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Sport szkolny 
potrzebuje instruktorów

JOZEF PRUTKOWSKI

Czekamy na powieść 
sportowg

Wielki Zlot Pokoju w Berlinie
Zwycięstwo piłkarzy Czechosłowacji

. BERLIN. Wielkie Święto Sporto- 
we i I zawody, w ramach zlotu 
FDJ, rozpoczęły się w sobotę na 
nowówybudewanym stadionie im. 
Waltera Clbrychta, przy licznym 
udziale sportowców Związku Ra­
dzieckiego, krajów demokracji lu­
dowych oraz Niemieckiej Republi­
ki Demokratycznej.

Rozpoczęcie zawodów poprzedzi­
ło przemówienie min. pracy i zdro­
wia publicznego NRD — Steidla, 
który powitał sportowców zagra­
nicznych, podkreślając chęć zacie­
śnienia przyjacielskich stosunków z 
narodami państw demokracji ludo­
wej. Steidl .wyraził radość, z powo­
du przybycia delegacji sportowców 
radzieckich, polskich, węgierskich 
i CSR.

Gdy w czerwonych, treningowych 
dresach wkroczyło na stadion 5 
sportowców polskich .niosących 
biało-czerwoną flagę — powitały 
ich gromkie oklaski.

Zawody rozpoczęły się konkuren­
cjami lekkoatletycznymi. W skoku 
w dal zwyciężył Adamczyk (Polska) 
uzyskując wynik 7.01 m, przed Hei­
nern (NRD) — 6,86 m i Schumanem 
(NRD) — 6,85.

W biegu na 200 m triumfował Su- 
chariew (ZSRR), Stawczyk, zajął 
II miejsce. 1) Suchariew — 
sek, 2) Stawczyk — 22.2 sek., 
Cichoń (NRD) — 23.1 sek.

W biegu na 400 m Mach. (Polska) 
miał za przeciwmków zawodników 
radzieckich — Komarowa. Lituje­
wa i Czechosłowaka — Pobiebrada. 
Po zaciętej walce zwyciężył Koma­
row — 49,8 sek., przed Litujewem
— 49,9 sek i Machem — 50,0.

W konkurencji kobiet w biegu na 
200 m zwyciężyła Węgierka Lochasz
— 26,9 sek., przed Morachovą (CSR)

21.9
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Dwa remisy Ogniwa Bytom
z Górnikiem Radiin

BYTOM. Rozegrany w dniu Swię 
ta Ludowego towarzyski mecz pił" 
karski wykazał po raz niewrado- 
№o który, że kiedy nad zawodnika­
mi n;e ciąży zmora wałki o punkty, 
potrafią się zdobyć na ładne zagra­
nia.

Porażka
sosnowieckiej Stali
KRAKÓW (tel. wł.) Gwar 

pia grajać bez Flanka i Ko­
huta łatwo rozgromiła leade­
ra II klasy państwowei Stal 
Sosnowiec 9:1 (5:1).

Bramki padły w następują 
kolejności: w 4 min. dla 

Stah Słota, dla Gwardii w 17 
nim. Mamon, w 20 min. Ja-' 
skowski, w 30 i 31 min. Ma­
mon, w 32 min. Szczurek, w 
ba mm. Mordarski, w 75 i 87 ~ -- - Jf(_ 

dla
nim. Gracz, w 88 min.
SKowski. Rogów 6:1 wa 
Gwardii, Sędzia Pałka. Wi­
dzów ponad 2.000.

tardia Szezecio-CWKS Warszawa 3:5 (0:3j
Szczecin (tel. wł) W towarzy­

skim meczu piłkarskim w Szcze­
cinie miejscowa Gwardia uległa 
I - ligowej drużynie CWKS 
Warszawa w stosunku 3:5 (0:3). 
Warszawianie wystąpili w naj­
lepszym I - ligowym składzie. 
a,.e Gward;a stanowiła prawie 
równorzędnego przeciwnika I o- 
kresąmi miała nawet przewagę.

Autorami bramek dla CWKS 
,1'0 Wojciechowski. Górski Sasia 
dek, Swicarz i Olejnik, dla poko 
nsnych Halama, Piątek i Fory- 
szewski'. Sędziował Fórtuftski ze 
Szczecina. Widzów ok. 6009.

Najlepszymi graczami w dru­
żynie CWKS byli Wojciechowski,

— 27,0 sek. 1 Cieślikówną (Polska)
— 27,4 sek.

Po zakończeniu konkurencji, na 
maszty, stojące po środku stadionu 
wciągnięto flagi państw, których 
zawodnicy odnieśli zwycięstwa. O- 
degrano również hymny narodowe. 
Wśród oklasków 40 tys. widzów 
Adamczyk otrzymał z rąk sekreta­
rza Niemieckiego Komitetu Spor­
towego bukiet kwiatów i aparat 
fotograficzny, jako nagrodę.

* * *
Pod tytułem „Asy Polski Ludo­

wej pozdrawiają naszych czytelni­
ków” — „Neues Deutschland” za­
mieszcza fotografie 2 czołowych 
sportov,-ców polskich, którzy przy­
byli na zlot — Adamczyka i Staw­
czyka. Redakcja zamieściła napi­
sane po polsku przez Adamczyka 
i Stawczyka oraz przetłumaczone 
na język niemiecki pozdrowienia 
obu polskich sportowców dla swych 
czytelników.

— „Cieszymy się — napisali 
Stawczyk i Adamczyk — że, wy­
stępując w ramach zlotu związku 
wolnej młodzieży niemieckiej, mo­
żemy zamanifestować wraz z postę­
powymi sportowcami NRD niezłom 
ną wolę walki o pokój”.

COS — NRD 1:9 (1:0)
EERLIN (tel.) W obecności 

70.000 widzów reprezentacja pił­
karska Niemieckiej Republiki De 
mokratycznei rozegrała w I-szym 
dnim zlotu FDJ mecz z reprezen 
ta.cją COS (Ceskoslovenska Obec 
Sokolske) opartą o ligową druży­
nę Cechie Karlin. Mecz zakończył 
Sie zwycięstwem piłkarzy CSR 
w stosunku 1:0 (1:0).

Jedyną bramkę dnia zdobył Si- 
rotek.

(dokończenie na str. 2-giej)

Zawody były przyjemnym wido­
wiskiem. Ogniwo było zespołem 
lepszym technicznie, goście nato­
miast, jak zwykle, zaimponowali 
bojowością i zdecydowaniem w mo­
mentach podbramkowych. Spotka­
nie zakończyło się wynikiem 
remisowym 5:5 (2:3). Po wzno­
wieniu gry zdecydowanie prze­
ważali miejscowi. Z trzech repre­
zentantów, wyznaczonych na mecz 
z Węgrami najlepiej wypadł Wiś­
niewski, On to stwarzał . najgroź­
niejsze sytuacje pod bramką Bud­
nego, a poza tym przyczynił się 
walnie do remisu, zdobywając 4 
bramki, w tym jedną z rzutu kar­
nego. Na drugim miejscu należy po 
stawić Narlocha. któremu jednak 
brak długiego podania, a zwłaszcza 
um:ejętności przerzucania gry na 
lewe skrzydło.

Najsłabej wypadl Dybała, który 
przeżywa wyraźny kryzys formy 
oraz utracił wiele z dawnej szyb­
kości.

W drużynie Ogniwa oprócz Wiś­
niewskiego i Narlocha. podobali się 
Lelonek i Kulawik. W Górn ku 
zwracali uwagę Franke i Szleger.

Górski. Sąsiadek i Swicarz 
Skromny w bramce nie miał oka 
zii do wykazania swojej klasy.

BUDOWLANI CHORZÓW 
WYGRYWAJĄ W GLIWICACH
GI. [WICE W meczu towarzyskim, 

rozegranym w obecności 4.000 wi­
dzów w pierwszy dzień świąt ligo 
wy zespól Budowlanych Chorzów, 
pokonał drużynę gliwicką ZKS 
Stal 3:1 (1:1). Do przerwy miej­
scowi utrzymali wyn:k remisowy 
1:1.

Bramki dla Budowlanych zdoby­
li: Spodzieja, Barański i Muskała 
z rzutu karnego, honorową bramkę 
dla Stalj uzyskał Cichy. .

Trzy występy sportowców FSGT
WARSZAWA (tel. wł.) W niedzie­

lę drużyna koszykarzy francuskich 
FSGT rozegrała w Warszawie za­
wody z reprezentacją Polskich 
Związków Zawodowych. Spotka­
nie zakończyło się po ciekawej grze 
wysokim zwycięstw-em reprezenta­
cji Związków Zawodowych 63:37 
(25:15).

Drużyna francuska wystąpiła w 
następującym składzie: Babbi, Mar- 
chionini, Van den Hove, Talbot, 
Coustal, Gremonni, Goglia, Burguier 
Ducher, Monclar. Drużyna polska 
grała w -zestawieniu: Markowski, 
Lclonkiewicz, Pawlak, Wężyk, Woj­
towicz, Fenglerski, .Tarczyński, Grze 
chow ak, Kolaśniewski, Ruszkie- 
wlcz, Pacuła, Mokwiński.

W drużynie francuskiej grało 
trzech reprezentantów Francji. Mi­
mo to w pierwszym meczu nasi go­
ście nie zaimponowali. Drużyna 
polska, która narzuciła bardzo ostre 
tempo, przeważała przez cały czas 
spotkania zdecydowanie zarówno 
pod względem techniki, jak 1 tak­
tyki., a przede wszystkim górowała 
znacznie celnością strzałów.

Spotkanie rozpoczęli Polacy gra­
jąc piątką: Markowski, Lelonkie- 
wicz, Pawlak, Wężyk i Wojtowicz. 
Polacy podyktowali bardzo szybkie 
tempo, które zupełnie widocznie 
zaskoczyło gości. Toteż od razu 
Polacy obejmują prowadzenie po­
czątkowo 8:0, następnie 11:6, 16:6, 
20:9, 23:13 i przerwa daje nam pro­
wadzenie 25:15. W tej części gry 
szczególnie dobrze grał Pawlak,

Pierwszo - ligowcy przystąpili do 
tego spotkania w pełnym składzie 
— drugołigowcy bez Trampisza i 
St. Szmidta, Bramki dla Ogniwa 
zdobyli Wiśniewski 4 oraz Bisku- 
pck 1. dla Górnika Franke i Szle- 
ger po 2 i Warzecha 1. Sędzia Bi- 
lak (Opole).

Górnik Radlin — Ogniwo Bytom 
2:2 (1:1).
Rozegrany, w Radlinie w drugi dzień 

świąt rewanżowy mecz pomiędzy diu 
żynami miejscowego Górnika a by­
tomskim Ogniwem zakończył się po­
nownie wynikiem remisowym. Bram­
ki zdobyli dla Górnika: Franke i Wa 
rzęcha, dla Ogniwa: Kulawik i Wi­
śniewski. Sędziował Kuzia.

Pięściarze Gwardii Warszawa zwyciężają
w Mysłowicach 11:5 i Bielsku 10:6

MYSŁOWICE. Ósemka drużyno­
wego mistrza Polski w boksie, war­
szawska Gwardia ze swym asem 
atutowym — Szymurą, stoczyła w 
ub. sobotę mecz towarzyski z mi­
strzem Śląska — Budowlanymi w 
Mysłowicach.

Warszawianie wygrali 11:5, jed­
nak stosunek ten wybitnie krzyw­
dzi mysłowićzan. gdyż Kozioł wal­
kę z Wilczkiem przegrał raczej 
wskutek mylnego werdyktu kom­
pletu sędziowskiego, a nie na pod­
stawie jej przebiegu w ringu. Poza 
tym problematyczne było również 

■ zwycięstwo Komudy
Wyniki poszczególnych spotkań 

były następujące: MUSZA: Zadora 
(B) zremisował z Frąckowiakiem 
(Gw), KOGUCIA: Brekler II (B) 
uległ Szadkowskiemu. PIÓRKOWA: 
Brzeziński (B) wypunktował Ty­
czyńskiego (Gw). LEKKA: Brek­
ler I (B) przegrał po wyrównanej 
walce z Komuaą (Gw), PÓLŚRED- 
NIA: Maciejewski (B) zwyciężył 
Wesołowskiego (Gw), ŚREDNIA: 

który jednak nadużywał trochę 
zbyt ostrej gry i za 4 osobiste mu­
skał opuścić boisko. Od tej chwili 
akcje naszej drużyny niebo osłabły 
i wydawało się, że gościom uda się 
wyrównać.

Po przerwie jednak na bo'sko 
wszedł Grzechowiak, który znako­
micie prowadził ataki i akcje Pola­
ków znowu nabrały energii. Chwi­
lami przewaga Polaków była bar­
dzo. wyraźna. Prowadziliśmy nie­
przerwanie coraz większym stośun-
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Folwarczny mistrzem kajakowym gór
SZCZAWNICA. W sobotę, nie­

dzielą i poniedziałek odbyły się 
ósme kajakowe górskie mistrzostwa 
Polski na Dunajcu.

Tegoroczne mistrzostwa, rekordo­
we pod -względem frekwencji, roz­
grywane były na znacznie przedłu­
żonej trdsie. ■ Pierwszy etap z No­
wego Targu do Szczawnicy wynosił 
46 km, drugi ze Szczawnicy do No­
wego Sącza 48 km.

W sobotę o godzinie 13 rozpoczął 
się start, na którym stanęło 41 osad. 
Pierwsza ruszyła dwójka kobiet, na­
stępnie składaki dwójki (19 osad), 
składaki jedynki (19 osad) i wresz­
cie kajaki dwójki (3 osady). Niski 
stan wody spowodował, że trasa 
była bardzo trudna. Podkreślić na­
leży, że Pow. Zarząd Wodny w No­
wym Targu przeprowadzi! znako­
wanie trasy, oznaczając niebezpiecz 
ne miejsca przy pomocy chorągie­
wek. Dzięki temu mimo bardzo 
trudnych warunków tylko cztery 
osady nie ukończyły pierwszego eta 
pu.

Wyniki pierwszego etapu: SKŁA­
DAKI' JEDYNKI: 1. Folwarczny 
Emil (Górnik Czechowice) 4.00,57,8 
godz 2. Polaczyk (LZS Szczawni­
ca) 4,09,21 godz. 3. Jeżewski — ze­
szłoroczny mistrz Polski (Ogniwo 
Poznań). 4,10.59 godz. SKŁADAKI 
DWÓJKI: 1. Piecyk- Wojciech-Stec 
(LZS Szczawnica) 3,58,"2,7 godz. 2. 
Górski-Majda (Spójnia Warszawa) 
4,09,30 -gorż. 3. Piecyk, Andrzęj- 
Niezgoda (I.ZS Szczawnica) 4.19,29 
godz. KAJAKI DWÓJKI: 1. An- 
drzęjewslc-Kowalski (Kolejarz Po­
znań) 4.38,08.2 godz. . Na drugim 
miejscu uplasowała się osada no­
wotarskiej Spójni, składająca się z

Kozioł przegrał z Wilczkiem, PÓŁ­
CIĘŻKA: Ligenza (B) był za sła­
bym przeciwnikiem dla Szymury 
(Gw) któremu dla pokonania prze­
ciwnika wystarczyła jedna ręka, 
CIĘŻKA: Famulićki (Gw) wygrał 
walkowerem, gdyż Budowlani nie 
stawili w tej wadze zawodnika.

Sędziowali w ringu: Dziura, na 
punkty: Klapsia, Ćwikliński i Per- 
nak.

* * *

BIELSKO (tel. wł.) Po zwycię­
stwie nad Budowlanymi Mysłowice 
(.11:5) bokserzy warszawskiej Gwar­
dii wystąpili w niedzielę na ringu 
Bielska, gdzie pokonali miejscowe 
Ogniwo 10'6. B elszczanie wystąpili 
w osłabionym składzie bez choregow osłabionym składzie 
Zygmunta i Dobiji.

zwycięstwo
Tyczyńskim

Niespodzianką było
Fiedorlta (O. B.) nad
(Gw) w wadze piórkowej oraz zwy­
cięstwo przez t.k.o. w Ill-cjej run­
dzie F.ctrzykowskiego (O.B.) nad

kiem koszów. Pod koniec zawodów 
Francuzi desperacko finiszują, jed­
nak zwycięstwo i to w wysokim 
stosunku przypadło drużynie pol­
skiej. Dla Francuzów kosze strze­
lili: Burguier 10. Monclar 12, Babbi 
i Marchionini po 2, Talbot 5 i Go- 
glia 4, Ducher 2; dla ' drużyny 
Związków Zawodowych kosze strze­
lili: Grzechowiak i Kolaśniewski
po 10, Markowski i Pawlak po 8, 
Lelonkjewicz. Wojtowicz i Mokwiń- 
ski po 6, Fenglerski 5 i Wężyk 4.

uzyskała czas

etapu są re- 
wszystkim ze

Stanachów — ojca i syna. Stanach 
Kazimierz liczy lat 42, jego syn Ry­
szard 16. Osada ta 
4,46,24 godz.

Wyniki pierwszego 
welacyjne, przede 
względu na sukcesy zawodników 
LZS Szczawnica, z drugiej strony 
ze względu na słabą jak na razie 
formę osad poznańskich, które by­
ły uważane za najsilniejsze.

Trasa pierwszego etapu obfitowa­
ła w szereg bardzo trudnych do po­
konania odcinków wymagających 
od zawodników maksimum opano­
wania nerwowego i doskonałej 
wprost techniki. Najwięcej kłopotu 
sprawiły zawodnikom tak zwane 
„szypoty” i jeden z najtrudniej­
szych do przejechania odcinków — 
„Ptasi uskok”.

W slalomie, który przeprowadzo­
ny został xv niedzielę, startowało 61 
osad, mających do pokonania 12 
przeszkód. Pierwsze miejsce zajął 
Folwarczny Emil 4,56,3 min. przed 
Piecykiem Władysławem (najmłod­
szym z trzech startujących braci) 
5,05,4 i Gabrychem (LZS Szczawni­
ca) 5,32,5 min.

* * »

NOWY SĄCZ (tel. wł.). W dn. 
29 maja bf. o godz. 8-mej do II 
etapu VIII Górskich Kajakowych 
Mistrzostw Polski wystartowało 
29 osad. Zawodnicy wypuszczani 
w minutowych odstępach czasu 
rozciągnęli się wkrótce na trasie 
Szczawnica — Nowy Sącz. Już 
przed Krościenkiem wycofuje się 
osada Kolejarza poznańskiego 
wskutek uszkodzenia kajaku. Po­
dobny los spotkał dwa dalsze skła 
daki-dwójki. Na całej trasie wy-

cięż-
walk
były

Famulickim (Gw) w wadze 
kiej. Wynik: poszczególnych 
od wagi muszej do ciężkiej 
następujące (na pierwszym miejscu 
gwardziści):
Frąckowiak wygrał przez t.k.o. w 
III. rundzie z Betterem, Spr.ngel 
przegrał na pkt. z Leśniewskim Ty 
ezyński przegrał z Fiedorkiem. Ko- 
muda wygrał w I. rundzie przez 
t.k.o. z Słowikiem (w walce towa­
rzyskiej w wadze lekkiej Wesołow­
ski (Gw) zremisował z Rudnerem). 
Jankowski wygrał przez t.k.o. w II 
rundzie z Barutem, Wilczek zdobył 
punkty w.o., Szymura wypunkto­
wał po słabej walce Urbaniaka i 
Famulićki poddał się w IH-ciej 

rundzie Pietrzykowskiemu. Sędzio­
wał w ringu kpt. Ćwikliński na 
punkty Markowski, Ferlerowicz i 
Łukaszewski. Widzów 1500,

Francuzi dobrze grający w polu, 
zawodzili pod koszem, a przede 
wszystkim bardzo byli niedokładni 
w strzałach. Gra bardzo żywa, 
szybka, miejscami zbyt ostra.

Sędziowali bardzo obiektywnie 
Francuz Chuard i Polak red. Sze­
remeta. Widzów około 2.000. Spot­
kanie miało bardzo uroczystą opra­
wę. Koszykarzy francuskich powi­
tał w imieniu CRZZ ob. Dołowy.

W środę koszykarze FSGT grają 
w Poznaniu z repr. ZS Kolejarz.

I

ścigu prowadził Jeżewski (Ogni­
wo Poznań), który też pierwszy 
wpada na metę, witany z entu­
zjazmem przez licznie zgromadzo­
ną publiczność. Za Jeżewskim 
przyjeżdża Folwarczny, potem 
Skwarski (Spójnia W-wa) i Ra- 
dzko Jan (AZS Kraków). Z dwó­
jek pierwsza' mija metę osada 
LZS Szczawnica, za nią Górski i 
Majda z warszawskiej Spójni.

II etap wygrywa w. składakach- 
jedynkach Emil Folwarczny 
3,57,50,1, zdobywając tym samym 
mistrzostwo Polski w biegu długo­
dystansowym w łącznym czasie 
7,58,47,9 godz. Emil Folwarczny 
uzyskał zaszczytny tytuł mistrza 
Polski w trzech konkurencjach, a 
mianowicie w biegu długodystan­
sowym, w slalomie i kombinacji.
Drugie miejsce w składakach-je- 

dynkach zdobywa Jeżewski (Ogni­
wo Poznań) zeszłoroczny mistrz 
Polski w czasie 8,17,50,7 godz. 3) 
Skwarski (Spójnia Warszawa) 
8,34,20,4. Mistrzostwo Polski ju­
niorów zdobył 17-letni Kapłoniak 
z LZS Szczawnica w czasie 
8,26,58 godz., a więc w czasie 
lepszym aniżeli trzeci z seniorów.

Kombinację w kategorii składa- 
ków-jedynek wygrał Folwarczny 
(Górnik Czechowice) 3 pkt. przed 
Jeżewskim (Ogniwo Poznań) 7 
pkt. i Miodońskim (.Górnik Cze­
chowice) 8 pkt.

Bieg długodystansowy w kon­
kurencji dwójek-składaków wy­
grała osada Wojciech Piecyk i 
Stanisław Stec (LZS Szczawni­
ca) czasem 7,52,12,7 godz., 2) 
Górski i Majda (Spójnia W-wa) 
8,08,13, 3) Piecyk A. i Niezgoda 
(LZS Szczawnica) 8,26,07,6.

Podkreślić należy, że osada war 
szawskiej Spójni, która zajęła 
drugie miejsce, startowała po raz 
pierwszy na wodach Dunajca. Je­
rzy Górski jest z zawodu piaska- 
rzem, Majda —• szewcem.

Wyniki slalomu kobiet: 1) 
Grudniewicz B., 2) Szczepańska,
3) Studentowicz (wszystkie z AZS 
Kraków).

Tegoroczne Górskie Kajakowe 
Mistrzostwa Polski rozegrane 
były; oficjalnie w konkurencjach 
składaki-jedynk, i dwójki (bieg 
długodystansowy), juniorzy je­
dynki, slalom mężczyzn i kombi­
nacja składaków-jedynefe. Slalom 
kobiet i bieg długodystansowy w 
konkurencji kajaków rozgrywane 
były zasadniczo poza konkursem.

W biegu długodystansowym ka- 
jakówrdwójek zwyciężyła osada 
Andrzejewski — Kowalski (Kole­
jarz Poznań) 8,54,55.9 godz , 2) 
Kazimierz i Ryszard Stanachowie 
(Spójnia Nowy Targ) 9,22,08,5.

W punktacji drużynowej kolej­
ność jest następująca: 1) LZS 
Szczawnica 88 pkt., 2) Górnik 
Czechowice 65 pkt., 3) AZS Kra­
ków 50 pkt., 4) Ogniwo Poznań 
44 pkt., 5) Spójnia — Marymont 
Warszawa 27 pkt., 6) Ogniwo' 
Kraków 8 pkt., 7) Górnik Janów
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7 pkt. i Gwardia Katowice 5 pkt.
O godz. 18-tej w sali Miejskiej 

Rady , i Narodowej w. Nowym Są­
czu odbyło się uroczyste rozdanie 
nagród. • przez przewodniczącego 
■Wojewódzkiej Rady Narodowej 
cb. Pasenkiewicza.

* * *
Seniorem mistrzostw jest No- 

wak:. Jan, liczący 47 lat, który od 
1923 roku nie opuścił żadnych 
mistrzostw. Odwiedzając ekipy, 

'Obdzujące riad Dunajcem, No­
wak zaszedł do zawodników LZS 
Szczawnica i' spotkał Szczepana 
Kapłoniaka, młodszego od siebie 
o' 30 lat. „No i jak Szczepan? 
przegonisz Jeżewskiego? (zeszło­
roczny mistrz Polski) — Chyba nie
— skromnie-odpowiedział Kapło- 
niak. „A Folwarcznego? Też nie
— brzmiała odpowiedź,,. A kole­
gę Nowaka przegonisz? — zaga­
dnął ktoś przysłuchujący się roz­
mowie. Kapłoniak zastanowił się 
chwilę i odpowiedział: ,;Przego- 
nić to może nie poradzg, ale do­
gonię“. I rzeczywiście. Dotrzymał 
słowa. Metę w Szczawnicy minął 
tuż za- Nowakiem, nadrabiając 
przeszło 18 minut dzielących, ich 
przy starcie.

* * *
zespole LZS Szczawnica starW 

tuje, trzech braci Piecyków —- 
Wojciech, Andrzej i Władysław. 
Na fflecie I ętapu w Szczawnicy, 
oczekiwał swoich pupilów dr. 
Werner — działacz sportowy i en 
tuzjasta kajakarstwa, który- każ­
dą nieomal zbliżającą się osadę 
już z daleka zapowiadał głośny­
mi okrzykami: Piecyk, Piecyk. Za 
piątym czy szóstym razem matka 
Piecyków siedząca wśród publicz 
ncści zaczęła protestować, że prze 
cięż' nie ma tylu synów.

* * *
Najliczniejszą i najweselszą gro 

madę wśród uczestników mi­
strzostw stanowili „wodniacy“ 
AZS-U krakowskiego. Niestety z 
powodu braku sprzętu tylko nie­
liczni z nich uczestniczyli w za­
wodach. Reszta emocjonowała się 
wyścigiem z platformy ciężaro­
wego samochodu. Miejmy nądzie 
je, że władze sportowe przyjdą, 
sympatycznym akademikom z po 
mocą i .na przyszły rok wszyscy 
popłyną w nowiutkich „klępe- 
rach“. * * *

Publiczność w Nowym Targu 
zgotowała gorącą owację osadzie 
miejscowej Spójni w. osobach Sta 
nacha .Kazimierza i Ryszarda — 
ojca i syna. Stanachowie, płynący 
na ciężkim blaszanym kajaku wła 
snej roboty, ukończyli bieg w. do 
skonałej formie, zdobywając dru 
gie miejsce.

(KS)

f

Wielki Zlot Pokoju w
Przed kilku dniam; rozpoczął 

się w Berlinie zjazd FDJ — Nie­
mieckiej Młodzieży Demokratycz­
nej. Ponad 500.000 młodych, po­
stępowych Niemców zjechało do 
stolicy Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej. by zadokumento­
wać swą dojrzałość i gotowość, do 
walki o pokój i postęp. FDJ, to 
awangarda nowych demokratycz­
nych Niemiec.

W czasie zlotu, i podczas otwar 
cia Republiki Pionierów młodzi 
Niemcy spod sztandarów FDJ de 
monstrowali swć pokojowe dąże­
nia, miłość i szacunek dla wodza 
obozu postępu i pokoju wielkiego 
Stalina, manifestowali swą przy­
jaźń szacunek dla przywódców 
klasy robotniczej na całym świę­
cie

Ważność i znacznie zjazdu FDJ 
podkreślone zostały przez udział 
delegacji . przodującego oddziału 
demokratycznej młodzieży świata 
Kómsomołu, przez udział delega-

Świetny wynik Zntopkn

cji państw Demokracji Ludowej 
ZJot FDJ był jeszcze jedną po­
tężną manifestacją na rzecz po­
koju. był ciosem wymierzonym w 
podżegaczy wojennych, którzy w 
tym samym czasie dali znać o so­
bie, o swych niedwuznacznych za 
miarach przez ohydną prowoka­
cję dokonaną w nocy z czwartku 
na piątek, zrzucając z samolo­
tów na tereny NRD znaczne ilo­
ści stonki ziemniaczanej.

W zlocie FDJ wzięły także u- 
dział drużyny sportowe ZSRR. 
Polski, Węgier i Czechosłowacji. 
Na boisku nowego stadionu, wy­
budowanego przez postępową mło 
dzież Berlina zmierzyli się po raz 
pierwszy po wojnie sportowcy nie 
mieccy ze sportowcami ZSRR 1 
państw Demokracji Ludowej. Wal 
ka na boiskach i bieżniach berliń 
skich była jeszcze jednym sym­
bolem zbratania się sił obozu po­
stępu 
silom
czom

i pokoju przeciw ciemnym 
reakcji, przeciw podżega- 
wojennym.

Prócz konkurencji lekkoat.letycz 
nych i pływackich, odbyły^się jesz 
cze w niedzielę wieczorem zawo­
dy . gimnastyczne, które budziły 
powieź zrozumiałe zainteresowa­
nie z uwagi na udział doskona­
łych gimnastyków radzieckich. Po­
twierdzili oni swą doskonalą kla­
sę, wygrywając tak w konkuren­
cji męskiej jak i żeńskiej Startu­
jące również gimnastyczki polskie 
uzyskały piękny sukces zajmując 
W trójboju drugie miejsce.

Trójmecz ZSRR — Polska — 
Niemiecka Republika Demokraty­
czna zakończył się wynikiem 
233,80 — 227,15 — 214,05 pkt.

Najlepszą zawodniczką okazała 
sie U>'b'inmi’icz (ZSRR) uzysku 
.jąc 39,10 pkt. Następnych 5 
miejsc zajęły również zawodniczki 
radzieckie. Pierwszą z Polek była 
flakocsowciuzyskując 38,55 pkt. i 
zajmuiąc 7 miejsce. Na 8 miejscu 
znalazła się Reindiowa 
Kanikowska 37,85; 10) nr nr o i .00

Najwyższą notę-w. zawodach 
uzyskała Óroszkina (ZSRR) w 
ćwiczeniach na pcirczach. Zdoby­
ła ona maksimum 10 pkt.

II’ zawodach gimnastycznych 
męskich Związek Radziecki od­
niósł zwycięstwo nad drużyną Nie 
mieckiej Republiki Demokratycz­
nej 284,30; 244,17. . Najlepszym 
był Beljakow, zdobywając 74,95 
pkt.

W poniedziałek odbyła się wiel­
ka manifestacja . sportowa Nie­
mieckiej Republiki Demokratycz­
nej na rzecz pokoju. Ze wszyst­
kich zakątków kraju przybyli do 
Berlina zawodnicy, by demonstro­
wać swą tężyznę fizyczną i nie­
złomną wolę walki o pokój. Nie 
brak było również zawodników z 
Niemiec zachodnich, którzy mimo 
przeszkód stawianych przez reak

władze zachodnie, zdołali
granicę i

cyjne 
przedostać się przez 
wspólnie z młodzieżą NRD dali 
wyraz swym dążeniom pokojo­
wym.

Z imprez rozegranych w ponie­
działek na uwagę zasługiwał bieg 
na 5.000 m, rozegrany przed spot­
kaniem szczypiórniaka Niem. Re­
publika Dem. — Węgry. W biegu 
tym startował mistrz olimpijski 
Żatopek. Uzyskał on bardzo dobry 
wynik, a mianowicie 14.23,4 min. 
będący najlepszym tegorocznym 
osiągnięciem na świecie na tym 
dystansie. Drugie miejsce ząjął 
zawodnik z zachodnich Niemiec 
Person, który mimo przeszkód po­
trafił przedostać się na zlot, nara­
żając się na szykany władz za­
chodnich. Uzyskał on czas 15.49,0 
miń.

Poniedziałkowe imprezy stały 
pod znakiem wspaniałych pokazów 
gimnastycznych, trwających 6 go­
dzin, a następnie -L-'— 
zdu motocyklistów 
całych Niemiec.

* *
BERLIN. Wspaniałym 

zlotu FD.T w Berlinie 1 . . 
sportowe na nowym stadionie Wybu­
dowanym rękami Niemieckiej Mlo- 
dzież.y Demokratycznej.

Trybuny wypełniło ponad 80 tys. 
widzów, którzy w żywiolpwy sposób 
oklaskiwali defilujące po otwarciu 
zawodów drużyny. Szczególnie serde­
cznie .przywitaną została prowadząca 
defiladę drużyna sportowców radziec 
kich. Przemarszowi drużyny ZSRR to 
warzyszyły niekończące s-le okrzyki 
na cześć wodza obozu pokoju Stalina.

Entuzjastycznie przyjęta została tak 
że nasza ekipa oraz delegacje sporto­
we CSR 1 Węgier.

W pierwszym dniu odbyło się sze­
reg konkurencji lekkoatletycznych. 
Wspaniałą formę zademonstrowali za­
wodnicy radzieccy, którzy stanowili 
klasę dla sjebie.

Najlepszy wynik dnia uzyskała Czu 
dina w skoku w dal 5.95 m. Czudi- 
na została zniesiona na rękach do

potężnego zja- 
przybyłych z

*

i fragmentem 
były zawody

szatni przez grupę rozentuzjazmowa­
nych widzów.

Startujący w zawodach Czeehosto- 
wak Zatopck uzyskał w biegu na 3000 
metrów dobry czas 8,29,8. s

Rekordzistka świata w rzucie oszcze 
pem Smirnickaja potwierdziła swoją 
wysoką niedoścignioną klasę i piimo 
słabszej konkurencji w tej dyscypli­
nie uzyskała znakomity wynik 49,07.

Wyniki techniczne zawodów niedziel 
nych były następuja.ce:

MFZCZYZNI: ido-metrów: 1) Su-
chariew (ZSRR) 10,6, 2) Karakułów
(ZSRR) 10,7, 3) Horcic (CSR). 
metrów: 1) Baeslacb (NRD) 1,59, 
Bochla (NRD) .1,59,1, 3) Tąlgieri 
gry) 1,59,1. 1500 metrów: 1) Garay (Wę 
gry) 4,04,6,' 2) Dilise (NRD)4,06.8, 3j 
Ditterslagen (NRD) 4,10,6. 3000 metrów
1) Zatopck (CSR) 8.29,8, 2) Goelb
(NRD) 9,15,3. 3) Pech (NRD) 9,16.6. 110 
plotki: 1) l.itajev (ZSRR) 15,5, 2) Ste- 
phan (NRD) 15,9, 3) Bemm (NRD) 16,3. 
400 plotki; 1) Sonnebieg 58.0, dysk: 1) 
Dadak (CŚR) 46.71, 2) Etzold (NRD)
39,58. Oszczep: 1) Boder (NRD) 56,53,
2) Kroening 55,71. Młot: 1) Dadak
(CSR) 52.05, 2) Ludwig (NRD) 40,30.
Skok wzwyż: 1) Uiasow (ZSRR) 1,80, 
2) Mayer. Hartwig, Rich, Zirk (NRD) 
po 1.70. Skok o tyczce: 1) Balzer 
(NRD) 3.70. 2) Saxa (CSR) 3,70, 3) Stei 
nert (NRD) 3.37. Trójskok: 1) Szczerba 
kow (ZSRR) 15,09, 2) Frister (NRD)
13.99.

KOBIETY; 100 metrów: 1) Sieczeno- 
wa (ZSRR) 12,3. 2) Duchowicz (ZSRR) 
12,3, 3) Stoetz (NRD) 12.5. 200 metrów: 
1) Lochacz (Węgry) 26,9, 2) Modracho 
wa (CSR) 27.0, 3) Cieślikówna (Pol­
ska. 27,4. 80 plotki: 1) Gyarmati (Wę­
gry) 12.2, 2) Dempe (NRD) 12,3. Kula: 
1) Sewriukowa (ZSRR)’13,40, 2) Ingro- 
wa (CSR) 12,42, 3) Neuman (NRD) 12.09 
Dysk: 1) Ingrova (CSR) 41,78, 2) Clics 
(NRD) 38.46, 3) Wunderbrand (NRD)
37,63. Oszczep: 1) Smirnickaja (ZSRR) 
49,07, 2) Czudina (ZSRR) 47,00, 3)
Schidt (NRD) 36,71. Skok wzwyż: ■ 1) 
Czudina (ZSRR) 1,55, 2) Modrachowa 
(CSR) 1,45, 3)Preuss (NRD) 13.5. Skok 
w dal: 1) Czudina (ZSRR) 5.95, 2)
Gyarmati (Węgry) 5,75, 3) Lochacz (Wę 
gry) 5,28.

* * *
NOWY REKORD PŁYWACKI 

POLSKI
W tym . samym czasie gdy na stadło 

nie walczyli lekkoatleci na pływalni 
odbywmły się zawody pływackie z 
udziałem wspaniałych zawodników 1 
zawodniczek radzieckich, Węgrów, Po­
laków i pływaków NRD.

Doskonale wyniki uzyskali crawlis- 
ta Uszakow, który wygrał 100 
metrów w znakomitych czasach 59,0 i 
4,57.2, oraz Mieszków — który 
gnał na 100 metrów motylkiem 1.09.5.

800
2) 

CWę-

eriinie
Zawodnicy polscy startujący w bar­
dzo silnej konkurencji międzynarodo 
wej wypadli nadspodziewanie dobrze, 
uzyskując wyniki zbliżone do rekor­
dów Polski. Na szczególne podkreśle­
nie zasługuje czas Dzikównej na 400 
metrów stylem dowolnym 6.12 min. 
stanowiący nowy rekord Polski.

Wyniki konkurencji pływackich:
MĘŻCZYZN!: 100 metrów dowol­

nym; 1) Uszakow (ZSRR) 59,0, 2) Tum 
pek'(Węgry) 1.02.0 3) Cenberger (NRD) 
1.02 9, 4) Procel (Polska) 1.03.4 5) Lu­
dwikowski (Polska) 1.03.9. 400 metrów 
dowolnym: 1) Uszakow (ZSRR) 4.52.7, 
2) Gremlowski (Polska) 5.06.2. 3) Gera 
(NRD) 5,10.0 Sztafeta 4x200 dowolnym
1) NRD 9,43, 2) Polska 9.46.1, (sztafeta 
polska mogła ten bieg wygrać i uzys 
kać znacznie lepszy czas gdyby Pro 
cel. nie zaplątał się w liny i nie utrą 
cił kilku cennych sekund). 100 metrów 
motylek: i) Mieszków (ŻSRR) 1.09,5,
2) Tumpek (Węgry) 1,11.3, "
(NRD) 1.14,2, 6) Cichoński
I, 17,7. 200 metrów klasycznym:
ra (NRD) 2.51,8, 2) Skoropśa
2.51.9, 3) Nikodemski (Polska) 
Sztafeta 4x2"0 klasycznym:
II, 51.2 2) CSR 11,56.9. 100
grzbietowym: 1) Krjukow

3) Gera 
(Polska) 

1) Ge 
(CSR) 
2.55.4. 
NRD 

metrów 
.  ........ _ (ZSRR) 

1,12,2, 2) Ąpist (NRD)/ 3) Bise (NRD) 
1,14.9, 4) Jabłoński (Polska) 1.15,2
3x100 zmiennym: 1) ZSRR 3,22,5, 2)
NRD 3,32,0. 3) NRD II 3.34,0, 4) CSR 
3,35.6. 5) Polska 3,36,5.

KOBIETY: 100 metrów dowolnym: 
1) Gyenge (Węgry) 1,11,4, 2) Grossmąn 
(NRD) 1.16,6, 3) Becvarówsk,a (CSR) 
1,17.8. 400 dowolnym: 1) Gyenge (Wę 
gry) 5.35.6. 2) Grossmąn (NRD) 6.02,6, 
3) Dzikówna (Polska) 6.12. 4x100 dow.: 
1) NRD 5.32.6. 100 metrów motylek: 1) 
Gypnge (Wę'grv) 1.J7.2, 2) Proniewicz 
(Polska) 1.33.4. 20Ó metrów klas.: 1)
Schidt (NRD) 3,12,5, 2) Dobranowska 
(Polska) 3,12,6.

BERLIN. Na zaproszenie niemi®« 
kich demokratycznych władz spor 
towych reprezentanci ZSRR j Pol« 
sk] startować będą w zawodach 
propagandowych które odbędą się 
w kilku miastach NRD.

Dnia 31 maja pływacy ZSRR i 
Polski wezmą udział w zawodach, 
które odbędą się 
czerwca obydwie ekipy wystąpią 
w 'Lichtenbach. 
lekkoatleci ZSRR 
wać będą na stadionie Po.tsdamskim' 

Gimnastyczki radzieckie i pol­
skie wystąpią na zawodach w Lip. 
sku.

Przed II-gą rundą Jubileuszowego Turnieju Miast
WARSZAWA IV dniu meczu międzypaństwowego z. Węgrami od­

będzie się kolejna druga runda „Turnieju Miast”. Pierwsza rozegrana 
]4 maja przerzedziła szeregi rywali, toteż na placu walki '.pozostało 
16 drużyn. W pobitym polu zostały takie drużyny jak reprezentacja 
Krakowa, Wrocławiu, czy Chorzowa. Zestawienie par na drugą rundę 
przedstawia się następująco; (gospodarze zostali już wylosowani i po- 
ćajemy ich na pierwszym miejscu, uzupełniając dane nazwiskami sę: 
ćźiów:

Lublin — Kielce w Lublinie (Przemiesławski z Krakowa).
Tarnów —• Przemyśl w Tarąowie (Duda z Katowic). 
Łódź — Toruń w Łodzi (Hasselbusch Warszawa). 
Gdańsk — Poznań w Gdańsku (Sieradzki z Pomorza). 
Olsztyn — Warszawa w Olsztyn (Matuszewski z Pomorza). 
Wałbrzych — Opole w Wałbrzychu (Kurek z Sosnowca). 
Bytom — Cieszyn w Bytomiu (P.opłatek z Krakowa).
Sosnowiec — Katowice w Sosnowcu (Jędrzejczyk z Kielc).

i 400

osią-

OGNIWO (CZĘSTOCHOWA) — 
UNIA (CHORZÓW) 0:3 (0:1)

CZĘSTOCHOWA. Unia przez pier 
wszych 20 mii nut zagrała koncerto« 
wo, przeprowadzając piękne kom-

Trzy występy sportowców FSGT
FSGT Spójnia Łódź 

38:36 (24:20)
Po relacjach, które 

Warszawy z występu 
francuskich FSGT j

. ogólm-e w. Łodzi, że reprezentacyj. 
ńa dfuźyna łódzkiej Spójni rów­
nież potrafi zmusić ambitnych go 
Ści do kapitulacji. Jednakże Frań, 
cuai, demonstrując poprawny styl 
gry w koszykówkę odnieśli cał­
kiem zasłużone zwycięstwo 38:36 
(24:20).
Wynik dla Łodzian mógł być je­

szcze mniej korzystny, gdyby Frań 
cużi w licznych sytuacjach 
koszem umieli celnie . strzelać, 
drużynie wyróżnił s'ę przede wszy 
stkim Monclar. który był motorem 
wszystkich .akcji. Przy stanie 26:21 
dla FSGT Monclar za cztery , osos 
biste opuścił bo'sko. Osłabiło to 
wpiawdzSe bojowość drużyny 
francuskiej, która na dziesięć mi. 
nut przed końcem zachęcana przez 
swoich kierowników, grała na czas. 
Spójnia przystąpiła do generalnej 
ofensywy, którą trwała jednak 
krótko,, ponieważ Francuzi ponow 
nie zastosowali otwartą gt-ę i co= 
raz częściej przedzierali się przez 
linie obronne naszej defenzywy.

Punkty dla zwycięzców zdobyli: 
Mójiclar 15, Goylin IŁ Talbot 6, 
Bobbi .i .Marchnni po 3. -

Dla Spójni: Pawlak 23. Skrodzki 
5, Wężyk, Lelonkiewicz Szor, Mis 
chalak. po 2. Sędziowali Zajączków 
skj (Łódź) i Chuard . (Francją).

Kolejarz; — FSGT 9:7
GDAŃSK (teł. wł.): Pierwszy, 

wytęp pięściarzy FSGT w Polsce 
przyniósł im nieznaczną poiażk,1 
w Gdańsku 7:9 w meczu z repre­
zentacją zrzeszenia Kolejarz.

i nadeszły z 
i koszykarzy 
przypuszczano

pod
W

SPOSIT

Francuzi zademonstrowali do­
bre wyszkolenie techniczne, szyb­
kość, umiejętność błyskawicznego 
przechodzenia z defensywy do 
kontrnatarć. Kondycyjnie przed­
stawiają się słabiej od Polaków. 
Najlepszym pięściarzem sympaty­
cznych gości z Francji był „lek­
ki“ Mondino, oraz „mucha“ Treil­
le.

Z drużyny Kolejarza najlep­
szym pięściarzem był Soczewiński, 
który znokautował w 3-ciej run­
dzie Thiberta, oraz Musiał w wal­
ce z Dauglot.

Wyniki techniczne (od wagi mu 
szej do ciężkiej — na pierwszym 
miejscu kolejarze) . Lebiedziński 
zremisował z Treille. Bokser 
FSGT uzyskał w drugiej rundzie 
przewagę, ale wspaniała końców­
ka Polaka dała mu w efekcie za­
służony remis.

Soczewiński znokautował w trze 
ciej rundzie Thiberta, który oka­
zał się mistrzem defensywy Frań 
cuz przez 2 rundy krył się bardzo 
umiejętnie, kontrując przeciwni­
ka, ale w trzecim starciu jeden 
moment nieuwagi kosztował go 
porażkę przez nokaut.

Stefaniak wygrał na punkty z 
Moresti, po najsłabszej walce 
dnia.

Piotrowski przegrał z Mondino. 
Francuz miał przez dwie rundy 
duże trudności z odwrotną 
cją Piotrowskiego, 
starciu ~ 
otrzymał 
przegrał

Musiał j 
punkty, rhając zdecydowaną prze­
wagę. w dwu pierwszych . star­
ciach. W ostatniej rundzie Polał 
nie wytrzymał ostrego tempa wal­
ki.

W wadze średniej Czapliński 
przegrał z Michełęm, który był 
lepszy technicznie od Polaka

W półciężkiej Grenier (FSGJ’) . 
zdobył punkty walkowerem z po­
wodu nadwagi Bocka. W walce to 
waraybkipj Boik. został zdyskwali­
fikowany za nieczystą walkę w

3-ciej rundzie.
W 

grał 
dzie 
znał 
lekarz nie 
starcia. Pierwsza runda miała cha 
rakter remisowy.

Mecz odbył się na stadionie we 
Wrzeszczu, w obecności 8.000 wi­
dzów. Sędziował w ringu Łauker- 
drey, na punkty Kupferstein, Je- 
ruszka oraz sędzia francuski.

Przed meczem gości powitał 
przewodniczący Zrzeszenia Kole-

wadze ciężkiej Kółeczko wy- 
przez t. k. o. w 1-szej ru.n- 
z Ganovatem. Francuz do- 
rozcięcia luku brwiowego i 

dopuścił do drugiego

jarzy płk. Malczewski, podkreśla­
jąc, że wizyta ich w Polsce i im­
preza gdańska jest jeszcze jed­
nym ogniwem w walce sportow­
ców o pokój.

Po przemówieniu prezesa Mal­
czewskiego, kierownik drużyny 
francuskiej red. Rousseau oświad­
czył, że klasa robotnicza Francji 
nigdy nie będzie walczyła przeciw 
ko Związkowi Radzieckiemu i kra 
jom Demokracji Ludowej. Na za- 

. kończenie części oficjalnej pięścią 
rze Treille i Stefaniak odczytali 

1 deklarację pokojową.

1)

Magdeburgu l.go

W dniu 31 mała 
i Polski startos

binacje; nie dopuszczając zupełnie 
Ogniwa do głosu zdobywając pro. 
wadzenie ze wspaniałego strzału 
Cieślika. Później gospodarze zaczę. 
li przedostawać się na pole karne 
Ruchu j stwarzać tam groźne sy» 
tuacje. W 25 i 45 minucie sędzia 
dyktuje przeciwko gościom dwa 
rzuty karne niewykorzystane przez 
pokonanych. 16 rńnuta po przer. 
wie przynosi drugą. bramkę dla 
zwycięzców zdobytą przez Przes 
cherkę. W 20 minucie Kubicki o. 
strym strzałem ze skrzydła ustala’ 
wynik meczu. Widzów 6.000. Sę. 
dz’a Żółtak.

ZWYCIĘSTWO UNII RUCH 
W NAKLE

NAKŁO. .'W ramach akcji „Mia­
sto Wsi” ligowy zespół Unia Ruch 
Chorzów rozegrał propagandowy 
mecz piłkarski w Nakle pod Tar- 
nowskiemi Górami. L'gowcy wy; 
grali 4:0 (1:0), zdobywając swe 
bramki ze strzałów Cieślika 
Przecherki j Kubickiego.

2,

Na ringach 
krajowych 
Gwardia Koszalin —- 
Związkowiec - V/aria 

Poznań 9:7
SZCZECIN. (teł. wł.) W Ko­

szalinie odbył się. towarzyski mecz 
bokserski, w którym mistrz II li­
gi poznańska Warta uległa miej­
scowej Gwardii w stosunku 7:9. 
Mecz stał na dobrym poziomie, 
przy czym drużyna gospodarzy 
była zespołem bardziej wyrówna­
nym i walczącym bardzo ambitnie. 
Mecz zgromadził 1500 widzów. Po 
szczególne wyniki: waga musza 
— Graczyk II (Gwardia) po wy­
równanym przebiegu walki uzna­
ny został za pokonanego przez 
Woj newskiego. W koguciej — Pin- 
czyński (Gwardia) po dobrej wal­
ce uzyskał nierozstrzygnięty wy­
nik z Manelskim. W piórkowej — 
Kosicki (Gwardia) przegrał nie­
znacznie na pkt. z dobrym Stren- 
kiem. W lekkiej — po najpiękniej 
szej walce dnia Bazarnik (Gwar­
dia) wypunktował wysoko Łukow­
skiego. W średniej •— Marczyński 
(Gwardia) poddał się Lechowi. 
W półśredniej — Kawczyński 
(Gwardia) wypunktował Rataj­
czaka. W półciężkiej — Kubasie­
wicz (Gwardia) zwyciężył zdecy­
dowanie Korbika. W ciężkiej — 
Jarmułowicz (Gwardia) wysoko 
wygrał na pkt, z Majewskim.

Ślqsk

w boksis
Łódź

ŁODZ (tel. wł.) Łódzki Okręgo 
wy Związek Bokserski w dniu 10 
czerwca br. organizuje między- 
okręgowe spotkanie Łódź—-Śląsk. 
W ramach tego meczu najbar­
dziej interesująco zapowiada sie 
pojedynek w wadze półciężkiej 
Wieczorek — Nowara.

W bież, roku LOZB obcho­
dzić będzie swój jubileusz 30-le- 
cia istnienia. W dniach jubileu­
szowych godów łodzianie zamie­
rzają zorganizować czwórmecż 
bokserski z udziałem drużyn Pos 
nanła, Gdańska. Śląska i Ładzi. 
Oferty ■/. zaproszeniami zostały 
już wysłane. Czwór mecz odbedzle 
się 14 i 15 sierpnia.

STAL CHORZÓW — KOLEJARZ 
OPOLE 11:5

OPOLE, (tel. wł.) Ligowy zespół 
chorzowskiej Stali odniósł łatwe 
zwycięstwo nad opolskim Koleja­
rzem. Niespodzianką było zwycię­
stwo Drapały (Stal) w I-szej run­
dzie przez k.o. nad Szczypińskim 
(Kol.). Najładniejszą walkę dnia 
stoczyli Nowara (Stal) i Sarnecki 
(Kol.). Wygrał Nowara przez t.k.o. 
w II. rundzie. Bardzo słabo wypad! 
Sznajder (Stał) w walce z Fanzą 
(Kol.). Sznajder wygrał minimal­
nie na punkty.

Szosó-
Sląska 

kolarzy 
km dla

Szosowe mistrzostwa kolarskie w okręgach
SZCZECIN (tel. wł.) W Szcze­

cinie odbyły się kolarskie mi­
strzostwa okręgu na szosie, w 
których wzięło udział 20 zawod­
ników, ze Szczecina, Wołczyna- 
Zdroju i Słupska. Ci ostatni 
stali się 
Dystans 
nosił 50 
cina do 
Kolarze

dystansie 100 km ze Szczeci- 
przez Goleniów do Nowogar- 
i z powrotem. Wyniki biegu 
licencjonowanych: 1) -Janicki

Ci 
rewelacją mistrzostw, 

dla kartowiczów wy- 
km i prowadził ze Szcze 
Goleniowa i z powrotem, 

licencjonowani jechali

. pozy- 
i, ale w trzecim 

Polak opadł na siłach, 
upomnienie i spotkanie 

wyraźnie.
pokonał Dauglot na

na 
na 
du 
dla
(Związkowiec Szczecin) 2:52,37,0, 
2) Sołtowski (Gwardia Szczecin) 
2:57,25,0, 3) Przezdomski (Ogniwo 
Szczecin), 4) Grzelec (Ogniwo 
Wołczyn-Zdrój). GRUPA KAR­
TOWICZÓW: 1) Duchnowski
(Stal Słupsk) 1:25,06,0, 2) Musial-

ski (Ogniwo Szczecin) 1:25,09, 3) 
Klabecki (Ogniwo 
1:26,02.

LUBLIN. Wyścig 
szosowe mistrzostwo __
dystansie 100 km wygrał Maty­
siak Ogniwo Lublin w czasie 
3.17 min. 2) Tuora (Ogniwo Lu­
blin 3) Basiński (Ogniwo-Start 
Krasnystaw) Wśród kartowiczów 
na dystansie 50 km najlepszym o- 
kazał się Mazurek Ogniwo Lu­
blin 1.30.20. Zwycięzcą wśród tu­
rystów na dystansie 25 km był 
Dobek. wygrywając przed Maksy 
mowiczem.

* * *
KIELCE Kolarskie mistrzostwa 

szosowe na dystansie 100 km ' rozegra 
r.e pod Radomiem, zgromadziły na 
starcie 17 kolarzy. W wyścigu 
udział wzięli zawodnicy Stali 
i Związkowca z Radomia oraz

Szczecin)

kolarski o 
okręgu na

Ogniwa z Kielc.
W biegu na 50 km dla kartowi­

czów zwyciężył Frydrycki z Rado- 
miaka, który wygrał pewnie w cza­
sie 1,23,51, 2. Pietrzak, 3. Nazarek 
(obaj Ogniwo Kielce)

W wyścigu na 100 km dla zawód 
ników licencjonowanych wygrał 
Malczewski (Stal Radom) 2,59 13, 
2. Wróbel (Stal Radom) 2,59,48, 3.
Burda (Stal Radom) 3,08,14. Wyśeig 
na rowerach turystycznych wygra! 
Cisowski (Stal Radom) 19,10.

WROCŁAW, (tel. wł.) 
we mistrzostwa Dolnego 
zakończyły się sukcesem 
Pafawagu. W biegu na 50
kartowiczów pierwsze miejsce za 
jął Popowski (Stal — Pafawag) 
1:26,20, 2) Sztuka (Włókniarz)
1:27,35, 3) Fruszkin (Stal—Pafa- 
wag) 1:32,09. Bieg dla licencjono 
wanych na dystansie 100 km przy 
niósł zwycięstwo Jankowskiemu 
3:04,39, przed Jączkowkim 3:04,49 
i Janickim 3:05,05 (wszyscy (Stal 
—Pafawag).

♦ * *

POZNAŃ (tel.) Przy niesprzy­
jających warunkach atmosferycż 
nych odbyły, się okręgowe mi­
strzostwa kolarskie na dystansie 
100 km na szosie Poznań— 
Września. W kategorii dla licen­
cjonowanych wygrał Pełczyński 
2.51,16 godz. przed Komornicza- 
kłem 2.53,14 i Tabaczyńskim 
(wszyscy 
Czwartym 
2.59,27 godz. 
wiczów na 
km. wygrał 
1.27,02 godz.

2.53,14 i
Stal) 

był
W kategorii karto- 
trasie długości 50 
Betting (Kolejarz)

2.55,45 godz. 
Vogt (Unia)

W 1'dze szczypiórniaka
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KATOWICE, (c) Ostatnia niedziela 
rozgrywek ligowych szczypiórniaka 
przyniosła szereg niespodzianek więk 
szego kalibru. Do nich to należy za­
liczyć w pierwszym rzędzie porażkę 
Spójni — z outsiderem grupy 
wicką Stal. Piękny sukces 
nieśli również szczypiorniści 
wickiego AZS-u, gromiąc w. ubiegłą 
sobole krakowskie Ogniwo w stosun­
ku 8:5. Dzięki temu zwycięstwu w 
chwili obecnej katowiccy akademicy 
są najpoważniejszym obok chorzow­
skich Budowlanych kandydatem do 
tezgrywek finałowych.

Wyniki grupy południowej przedsta 
wlają sic następująco:

AZS Katowice — Ogniwo Kraków 
8:5 (1:2).

Budowlani Chorzów — Unia Krowo 
drza D:1 (6:1).

Spójnia Katowice _ Stal Katowice 
4:7 (2.3) ,----- ’

kato- 
od- 

kato-
_ Kole-

A oto tabelka tej grupy:
Budowlani Chorzów 10 20 114:47
Ogniwo Cracovia JO 10 69:59
AZS Katowice 9 10 76.33
Spójnia Katowice 10 p 61.63
Unia Krowodrza 10 7 47:74'
Stal Katowice 9 2 50:87

Wyniki grupy północnej:
Kolejarz Tarnowskie Góry 

jarz Opole 8:4 (2:2)
Kolejarz Gniezno — Budowlani O- 

pole 2:9.
.(•) Mecz szczypiorn aka o mi- 

mistrzostwo ligi, który miał być 
rozegrany w Łodzi pomiędzy ŁKS 
Włókniarzem a Związkowcem z 
Bydgoszczy, nie odbył się na sku­
tek niestawienia się drużyny Po­
morza. Tym samym łodzianie wzbo­
gacili swe konto bramkowe w. 0., 
powiększając Je o 3 bramek.



W lidze tewsewej
gtal Katowice — Górnik Zabrze 
j3:2 w tenisie.

ZABRZE. Rozegrany w pierw­
szym dniu świąt mecz o mistrzo­
stwo ligi tenisowej pomiędzy kato­
wicką Stalą a miejscowym Górni­
kiem, zakończył się zdecydowanym 
zwycięstwem gości. Jedyne dwa 
punkty uzyskali gospodarze walko­
werem, na skutek spóźnienia się 
Henryka Skoneckiego.

Wyniki (na pierwszym miejscu 
zawodnicy Stali):

Jędrzejowska — Parnowska 6:0 
6-1 Piątkowa — Górniakowa 6:1 
G-ż’ Chytrowski — Talarczyk 6:4, 
g.3’ Bratek — Pluciński 7:5, 6:2, 
Skónecki Henryk — Kozioł 0:6, 0:6 
(w. o.), Gutsfeld — Tłuczykont 6:2, 
A-l Licisówna — Koziołówna 6:1, 

. 6:1’ Kulawik — Weretka 6:2, 8:6, 
Cieszewska — Holona 4:6, 6:4, 6:2, 
Jędrzejowska, Chytrowski — Par­
nowska, Talarczyk 6:2, 6:1, Piątko­
wa, Bratek — Górniakowa, Koz oł 
6-1’ 6:2, Chytrowski, Bratek — Ta­
larczyk, Kozioł 6:1, 6:1, Skónecki 
Henryk, Gutsfeld — Tłuczykont, 
Pluciński 
Kulawik 
6:1, 6:1, 
Weretka,
OGNIWO

~ ' ■ l — Tłuczykont,
0:6, 0:6 (w. o.), Licisówna, 
— Koziołówna, Weretka 
Cieszewska, Kulawik — 
Holona 6:4, 6:0.
CRACOYIA — OGNIWO 
BIELSKO 9:6

KRAKÓW (tel. wł.) Drugi z kolei , 
mecz ligi tenisowej wygrywa Cra- 
covia 9:6 (pierwszy ze Spójnią Kra­
ków). Już po pierwszym dniu wy­
nik był przesądzony na korzyść 
Cracovii. Z 9 gier pojedynczych 
bielszczanie wygrali tylko 3. Bucha- 
lik pokonał Kołcza 9:7, 6:1, Kur­
man inż. Moja, Riedel — Wawroc- 
kiego 6:0, 6:4, Niespodzianką 
porażka Kańskiej. Przegrała 
z Zosią Kubalanką 4:6, 4:6.

Pozostałe gry pojedyncze 
spodziewane wyniki. 
(Cracovia) Ł..._ ,i„ 
6:1, 6:0, Gajewski (Cr) — Rychtera 
6:3. 6:2, inż. Herbst — Jurę 6:1, 6:3, 
Krysia Kubalanka — Tomalankę 
6:1, 6:1. Christ — Kohuta 6:4, 6:2. 
Gra podwójna męska: Kołcz, inż. 
Herbst — BuchaPk, Jura 8:10, 6:3, 
6:2 była najlepszą partią meczu. 
Tomalanka — Sżwiertnia oddali 
walkowerem punkty mistrzowskiej 
parze juniorów Polski. Kr. Kubalan­
ka, . Christ, 
pokonali 
hut 6:4, 
wygrało. 
Kurman 
6:4, 6:4.

była
ona

dały
“ Jakubowska 

zwyciężyła Kurowską.

Christ z Wawrowskim 
parę bielską Riedel. Ko- 
6:1, trzy ostatnie partie 
Ogniwo Bielsko. Kańska, 
— Z. Kubalanka, Herbst 
Kurman, Richter — Moj, 

Baran 6:2, 6:3. Kurowska, Buchakik 
— Jakubowska. Moj 7:5, 3'6. 6:4.
ZS TORUŃ — AZS WROCŁAW 

10:6
TORUŃ (tel. wł.) W zawodach 

pięściarskich AZS Toruń pokonał 
swego imiennika z Wrocławia w 
stosunku 10:6. Walka stały na nie. 
złym poziomie. Najlepiej zaprezen­
towali się Mądraszewski w wadze 
muszej i Dąbrowski w półciężkiej 
(obaj z Torunia).
ZWIĄZKOWIEC GARBARNIA — 

KOLEJARZ TORUŃ 4:2 (1:0)
TORUŃ (tel. wł.) Piłkarze Związ­

kowca Garbarni z Krakowa w me­
czu towarzyskim pokonali miejsco­
wego Kolejarza 4:2 (1:0). Mecz od­
był się po ulewnym deszczu, który 
przemienił boisko w wielkie jezio­
ro. Mimo to krakowianie dali po­
kaz gry stojącej na dobrym pozio­
mie, Kolejarze na tle gości wypadli 
dobrze. Wyróżnili się Nowak, Śte- 
faniszyn oraz Bożek. U pokonanych 
Wakaresy, Kossobudzki i Rembecki. 
Bramki dla Związkowca zdobyli 
Bożek 2, Bieniek i Parpan po 1, 
dla Kolejarzy bracia Rembeccy. 
Cbie drużyny wystąpiły w swych 
najsilniejszych składach.

I

Hadasik szosowym mistrzem Śląska
KATOWICE. W tegorocznych ko­

larskich szosowych mistrzostwach 
Śląską, przeprowadzonych w p:er= 
wszy dzień zielonych świąt — naj­
młodszy wśród wyczynowych kola­
rzy śląskich — Hadasik udowodnił 
po raz wtóry, że jest najlepszym 
kolejarzem Śląska. Wyścig na trasie 
100 km wygrał w cuglach. Ze star­
tu, odbywającego się w jednominu­
towych odstępach, wypuszczony zo­
stał ostatni. Na trasie zdystansował 
kolejno wszystkich uczestników 
wyścigu i minął pierwszy metę, w 
czasie 2 godz. 57:57 przed Nowocz- 
kiem i Glinką.

Trasa prowadziła asfaltem z Ka­
towice, sprzed Parku Kościuszki 
przez Pszczynę, Goczałkowic do Ko 
merowie pod Bielsko i z powrotem 
do Katowic.

Na słabą zresztą liczbę 12 startu­
jących tylko 7 kolarzy ukończyło 
Wyścig, . który przyniósł general­
ny sukces 
Ruch Gorzów,
ty: 1) Hadasik 2 godz. 57:57; 2) N0- 
woczek 3 godz. 01:59; 3) Glinka 3 
godz. 12:33; 4) Mela 3 godz. 13:12; 
5) Zawada Włókniarz Sosnowiec 
3 godz. 18:01; 6) Łazarczyk, Włók­
niarz Częstochowa 3 godz. 19:29; 7) 
Radwański "Ogniwo Częstochowa 
5 «odz. 24:12,

zawodnikom Unii 
Oto kolejne loka.

Z o b o w i и z a n i a dło g o o kr e s o w e
Polskiego Związku Narciarskiego

W dniach 26 i 27 bm. 
pierwsza

narciar: 
zagadnieniom 
opracowani: a

Po=
w

GKKF

Kraków, 
odbyła się w Krakowie 
ogólnopolska konferencja robocza 
fachowców i trenerów 
skiich poświęcona 
metod treningów,, 
programów, zasad i organizacji o. 
bozów oraz tzw. „suchej’* 1 * * * 3 * zaprawy 
dla kadry reprezentacyjnej, 
ziom obrad, które toczyły się 
obecności przedstawiciela 
insp. Roniego, był bardzo wysoki. 
Wygłoszono szereg ' referatów o du: 
żym ciężarze gatunkowym.

Do wyścigu kartowiczów na tra­
sie 50 km prowadzącej z Katowic 
przez Mikołów do Kobiora i-z po­
wrotem stanęło 32 zawodników Z 
tej liczby odpadło wskutek defek­
tów maszyn 5 kolarzy.

Wyścig wygrał Kajna Unia Ruch 
Chorzów w czasie 1 godz. 26:01 
przed swym kolegą klubowym Wil­
czewskim 1 godz. 26.49. Dalsze lo­
katy zajęli: 3) Swietacz Górnik My 
słowice 1 godz. 29:02: 4) Sielańczyk 
Włókniarz Sosnowiec 1 godz. 29:28; 
5) Krupski Unia Ruch Chorzów
1 godz. 29:42; 6) Ociepka Kolejarz 
Sosnowiec 1 godz. 29:46.

Organizacja wyścigu stała na do­
brym poziomie, niestety zaintereso­
wanie publiczności tym razem było 
znikome.

’ * * *
Łódź. Łódzki Okręgowy Związek 

Kolarski zorganizował na toru, 
w Heienowie wyścig na 125 okrą 
żeń toru o ..Złoty naramiennik 
urasta Łodzi’’. Zapowiedziany start 

czołowych kolarzy warszawskich 
nie doszedł do skutku. Przybyli je 
dynie Sałyga i Leśkiewicz oraz 
Fronckow;ak z Poznania. Na star, 
cle stanęli wszyscy czołowi torow. 
cy łódzcy, z Bekiem i Boruczem 
na czele. Z powodu braku sprzętu 
torowego nie startował Pietra, 
szewski.

Wszystkie finisze wygrał bez 
trudu, znajdujący się w rewelacji)

KRAKÓW, Co roku chłopi obcho­
dzą Zielone Święta — co roku pra- 
wie od wieków zbierali się, by pro­
testować przeciwko wyzyskowi spo­
łecznemu i uciskowi możnych ob­

szarników.
Jakże zasadniczo obecne Święto 

Ludowe różniło się od tych daw­
nych, obchodzonych za Polski przed 
wrześniowej. Dzisiaj w radosnym 
nastroju maszerują całe gromady 
chłopskie z kwiatami, śpiewem i

* Piłkarze I i II klasy pań­
stwowej muszą złożyć próbę spra 
wńości " • - - • •
wienie 
braniu 
wanie .
PZPN-u. a termin ich ukończenia 
ustalono na dzień 4 czerwca br.

* Biegi Narodowe na szczeblu 
wojewódzkim odbędą się w dniu 
4 czerwca i dlatego w tym dniu 
wszelkie inne imprezy sportowe 
urządzać wolno dopiero po godz 
14.00. ’

Rybnik otrzyma nowy wspa­
niały tor żużlowy. Wybudowało 
go ŻS Budowlani. Otwarcie toru 
nastąpi w dniu 4 czerwca br. i z 
tej okazji rozegrany zostanie trój 
mecz o mistrzostwo ligi żużlowej 
z udziałem Unii Leszno,- Koleja­
rza Rawicz i Budowlanych Ryb­
nik.

* . ZKS Budowlani Rybnik, któ
rego działalność została pozytyw­
nie oceniona przez ZS Budowla­
ni, na ostatnim walnym zebraniu 
odbytym w Warszawie, otrzymał 
dalszą dotację w wys. 17 1/2 mil. 
złotych na rozbudowę swego sta­
dionu.

* Węglorz — środkowy napa­
stnik Górnika Knurów — za zgo­
dą ZS Górnik zasili po ukończe­
niu finałowych rozgrywek o mi­
strzostwo śląskiej A-klasy ligowy 
zespół Górnika Radlin. Pozyska­
nie tego młodego i świetnie zapo­
wiadającego się napastnika wzmo 
cni poważnie linię napadu górni­
ków radlińskich.

Ą W meczu o mistrzostwo Ślą­
ska w tenisie w klasie A Górnik 
Świętochłowice odniósł cenne zwy 
eięstwo nad AZS Gliwice 10:5.

* Nowy termin niedoszłego do 
skutku walnęgo zebrania Śląskie­
go OZPN wyznaczono na dzień
3 czerwca br. w Katowicach (au­
la Państw. Gimn. Mickiewicza).

* Terminy . półfinałowych za­
wodów o mistrzostwo Śląska w 
klasie A ustalił VvGi.D następu­
jące:

1. 6. Ogniwo Cieszyn — Gór­
nik Dębieńsko,

4. 6. — Ogniwo Bielsko •— 
Górnik Katowice

Górnik Radzionków — Ogni­
wo Cieszyn.

* Plan szkolenia WKKF na 
czerwiec br. przewiduje'ogółem 9 
kursów, z czego 5 dla organiza­
torów SPO, 2 dla sędziów pływa­
nia, po 1 dla sędziów gimnastyki, 
siatkówki i koszykówki. Poza tym 
zorganizowane zostaną kursy dla

maszerowała młodzież, szkoły, zawo­
dowej i ogólnokształcącej oraz chło 
pi w barwnych strojach.

W oficjalnej części przemawiali 
przedstawiciele PZPR i Zjednocro- ■ 
nego Stronnictwa Ludowego. W 
części artystycznej wystąpiły zespo­
ły. z Kokotowa i szkoły zawodowej 
w Wieliczce. Na program złożyły 
się śpiewy i tańce regionalne, ży­
wo oklaskiwane przez zebranych. 
W Wieliczce' gościła drużyna pił­
karska Ogniwa Kraków, która ule­
gła miejscowemu Kolejarzowi 2:4 
(2:2). Drugie spotkanie rozegrała 
reprezentacja krakowskich LZS z 
reprezentacją Wieliczki. Mecz za­
kończył się wynikiem remisowym 
1:1 (0:0). Po zawodach na zakończe­
nie uroczystości odbyła 
zabawa ludowa.

* * *
. KRAKÓW (tel. wł.) 
krakowskich zrzeszeń 
sportowych wyjechali 
Zielonych Świąt do LZS-ów woje­
wództwa krakowskiego, aby wspól­
nie z nimi wziąć udział w tegorocz- • 
nym Święcie Ludowym. I tak pił-. 
karze Budowlanych gościli w: Stu- 
sinie, Ogniwa w Wieliczce, Spójni 
w Myślenicach, Kolejarz w Boch» 
ni.

Ciężkoatleci Kolejarza 1 Związ­
kowca wyjechali do Racławic, gim­
nastycy Ogniwa do Prandocic, gim- 
nastycy Włókniarza do Ruszczy, 
siatkarze Unii i Budowlanych do 
Charsznicy. We wszystkich miej­
scowościach krakowscy sportowcy 
byli niezwykle serdecznie witani i 
przyjmowani.

* *' #

Doskonałe wyniki jakie osiągnął 
LZS Szczawnica w tegorocznych 
górskich kajakowych mistrzostwach 
Polski są dowodem, że praca w tym 
klubie została postawiona na wła­
ściwym poziomie.

LZS w Szczawnicy założony zo­
stał dopiero 20 października 1949 
roku, ale mimo to ma już do za­
notowania piękne osiągnięcia. Sek­
cja narc arska urządziła w ubie­
głym sezonie szereg imprez i liczy 
obecnie 120 czynnych zawodników 
w tym 7 dziewcząt. Sekcja kajako­
wa liczy 20 zawodników, gier sporto 
wych i piłki nożnej 74 zawodników, 
ping - pongowa 54 i turystyczna 
105 członków. Organizuje się rów­
nież sekcja lekkoatletyczna.

Udział LZS-,u w kajakowych mi­
strzostwach Polski był wyjątkowo 
duży. Startowało 16 osad, z tego 
w biegu długodystansowym 3 dwój 
ki i 3 jedynki. W slalomie 10 osad 
i dodatkowo w mistrzostwach okrę­
gu 3 dwójki.

LZS samorzutnie udekorował 
efektownie wyspę, na której urzą­
dzono jak gdyby wioskę olimpijską 
dla kajakowców biorących udział 
w spływie. Działacz klubowy dr. 
Werner zorganizował punkt sani, 
tarny oraz punkt odżywczy dla za­
wodników.

Podkreślić również należy dosko­
nałą organizację mistrzostw, która 
wystawia jak najlepsze świadectwo 
młodym działaczom wiejskim

W pierwszym dniu obrad po źaga 
.leniu konferencji przez wicepreze 
sa dr. Bonieckiego i przemowie, 
niu przedstawiciela GKKF insp.

Nowe rekordy lekkoatletów
MOSKWA. ’ Lekkoatleci radzieccy 

rozpoczęli tegoroczny sezon poważny­
mi sukcesami. Już na początku sezo­
nu poprawiono kilka rekordów Związ 
ku Radzieckiego a w jednej konku­
rencji uzyskano wynik lepszy od do­
tychczasowego rekordu światowego, i 
tak: 2 rekordy ZSRR ustanowiła ostat 
nio znana lekkoatletka moskiewska — 
Czudina, która w skoku w dal uzy­
skała 5,93 m i w skoku wzwyż 1,60 m 
W skoku w dal dla dziewcząt dosko­
nały wynik uzyskała Bogdanowa, po­
prawiając o 7 cm. — wynikiem 5,37 
m. ustanowiony 5 lat temu rekord ju

Na bieżniach i stadionach

na
40 zawodniczek i

+ *
sobotnich wewnętrz-

Ceszyn. ZKS Ogniwo — Piast 
zorganizował w Cieszynie zawody 
lekkoatletyczne, w celu wyłonię» 
nia nowych talentów, spośród mło 
dzieży robotniczej i wiejskiej. W 
ten sposób wyłonliona reprezenta. 
cja powiatu, składająca się z 8 za 
wodników i 7 zawodniczek. weź. 
mije udział w dalszych rozgryw­
kach o tytuł najlepszej reprezen» 
tacji terenowej.

Na uwagę zasługuje wynik, uzy 
skany przez Ratajczaka z Pań. 
stwowych Zakładów Kształcenia 
Handlowego. W biegu na 100 m. 
uzyskał on czas 11/-2 sek. 15»let» 
nia uczennica szkoły ogólnokształ 
cącej — Słaboszewska w skoku w 
dal osiągnęła 4,65 m. Ogółem 
starcie stanęło 
zawodników.

*
KRAKÓW. Na 

nych zawodach lekkoatletycznych ju­
nior Cracovii Rodański ustanowił 2 
nowe rekordy juniorów okręgu kra­
kowskiego, uzyskując w biegu na 
100 m — 11,5 oraz w skoku wzwyż — 
166 cm. Ponadto Skaza wyrównała 
rekord okręgowy, należący do Gorz- 
kowskiej (Kolejarz Kraków) w biegu 
na 61) m, przebiegając ten dystans w 
czasie 8.3. Na listę tegorocznych ,,naj 
lepszych“ na 1500 m wpisał się Szy­
mański, który uzyskał czas 4.15,8. Je 
go kolega klubowy Groęhowalski był 
drugi w czasie 4,20,9. Dręgiewicz sam 
biegnąc na 110 m przez płotki uzy­
skał czas 17,3 a wzwyż skoczył 170 
cm. Mile uderzała duża liczba startu­
jących dziewcząt i chłopców, w tym 
wielu, stawiających pierwsze kroki 
na bieżni i skoczni.

* * *
WROCŁAW (tel. wł.) Dwaj doskona 

li średniodystansawcy wrocławskiej 
Spójni, Kuśmirelt i Dlugoborski poku 
sili się o ustanowienie 'nowych re­
kordów na dystansie 1,500 m. Pierw­
szy zaatakował rekord okręgu, drugi 
zaś rekord Polski jpniorów należący 
do Werblińskiego (Stal Katowice), 
który uzyskał w roku ub. czas 4:14. 
Mimo rozmokłej bieżni próba zakoń­
czyła się sukcesem obu lekkoatletów 
Kuśmirek osiągnął czas 4:09,7 (nowy 

treningu zawód, 
organizacji 0-

Orle. 
objazdo.

Ronlego referat ideolog:czny wy. 
głosił przedstawiciel ZMP ob. 
Wajdowski. O systemach wychowa 
nia fizycznego j metodach tre­
ningu mówił red, Ziemba, o przy, 
gotowaniach i 
rików oraz
bozów — mgr. Woyna 
wieź, o akcji trenerów 
wych — mgr. Harmata. o „Pucha 
rze Tatr’’ w Tatrzańskiej Łomnicy 
— mgr. Marcinkowski. Z dużą u» 
wagą wysłuchano referatu przęsła 
nego przez dr. Załuskiego o mi» 
strzostwach świata w Lakę Pla. 
cid.

Po krótkiej przerwie obiadowej 
dr. Grochmal mówił o wynikach

radzieckich
niorek radzieckich. W chodzie na 5 
mil Popkow (Baku) uzyskał czas 
35:32,8, o 0,2 sek lepszy od oficjalne­
go rekordu światowego.

Nowe rekordy ZSRR ustanowili o- 
statnio juniorzy radzieccy: w rzucie 
oszczepem np 16-letni Walman z Tal­
lina w ciągu tygodnia 2-krotnie po­
prawił rekord Związku Radzieckiego 
Najlepszy jego wynik — 61,54 m prze 
wyższa o ponad 5 rn poprzedni re­
kord. o 5 cm. poprawił rekord junio 
rów ZSRR w skoku w dal 17-1 etni 
Andriuszczenko (Rostow), uzyskując 
w tej konkurencji odległość 6,94 m.

rekord okręgu), a 17-letni Długobor- 
ski przebiegł 1,500 m w czasie 4:09,8.

Świdnica.
W czasie Zielonych Świąt odbyły 

się w ŚWIDNICY zawody sportowe, 
które mimo deszczowej pogody zgro­
madziły około 3 tys osób, w zawo­
dach lekkoatletycznych startowali 
członkowie AZS-u i Czarnych z Wro­
cławia oraz miejscowi uczniowie. Na 
uwagę zasługuje wynik uzyskany 
przez Andrzejeżyka, który rzucił o- 
szczepem 51,52 m (nowy rekord okrę­
gu). Mistrzyni Polski, Ronczewska 
pchnęła kulą 10,66 m. Wyniki techni­
czne.

KOBIETY:
60 m.: 1) Ronczewska (Czarni) 8,1 2) 

Machowska (AZS Świdnica) 8,2,
Kula: 1) Ronczewska 10,66 2) Ząbek 

(AZS Świdnica) 10,06
oszczep: 1) Grochowska (AZS Świd­

nica) 20,60
100 m: 1) Górecka 13,4 2) Ronczew­

ska 14,
MĘZCZY2NI:
100 m: 1) Sucheńskl (AZS Wrocław) 

11,7 2) Lipiec (AZS Wrocław) 11,8.
Wzwyż: i) Nowak (AZS Wrocław) 

1,73 2) Dębliński (AZS Wrocław) 1,70
1000 m — 1) Górski (AZS 

2:46,
Kula: 1) Sereka (AZS

10,95
W dal; 1) Nowak (AZS 

618,
Oszczep: 1) Andrzejczyk (AZS Śwtd 

nica) 51,52. Poza konkursem junior 
Andrzejczyk w rzucie kulą (5 kg) u- 
zyskał dobry- wynik 14,92.

* * *

GDAŃSK (tel.) W pierwszy dzień 
Zielonych Świąt odbył się w Gdań­
sku międzyklubowy mecz lekkoatle­
tyczny zespołów Kolejarza Krako­
wa i Gdańska. Na skutek niepo­
myślnych warunków atmosferycz­
nych nie przeprowadzono do końca 
wszystkich konkurencji. W rozegra 
nych konkurencjach zwyciężyli ko­
lejarze krakowscy.

Wrocław)

Świdnica)

Wrocław)

nej formie Bek, wyprzedzając na 
mecie Gjbrycha o ok. 50 m. Czas 
zwycięzcy (50 
50 okrążeniach 
wodu defektu 
stępnie Sałyga 
cia dętki.

W ogólnej punktacj.j zwyciężył 
Bek (ŁKS) — 20 pkt. na 20 moż» 
liwych. 21 Gabrych — 10 pkt. 3) 
Borucz (ŁKS) — 7 pkt. 4) Świercz 

(ŁKS). 5) Leśkiewlcz (Gwardia 
Warszawa).

Po zawodach odbyło się uroczy: 
ste wręczenie Bekowi złotego nara 
miennika miasta Łodzi.

km) — 1:22:08. Po 
wycofał się', z po» 

Fronckowiak, a na. 
z powodu pęknię-

* * *
GDAŃSK (tel.) Okręgowe mistrzo 

stwa kolarskie Wybrzeża odbyły się 
na trasie Gdańsk — Elbląg. Kola­
rze walczyli prawie przez cały czas 
z przeciwnym wiatrem. W kate­
gorii licencjonowanych startowało 
■5 Wygrał Maszota (Ogniwo Gdynia) 
3.22,31 godz 2. Giódkowski (Gwar­
dia Gdańsk) 3,23,21. 3. Olczyk
(Gwardia Gdańsk) 3,27,22 godz.

W kategorii dla kartowiczów na 
50 km startowało 12 zawodników. 
Wygrał Dymel (Gwardia) 1,31,15 
godz. W kategorii rowerów tury­
stycznych na 25 km startowało 25 
zawodników. Wygrał Szuba (Związ 
kowiec Gdynia! 39.16 min. 

badań psychoruchowych kadry 
reprezentacyjnej, a trener Lipow 
ski o trenńigu zjazdowców. Korre. 
ferat o przygotowaniach- do sezo­
nu i treningu zjazdowców wygło» 
sił instr. Ziobrzyński.

W drugim dniu obrad wygłosili 
-referaty: mgr. Kozdruń (trening
skoczka)- St. Marusarz (uwagi na 
temat przygotowań skoczka); L. 
Tajner (skoki na słomie) 
mek Gąsienica (znaczenie 
na małych skoczniach).

Podsumowania wyników 
rencji dokonał mgr. Marcinkowski 
po czym przed zamknięciem obrad 
wiceprezes PZN dr. Boniecki od» 
czytał zobowiązanie długookresowe

inż. Sa. 
skoków

konfe»

Z lepszych wyników zanotować 
należy:

W konkurencjach żeńskich: kula: 
Konikówna (K) 12,28 m; dysk: Drze 
wiecka (G) 36,50; w dal: Brocków- 
na (G) 4,77 m; 60 'm: Gorzkowska 
(K) 8,4 sek.

W konkurencjach męskich: tycz­
ka: Janiszewski (K) 3,31 m; 100 m: 
Wolski (K) 11,6 sek.; 400 m: Moty­
ka (K) 55,9 sek.

Sportowcy ludowych zespołów 
manifestują na rzecz pokoju

Mały notatnik 
Śląska

fizycznej.. Takie postano- 
zapadło na ostatnim ze-
Zarządu PZPN. Dopilno- 

prób powierzono trenerom

Fizycznej za 
i pomoc, ja- 
Polsce Ludo: 
trosce o pod

trenerów narciarskich. Brznij 
następująco:

..Trenerzy PZN zebranj 
pierwszej ogólnopolskiej konfe. 
rencjj roboczej fachowców i tre. 
nerów, pragnąc dać wyraz swej 
radość: i wdzięczności władzom, 
a w pierwszym rzędzie Głównemu 
Komitetowi Kultury 
nadzwyczajną opiekę 
ką cieszy się sport w 
wej, postanawiają, w 
niesienie poziomu kadry reprezen 
tacyinej narciarskiej, poza normal 
nymi funkcjami trenerskimi:

Trener Orlcwiez otoczy specjalną 
opieką 5 juniorów biegaczy i do. 
prowadzi ich w ciągu 2 lat do for 
my, która upoważni do zaliczenia 
ich do składu reprezentacji w e: 
wentualnym starcie' na Ol'rnpia! 
dzie.

Trener Lipowski 
swą opiekę 2 juniorki 
rów. ! których 
przygotować do 
reprezentacyjnej' 
w 1951 roku.

Trener Kozdruń 
otoczyć specjalną opieką 
narciarskie LZS na terenie Śląska 
i uzupełnić 
dziesięcioma 
niorami.

Stanisław 
się w ciągu 
ma juniorami i przekazując im ca­
łe swoje doświadczenie, wycho: 
wać swych następców w kadrze“.

bierze pod 
i 3 lunio. 

zobowiązuje się 
poziomu kadry 

na Puchar Tatr

zobowiązuje się 
sekcje

kadrę reprezentacyjną 
utalentowanymi ju.

Marusarz zobowiązuje
2 lat opiekować dwo

okrzykami „Niech żyje sojusz ro­
botniczo-chłopski! Chcemy pokoju! 
Niech żyje wielki wódz Stalin!

Również gmina Wieliczka-W:eś 
obchodziła swoje święto. Pochód 
otwierał krakowiak w stroju regio­
nalnym na koniu. Za nim szły sze­
regi młodzieży, zrzeszonej w LZS 
z Bieżanowa, Piasków Wielkich, 
Kokotowa 1 innych gromad. Nad 
szeregami unosiły się transparenty 
głoszące hasła pokojowe. Licznie 

organizatorów SPO, oraz, dla Po­
wiatowych Rad Sportu Wiejskie­
go i LŻS-ów przy PGR-ach.

* Na międzyokregowe zawody 
bokserskie Śląsk — Łódź, które 
odbędą. , się 10 czerwca w Łodzi 
kapitanat Śl. OZB wyznaczył na­
stępujących reprezentantów, (od 
wagi muszej do ciężkiej): Zado­
ra, Grzywocz, Brzeziński, Kępa, 
Maciejewski; Sznajder Nowara

* Unia Ruch Chorzów posiada 
w tej chwili najsilniejszą sekcję 
kolarską. Skupia ona 50 kolarzy, 
w tym 10 wyczynowców, 10 kar­
towiczów, oraz. 30 turystów. Wy­
czynowcy posiadają w swych sze­
regach najlepszych kolarzy: Ha- 
dasika, Nowoczka, Paprockiego, 
Standkego, Linika i reemigranta 
z Francji Nelę.

* Nakładem kilku milionów 
złotych, przystępuje ZKS Unia 
Ruch Chorzów w najbliższych 
dniach do budowy betonowego 
toru kolarskiego. Plany budowy 
uwzględniono i zatwierdzono w 
państwowym planie inwestycyj­
nym. Długość toru wynosić bę­
dzie 333,33 mtr.

Prezes Śląskiego OZKól. dyr 
Matula złożył rezygnację ze swe­
go stanowiska. Zarząd Śląskiego 
OZKol. przyjął dymisję i powie­
rzył prowadzenie agend prezesa 
znanemu działaczowi kolarskie­
mu Skibie.

* Kary posypały się na ligo­
wych piłkarzy. I tak Pytlik Gór­
nik Radlin zawieszony został na 
2 miesiące za brutalną grę z Ko­
lejarzem .Poznań, a za niesporto- 
we zachowanie się podczas tego 
samego meczu Kurzeja otrzymał 
2 tygodnie dyskwalifikacji, Cze- 
pionka Górnik Bytom ukarany, 
został 2 miesięczną dyskwalifika­
cją- 

systemie wychowania mło- 
Zarząd Klubu ZKS Związ- 
Pszczyna, mając na uwadze

* * *
PSZCZYNA. Realizując uchwały 

Biura Politycznego KC PZPR o 
nowym .< ’ ' ’ ' ’'
dzieży 
kowiec 
dobro klubu j jego rozwój, posta­
nowił odsunąć od czynnego życia 
sportowego nie chcących podporząd 
kować się zarządzeniom zarządu 
klubu następujących piłkarzy: Ry­
szarda Kolarza i Czesława Wojtka 
na okres jednego roku, Teofila i 
Alojzego Kloca na 6 miesięcy, Pa­
wia Bieleckiego na 2 miesiące, a 
Alfreda Włoszka i Kazimierza Ka­
pslę na 1 miesiąc dyskwalifikacji 
'‘ IG.KJ '

Głażewska mistrzeni Polski 
w jcźdzle szybkiej na łyżwach 

Foto: Cz. Datka

Zawody gimnastyczna 
o mistrzostwo ORZZ

Łódź. Z inicjatywy Rady Kultu: 
Fizycznej i Sportu ORZZ w Łódź, 
przy współudziale Łódzkiego Okręg.o 
wego Związku Gimnastycznego, odby 
ły się zawody gimnastyczne w konku 
rencjach męskich i żeńskich o mi­
strzostwo ORZZ. W ćwiczeniach dla 
kobiet pierwsze miejsce zajęła Gozdal 
ska (ŁKS) — 45,35 pkt.

W konkurencji męskiej zwyciężył 
Gajdecki (Związkowiec) — 57,30 pkt. 
Zespołowo pierwsze miejsca zdobył 
Związkowiec — Zryw, 2) Ogniwo, 3) 
ŁKS.

się w’elka

Sportowcy 
i klubów 
w czasie
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Waterpoliści rozpoczYnajq
mistrzostwa ligi Korespondenci terenowi piszą;

3 czerwca liga waterpolowa roz­
poczyna drugą rundę rozgrywek. 
W roku ubiegłym w mistrzostwach 
brało udział 13 drużyn, które ro- 

• zesrały po 9 spotkań, W tym roku 
stertować będzie już tylko 10’dru­
żyn, ponieważ zgodnie z regulami­
nem ostatnie 2 zespoły (AZS Po­
znań i Ogniwo Warszawa) 
wyeliminowane z dalszych 
wek.

Stan tabeli po pierwszej

zostały 
rozgry-

rundzie
przedstawia się następująco.

Stal Ostrowlee 9 18 0 46: 4
Ogniwo Bytom 9 15: 3 35:17
Stal Katowice 9 12: 6 48:16
CWKS W-wa 9 12: 6 32:20
AZS Wrocław В 12: 6 28:22
Ogniwo Kraków 9 9: 9 29:23
Stal Gliwice 9 6:12 9:42
Spójnia Poznań 9 2:16 11:33
Gwardia Kraków 9 2:16 9:42
AZS Warszawa 9 2:16 5:52

Zidec-ydowanym leaderem jest o- 
strowiecka Stal, która ma 3 punkty 
przewagi nad bytomskim Ogniwem 
i 6 nad Stalą Katowice, CWKS-em 
i AZS Wrocław, ale sprawa tytułu 
mistrzowskiego nie jest’ jeszcze 
bynajmniej przesądzona na rzecz 
cstrowlaków. Cała pierwsza piątka 
reprezentuje bardzo wyrównany po 
ziom a drużyna ostrowiecka ma w 
tym roku do rozegrania najcięższe- 
mecse na wyjazdach.

Trzeba pamiętać również, że Stal 
Ostrowiec jest Jedynym zespołem 
W lidze, który nie korzysta z dobro­
dziejstw basenu krytego t dopiero 
w pełni sezonu letniego znajduje 
się w formie.

Nowe przepisy gry, prawdopodo­
bnie nie wiele zmienią w układzie 

lllllllllllllllllllllllllllllllll
Sałyga wygrywa 

w Warszawie

ml-■ Warszawa. Bieg kolarski o 
sfrzostwo województwa warszaw­
skiego odbył się na stukilometro- 
wej trasie Anin—Garwolin—Anin 
Na starcie stanęła doborowa staw 
ką naszego kolarstwa. Nie zabra­
kło nikogo, ktoby w tym wyścigu 
miał jakieś szanse na zajęcie czo 
łowego miejsca. O tytuł najlepsze 
go szosowca województwa war­
szawskiego walczyło dziewiętna­
stu kolarzy. Rewelacyjną formę 
wykazał Sałyga, który wygrał 
wyścig w sposób bezapelacyjny.

Sałyga wyjechał ze startu jako 
dziesiąty w dwadzieścia minut po 
pierwszym, a na metę przybył 
pierwszy, wyprzedzając następne 
go kolarza o przeszło 10 minut.. 
Mistrzostwa przeprowadzone zo­
stały w bardzo trudnych warun­
kach atmosferycznych, przy bocz 
nym wietrze. Bieg ukończyli wszy 
scy kolarze.

Wyniki: 1) Sałyga (Gwardia) 
2.48.07, 2) Królikowski (Kolejarz) 
2.58.30. 3) Wójcik (Ogniwo) 2.58.41 
4) Siemiński (Ogniwo) 3,00.34. 5) 
Leśkiewfas (Gwardia) 3.02.41, 5) 
Cuch (Gwardia) 3.03.50. 7) Rzeź- 
liiękj (Kolejarz.) 3.04.21. 8) Wrze­
siński (Kolejarz) 3.04.33. 9) Tar­
goński (Gwardia) 3.05.24, 10) Mi­
chalak (Gwardia) 3.06.00.

Wandor po raz siódmy 
szosowym mistrzem 
woj. krakowskiego

KRAKÓW. Rozegrany w niedzielę 
szosowy wyścig o mistrzostwo woj. 
krakowskiego przyniósł zwycięstwo 
Władysławowi Wandorowl (Związko­
wiec Kraków), który dystans Kraków 
— Jaworzno — Kraków (100 km) prze 
jechał w bardzo dobrym czasie — 2 
godziny 41 minut. Obchodzący w ro­
ku bieżącym 20-Iecie swej kariery 
sportowej-.. Władysław Wandor (liczy 
obecnie 36 lat) zdobył po raz siódmy 
tytuł szosowego mistrza woj. krakow 
sklego.

Drugie miejsce zajął bardzo dobrzę 
Zapowiadający się Bąk (Gwardia.) 
2:51,5' — trzecie ■ zeszłoroczny ■ mistrz 
S20’o«/ woj. krakowskiego Motyka 
(Gwardia) 2:55,2 godz. 4) Kud^ki — 
(Związkowiec) 3:01,48 godz. — S; Mo 
tył (Gwardia) 3:08,38 godz. 6) Kruk 
(Ogniwo Cracoyia) 3:09,12.

Wyścig „kartowiczów” Kraków — 
Dołowa — Kraków (42 km) przyniósł 
duży sukces zawodnikom krakow­
skiej Gwardii, którzy zajęli 3 pierw­
sze miejsca: 1) Dyląg 1:14,OS 2) Iżew- 
ski 1:14,18 3) Wilk 1:14,32 oraz piąte, 
szóste, siódme: stenclik, klaczka, Ko­
sowski. Czwarty na mecie był Sko- 
rus (Związkowiec).

Organizacyjnie — Związkowiec nie 
wywiązał się z powierzonego mu 
przez Krakowski OZKol zadania. Na­
wet prasy nie zawiadomiono o odby­
wającym sie wyścigu, a nasz kore­
spondent dowiedział się 0 nim zupeł 
nie przypadkowo, mieszkając w Bro- 
nowicach, gdzie znajdowały się start 
i meta wyścigu. 

sił czołówki ligowców, W pierwszej 
piątce najlepszych drużyn nie było 
luk, na ogół wszyscy pływali szyb­
ko, a ci nie liczni, słabiej pływają­
cy gracze, byli przeważnie obrońca­
mi. Tak stare, jak i nowe przepisy 
gry nie pobudzają obrońców do 
większej ruchliwości.

Wiele przemawia za tym, że wal­
ka o palmę pierwszeństwa rozegra 
się wyłącznie pomiędzy pierwszymi 
czterema drużynami tabeli. Po­
minęliśmy wrocławski AZS, ponie­
waż w klubie tym panuje wyjątko­
wy kryzys organizacyjny, większość 
graczy poprosiła o zwolnienie, sy­
tuacja zatem jest poważna. Być 
może, że w obliczu rozgrywek li­
gowych obie strony — i zarząd 
klubu i gracze —■ pójdą na kom­
promis. W każdym razie duża przer 
wa w treningach, .którą mieli aka­
demicy Wrocławia, napewno nie 
wpłynęła dodatnio na formę.

Większe przesunięcia natomiast 
w układzie sił powinna wywołać 
zmiana przepisów wśród drugiej 
piątki ligowców. Wśród nich, naj­
szybszych pływaków — biorąc po­
ziom przeciętny — posiada poznań­
ska „Spójnia”. Cóż, kiedy technicz­
nie poznaniacy ustępują znacznie 
gliwiczanom 1 siódemce krakowskie 
go „Ogniwa” Szybcy są także gra 
cze krakowskiej „Gwardii”. Treno­
wali w miesiącach zimowych i u- 
biegłej jesieni pod okiem znakomi­
tego Węgra — Knausza. Niewątpli­
wie i oni poczynili znaczne postępy, 
nie należy jednak zapominać, że 
była to drużyna posiadająca naj-

Wielki konkurs »Sportu« rozstrzygnięty
5.274 odpowiedzi, 967 rozwiązań 

prawidłowych, 59 nagród — oto 
plon naszego „Wielkiego Konkursu 
Sportowego”, którego warunki o- 
głosiliśmy w I-szym numerze na­
szego pisma.

„Konkurs nie był trudny” — z 
takim zdaniem spotykaliśmy się 
często, przeglądając listy od ucze­
stników, załączone do odpowiedzi 
konkursowych. My byliśmy rów­
nież tego samego zdania; rzeczy­
wistość jednak pokazała co innego. 
Tylko niecałe 20 proc, rozwiązań 
można było zakwalifikować do „fi­
nału”, t. j. do losowania, a wśród 
tych, którzy uznali nasz konkurs za 
łatwy, wielu odpadło już w „elimi­
nacjach”.

Prawidłowe rozwiązanie konkur­
su miało wyglądać następująco:

Rys. nr 1. i data „19. II. 50 r.” 
(pierwsze plenarne posiedzenie 
GKKF),

Rys. nr 2. 1 dwa gołąbki Pokoju 
z napisem: Trybuna Ludu i Rude 
Prawo (wyścig kolarski Warszawa 
— Praga),

Rys. nr 3. i wynilki: 0:11, 3:6 1 3:10 
(rezultaty, jakie osiągnęli nasi te­
nisiści podczas pobytu w ZSRR),

Rys. nr 4. j medal z napisem 1 
miejsce (medal olimpijski dla pol­
skiego pianisty, Zbigniewa Tur­
skiego za „Symfonię olimpijską”),

Rys. nr 5 j puchar z godłem pań­
stwowym i piłką („Puchar Polski”),

Rys. nr 6 i plik banknotów na 
sumę 100.000 zł. (wysokość nagrody 
pieniężnej, otrzymanej przez tre­
nera Sztama na mocy uchwały Pre­
zydium GKKF),

Rys. nr 7 i GKKF (siedziba 
GKKF w Warszawie),

Rys. nr 8 j godło „Górnika” 
(Zrzeszenie Sportowe, do którego 
należy Grzywocz Maksymilian, pię­
ciokrotny mistrz Polski w wadze 
koguciej).

większe braki techniczne, bodajże 
największe ze wszystkich ligow­
ców w ubiegłym roku w rozgryw­
kach udział biorącycłu
• W miesiącach zimowych wszyst­
kie drużyny, za wyjątkiem „Stali" 
z Ostrowca, trenowały pilnie. Naj­
lepiej do rozgrywek powinny być 
przygotowane drużyny 
skie, które przez kilka

warszaw- 
___ , ____ miesięcy 
pod rząd prowadziły regularne, 
wspólne treningi na basenie Aka­
dem! WF, Pilnie ćwiczyły dru­
żyny śląskie, a o wynikach ich 
pracy mieliśmy się możność prze­
konać w czasie trwania rozgrywek 
o Puchar PZP i w czwórmeczu 
miast, który się odbył w Bytomiu.

Z ligi w tym roku spadają dal­
sze dwie drużyny.

Pierwsze bramki padną już 3 
czerwca. „Gwardią” Kraków gości 
u siebie mistrza pierwszej rundy
— „Stal” Ostrowiec, a do warszaw­
skiego AZS-u przyjeżdża w gościnę 
„Stal” Gliwice.

W dniu następnym, w niedzielę 
4-go VI. odbędą się dalsze cztery 
spotkania. W Krakowie „Ogniwo” 
Kr. — „Stal" Ostrowiec, w Pozna­
niu „Spójnia” Pzn. — „Ogniwo” 
Bytom, w Katowicach „Stal” K-ce
— AZS Wrocław, w Warszawie 
CWKS — „Stal” Gliwice. Nasze 
typy w tych meczach to zwycięst­
wa: Gwardii i „Ogniwa” Kraków 
w meczu ze „Stalą" Ostrowiec, ,.O- 
gniwa” Bytom ze „Spójnią” Po­
znań, „Stali” Katowice z „AZS”-e<m 
Wrocław I AZS-u oraz CWKS ze 
„Stalą” Gliwice.

Rys, nr 9 i stoper wskazujący 
czas 21,2 sek. (wynik, jaki uzyskał 
Stawczyk w Budapeszcie, zdobywa­
jąc tytuł akademickiego mistrza 
świata w biegu na 200 m),

Rys. nr 10 j „Sport” (pismo, Ja­
kie powstało po połączeniu się 
„Sportu” ze „Sportem i Wczasa­
mi”),

Rys. nr 11 i puchar z napisem 
„49 Żako...” (zawody narciarskie ó 
„Puchar Tatr” odbyły się w 1949 r. 
w Zakopanem).

Rys. nr 12 .1 plik banknotów na 
sumę 50.000 zł. (nagroda, jaką o- 
trzymała rekordzistka świata w 
szybownictwie, Irena Kempówna, 
na mocy ’ uchwały Prezydium 
GKKF),

Rys. nr 13 1 kolce oraz dystynk­
cja nadporucznika (m'strz olimpij­
ski i rekordzista świata, Emil Za- 
topek, biorący udział w treningu na 
Krymie wraz z czołowymi lekko­
atletami radzieckimi),

Rys. nr 14 i sztangi (górnik z 
Wałbrzychu, Bolesław Wójcik, po­
bił na mistrzostwach Polski w To­
runiu rekord Polski w podnoszeniu 
ciężarów),

Rys. nr 15 J cebula (Cebula ;to 
r.azwlsko czołowego gracza drożyny 
piłkarskiej „Ruchu” z Chorzowa.

Rys. nr 16 i pingwin- oraz łyżwa 
(rewia lodowa na Torkacie).

Błąd jaki najczęściej powtarzał 
się w nadesłanych odpowiedziach 
polegał na łączeniu „GKKF” ż ry­
sunkiem nr 1 przy jednoczesnym 
odnoszeniu daty „19.11.50 r.” do rys. 
nr 11.

Wśród nadesłanych rozwiązań na­
trafiliśmy na kilka, wykonanych 
naprawdę artystycznie, z niemałym 
wkładem pracy. Spośród tych od­
powiedzi, dwie 'postanowiliśmy wy­
różnić, przeznaczając jako nagrody 
specjalne — albumy drzeworytów 
sportowych

Powiatowa Rada Sportu Wiejskiego 
w Słotwiuie - Brzesku 

pracuje 
powiędło brzeskim istnieje

Ludowych Zespołów Sporto
Młodzież wietska chętnie

W 
wiele 
wych, 
garnie się do sportu.

W czasie wolnego • popołudnia 
młodzież wsi .ładowniki z wielkim 
entuzjazmem rozgrywa zawody 
siatkówki z LZS Radłów. Młodzi 
sportowcy zapytani skąd posiadają 
siatkę, piłkę, z dumą odpowiadają, 
że w zorganizowanym niedawno 
raidzie kolarskim zdobyli zespoło­
wo p:erwsze miejsce 1 otrzymali 
wspaniałą nagrodę w postaci siat, 
lei. piłki siatkowej 1 11 komplet« 
nych kostiumów sportowych

Wszyscy zgodnie stwierdzili, te 
Powiatowa Rada Sportu Wiejskie, 
go w Brzesku ’ opiekuje . się troski! 
wie zespołami w terenie i stale 
przeprowadza kontrolę działalności 
LZS;ów.

W Brzesku odwiedziłem prezesa 
ob. Chwałę, który udzielił mi jn. 
formacji o stanie sportu wiejskiego 
w tym .powiecie.

— „Praca idzie 
Sportu Wiejskiego 
ludzi chętnych do 
ha terenie powiatu 
we Zespoły Sportowe w tym 13 zor­
ganizowanych zostało Jako czyn 
,,1-mąjowy”. Na razie rejestrację 
dalszych. zspołów wstrzymaliśmy, 
Najlepiej pracują: LZS Stróże, 
LZS Radłów, LZS ładowniki, LZS

dobrze,. Rada 
stanowi ■ zespół 
pracy. Obecnie 
pracują 32 Ludo

Jako ciekawostkę podajemy, że 
zwycięzca naszego konkursu, ob. 
Feliks Jabłoński z Bytomia, w li­
ście do Redakcji wyraził pewność 
zdobycia pierwszej nagrody, doda­
jąc, że „wystarczy mu odbiornik 
4-lampowy",

Zwycięzcy naszego konkursu 
składamy serdeczne gratulację i za­
praszamy na czwartek do Katowic

Protokół losowania
Dnia 27 maja 1950 r. o godz. 

18.00 w lokalu Redakcji „Sportu“ 
odbyło się losowanie nagród w 
„Wielkim Konkursie Sportowym“, 
którego warunki ogłoszone zosta­
ły w nrze. 1. „Sportu“ z dnia 3 
maja 1950 r. Losowanie nastąpiło 
przy udziale przedstawiciela 
GKKF Arkadego Brzezickiego 
przewodniczącego katowickiego 
WKKF Stefana Kisielińskiego, ria 
czelnego redaktora „Sportu“ Ta­
deusza Bagiera 1 red. Zbigniewa 
Dobrowolnego.

Odpowiedzi trafnych nadesła­
no ogółem 967 na ogólną ilość 
5.274 rozwiązań, jakie wpłynęły 
do Redakcji. Każda trafna odpo­
wiedź otrzymała numery kolejne 
od 1 do 967 i taką samą ilość lo­
sów o identycznej numeracji 
wrzucono do skrzynki, celem prze 
prowadzenia losowania. — Loso­
wał przew. WKKF Stefan Kisie­
liński.

Wyniki;
1. NAGRODA — RADIOOD­

BIORNIK — Jabłoński Feliks, 
Bytom, ul. Pułaskiego 19, 2. liagro 
da — piłka do siatkówki —. Ka- 
czorkiewicz Jan, Bydgoszcz, ul. 
Słowackiego 1 m. 8,

Pięć nagród — komplety biblio-

wzorowo
Jasień. Dużą popularnością cieszy 
się piłka siatkowa, przoduje w niej 
LZS Stróże, w piłce nożnej przo 
duje LZS Radłów,

Rada zaopatrzyła własnych 
zespołów 
siatki i 
15 zespo«

z 
funduszów 15 ludowych 
w siatki, 12 w piłki do 
kostiumy sportowe oraz 
łów otrzymało piłki nożne.

Zorganizowaliśmy raid kolarski! 
dla cz.łonków Ludowych Zaspo» 
łów Sportowych. Udział w nim 
wzięło około pięćdziesięciu zawód 
ników. Zwycięzcy zdobyli liczne 
nagrody tak indywidualne jak 1 ze­
społowe w formie sprzętu sporto­
wego.

Fundusze na sprzęt dla zakłada, 
nych i dobrze pracujących zespo. 
łów zdobywam! sami, mówi ob. 
Chwała- Ostatnio np. zapoczątkowa 
liśmy akcję rozsprzedaży cegiełek 
na sprzęt lekkoatletyczny.

Wąlczycki Władysław
Bieżonów, Wiiślna 45.1

ZKS Budowlani 
(Chodzież) 

realizuje hasło łączności 
miasta z© wsią

CHODZIEŻ. ZKS Budowlani me 
że służyć za przykład wszystkim 
innym klubom sportowym w reali 
zowaniu hasła łączności miasta ze 

po odbiór nagrody. Prosimy rów­
nież o przybycie do Redakcji wszy­
stkich nagrodzonych z Katowic. 
Zamiejscowym prześlemy nagrody 
pocztą.

Wszystkim uczestnikom konkur­
su dziękujemy za liczne nadesłanie 
odpowiedzi, a tych, których omi­
nęło szczęście przy losowaniu, po­
cieszamy, że już w niedalekiej przy 

teczki sportowej GKKF 1. Daab 
Zbigniew, Warszawa, ul. Koszyko 
wa 35 m. 20. 2 .Kowal Stanisław, 
Kraków 22 (Azory), ul. Wspólna 
209. 3. Grunszel Józef, Wirek, 
ul. Krasińskiego 22. 4. Sobik Ru­
dolf, Rybnik 2, ul. K. Miarki 11.
5. Rejder Gena, Dzierżoniów, ul. 
Radkiewicza ’45.

Pięćdziesiąt nagród książko­
wych: 1. Studnicki Adam, Bytom, 
plac Strzelców Bytomskich 12 m.
6. 2. Kucz Teodor, Katowice, ul.
Drzymały 18 m. 4. 3. Murek Ma­
rian, Siemianowice, ul.. 3-go ma­
ja 13. ’4. Szarf Leon, Wrocław, 
ul. Stalina 90 m. 10. 5. Radecki 
Franciszek, Orzesze (pow. Pszczy 
na), ul. Rybnicka 21. 6. Wajda
Włodzimierz. Bytom, ul. 28 stycz­
nia 2. 7.. Hudeczek Maria, Nowy 
Sącz, ul. Reja 27. 8. Lis Henryk, 
Wojkowice Komorne (pow. Bę­
dzin), ul. Sobieskiego 210. 9. Dyba 
ła ■ Gertruda, Rybnik 2, ul. Daszyn 
skiego 19a. 10. Madejski Euge­
niusz, Warszawa, ul. Uniwersytet; 
ka 5-311. 11. Simenauer Jan, Je­
lenia Góra, ul. Wojska Polskiego 
93. 12. Antas Stanisław, Glinica 
p-ta Zdrojowiec, pow. Wałbrzych, 
ul Dworcowa. 13. Zwarycz Anto­
ni,. Lidzbark Warmiński, ul. Ży-

miejscowej i gromad sąssedz»

wsią, Dowodem tego niech będą 
dwa wyjazdy zawodników tego kia 
bu w ciągu ostatniego tygodnia do 
LZS-ów powiatu chodzieskiego.

W dniu 18 maja zorganizowano 
.wyjazd do wsi Nietusskowo, gdafe 
przy wielkim zainteresowaniu lud« 
noścl 
kich rozegrano pokazowe zawody 
pilkf nożnej, siatkówki, lekkoatle 
tyczne i bokserskie. W niektórych 
konkurencjach brali udział zawód 
nicy miejscowego LZSau. wykazu» 
Jąc się niezłym przygotowaniem, 
O znaczeniu propagandowym tej 
imprezy najlepiej świadczy wypos 
wiedź jednego z. gospodarzy Nietu„ 
sakowa: Podobał mi się ten sport, 
ale chciałbym w następnych zawo­
dach widzieć nie 5 ale M najzyeh 
LZS’Owców’*.

W trzy dni później ekipa sport©, 
wa Budowlanych gościła w groma 
dzie Sokołowo Budzyńskie, dokąd 
przybył również zespół LZS (Stu. 
dziniec). Miejscowy LZS potrafił 
w niektórych konkurencjach nawią 
zać równorzędną walkę, wygrywa« 
jąc mecz, siatkówki oraz , skok 
wzwyż i biegi na IW) j 1000 m. W 
meczu piłki nożnej pomiędzy LZS 
(Studzienice) R juniorami Budo­
wlanych zwyciężyli Budowlani 2:0.

Impreza miała charakter uroczy 
sty 1 odbywała się w naprawdę 
przyjaznej atmosferze. Po zawo. 
dach odbyła się zabawą ludowa, W 
które! udział wzięli wszyscy goście 
z miasta i okol Jasnych wsi.

Filipiak Stefan
Korespondent, terenowy 

i Chodzieży

szłoścj ogłosimy na łaniach „Spor­
tu" nowy konkurs. Ponieważ bę­
dzie on jednak trudniejszy od po­
przedniego, apelujemy do wszyst­
kich, by przez stałe i pilne czyta­
nie „Sportu” uzupełniali swoje wia­
domości o życiu sportowym w Pol- 
scb, ZSRR j Krajach Demokracji 
Ludowej.

nagród
mierskiego 16. 14. Szubrowski Śta 
nisław, Bytom, ul. Fałata 11 m. 7. 
15. Mąstor Franciszek. Chrzanów, 
ul. Krzyska 82. 16. Majchrzak
Henryk, Poznań, ul. Zielona 3 m.
2. 17. Mąsior Antoni, Kraków, ul. 
Urzędnicza 9 m. 1. 17 Masłyk Ed 
mund, Gliwiice, ul. Marcina Strzo 
dy 18. 19. Smiechowski Tadeusz, 
Łódź — Marysin III, ul. Księży­
cowa 8. 20. Bukowski Stefan, 
Wrocław, Pafawag, Rw. 7. 21. La 
sta Stanisław, Przemyśl, ul. Bra­
ta Alberta 1. 22. Jaftkowski Ry­
szard, Piastów pod Warszawą, ul. 
E. Plater 8 m. 2. 23. Pola Jerzy, 
Nisko, ul. Daszyńskiego 27. 24. 
Winkowski Julian, Ostrów Wlkp,, 
ul. Fabryczna 13. 25. Barczyk Ry 
szard, Katowice, ul. Różana 2 m, 
5. 26. Tota Karol, Bytom, ul. Pie 
karska 60 m. 6. 27. Marczyński 
Piotr, Wrocław, ul. Kręta 1-3. 28. 
Łazarz Zbigniew, Kraków, ul. Obo 
na 19 m. 10. 29. Chodorowski Ka 
zimierz. Kraków, ul. 18 stycznia 
30 m. 3. 30 Sztajnert Krzysztof, 
Cliorzów, ul. Wolności 45. 31, Na 
wacki Mieczysław, Czeladź, ul. 
Szopena 11. 32, Latacz Julian, 
Kraków, ul. 3-go maja 5. 33.
Kraus Eugeniusz, Wrocław, ul. 
Kręta 1.-3. 34. Rogowski Aat-zej, 
Brzeg , n. Odrą,, ul. Cegielniana 7. 
35 Zbyszewski Zbigni-ew, Bi-z.ęg 
n. Odrą, ul. Chrobrego 61. iłfi 
Kempa Zenon, Dzierżoniów, ul. ’ 
Radkiewicza 54. 37. Rozwadowski 
•Tacek, Katowice, ul. Lisieckiego 
26 m. 3. 39. Rozwandowicz Ta-'>- 
pold. Katowice 11. ul. 1-go małą 
45 m. 1. 40. Warchałowski Woj­
ciech, Warszawa, AWF, ul. Mary 
moncka 90. 41. Burda Mieczysław 
Krynica, Stary 
PPK Ruch. 42. 
ciszek, Gliwice, 
dy 17 m. 4. 43, 
sław, Kraków, 
20-89. 44 
Warszawa 17, 
5-224. 45. Szczepański M.. Szcze­
cin, ul. Nocznickiego 38. 46. Zbo- 
roń Zdzisław, Gliwice, ul. Tran« 
guf la 8 m. 4. 47. Zdanowicz Zbig 
niew, Leszno. Wlkp., plac Kościu­
szki 4. 48. Reguła Jerzy. Wrocław, 
ul. Nowowiejska 115 m. 8. 49. Do 
browolski Ryszard, Gdańsk, ul, 
Biskupia 24c. 50. Szydłowski Ję­
drzej, Łódź, ul. Targowa 61. 
(WSF).

Poza wylosowanymi nagrodami 
postanowiono przyznać 2 dodatko 
we nagrody za artystycznie wyko 
nane rozwiązania, a mianowicie. 
J.. Noszczyńskiemu Zbigniewowi, 
Poznań, ul, Słowackiego 19 ra. 2. 
2 Lędzianowl Jerzemu, Stronie 
śląskie, pow. Bystrzyca, Kierow­
nictw?-Robót PPB.

Dom Zdrojowy, 
Bychawski Frań« 
ul. Marcina Strzo 
Gugulski Włady- 
ul. Grzegórzecka 

Zapałowski Tadeusz, 
ul. Akademicka
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MOŻEMY WYGRAĆ z WĘGRAMI
Na przestrzeni dwu ostatnich lat reprezentacja Węgier poniosła tylko dwie 

n nżki V ub. roku w spotkaniu z Czechosłowacją i U maja br. — w Wiedniu. 
7^ porażkę w Pradze Węgrzy wzięli już pełny rewanż, przyjdzie niewątpliwie spo­
sobna chwila, kiedy i Austriacy będą musieli drogo zapłacić za swój, ciężko zresztą 
wywalczony, sukces. Na starym kontynencie Węgrzy stanowią pierwszoplanową po- 
Wre dysponując niewyczerpanym rezerwuarem prawdziwych wirtuozów futbolu 

1 (o sprawia, że każdy ich występ na zagranicznych boiskach jest zapowiedzią praw­
dziwej uczty dla smakoszów piłkarstwa.

A 4 czerwca wystąpią w Warszawie.
W historii polskiego piłkarstwa Węgrzy zajmują spe-

r-iulin pozycje. Są niejako jego ojcem chrzestnym. Oni to 
^prowadzili nąs na arenę międzynarodowa, z mmi roze- 
cwaTiśmv pierwszy w dziejach naszego futbolu mecz mię- 
rlnmaństwowy. Trzeba przyznać, że na przestrzeni trzech 
lilisko dziesiątków lat ten ojcowski .stosunek poważnie za- 
riażvł na wynikach polsko - węgierskich pojedynków.

‘ ‘W swvćh-kapryśnych, pełnych niespodzianek podro- 
’sch no zielonej murawie krajowych i zagranicznych boisk, 
raz tvlko piłka bvla posłuszna woli naszych piłkarzy, 
Jdv walczyli oni z Węgrami. To jedno.zwycięstwo naniza­
liśmy na łańcuszek największych triumfów, po czym... 
wróciliśmy do dawnej serii porażek.

Mogłoby się wydawać, że żelaznym prawem tradycji 
5VęgW muszą zawsze wygrywać...
Zawsze?
Po jednym z treningów na sta­

dionie Kemal Paszy w Tiranie, 
Józio Kohut nie wytrzymał i wy­
palił: , j

— No więc trenujemy do upa- 
dłeso, a przecież ile nam brakuje 
do takich Węgrów!...

To wystarczyło dla wywołania 
żywej dyskusji na temat węgier­
skiej piłki. Owocem namiętnych 
rozważań była dość osobliwa te­
za: „Węgrzy posiedli chyba ja­
kąś tajemnicę wychowywania 
wielkich piłkarzy!“...

Kucharze i woda
W kilka dni później lądowali­

śmy w Budapeszcie. Mieliśmy mo 
żność przekonać się, że na Wę­
grzech gotuje się również tylko 
na wodzie, i jakkolwiek wielu 
twierdzi, że woda w Dunaju jest 
lepsza niż nasza wiślana, to jed­
nak woda zostaje tylko wodą. Ta­
jemnica mogłaby, nadal uchodzić 
za nieodsłoniętą, gdybyśmy od lat 
nie wiedzieli, że węgierscy mi­
strzowie dochodzą do swego kun­
sztu drogą mozolnej pracy, której 
plany nakreślają znakomici tre­
nerzy. Nie woda więc, a kucha­
rze... decydowali dotąd o przewa­
dze madziarskiego fotbalu.

.Wiele elementów zresztą skła­
da się na dzisiejszą pozycję wę­
gierskiej piłki i nie czas tu ani 
miejsce analizować jc. Mamy do 
rozważania zgoła inne zagadnie­
nie: czy istnieją podstawy do bu­
dowania nadziei na sukces w ko­
lejnym międzypaństwowym me­
czu 1

Może sprąwj to wrażenie mega­
lomanii, a jednak nie wahamy się 
stwierdzić:

Istnieją realne szanse 
na zwycięstwo

Podporą drużyny węgierskiej 
są obaj łącznicy Puskas i Kocsis. 
Oni to' stanowią niezmordowany 
motor reprezentacyjnego teamu, 
Jeżeli uda się unieszkodliwić oby­
dwu tych najwybitniejszych gra­
czy, Węgrzy tracą główne sprę­
żyny swych akcji zaczepnych. Pu­
skas i Kocsis, to największe nie­
bezpieczeństwo dla naszej defen­
sywy. Stąd właśnie wynika jej 
kardynalny obowiązek niemiłosier 
nego krycia. Idealne blokowanie 
rozładowuje bojowość ataku prze-

Obowigzki defensywy
Na Suszczyka i Wieczorka, bo 

cni pełnić będą rolę skrajnych 
pomocników, spada więc do wy­
konania ogromnej doniosłości za­
danie. Ale nie "tylko na nich 
Wszyscy polscy defensorzy zda­
wać sobie muszą sprawę z tego, 
że węgierscy napastnicy strzelają 
z każdej pozycji, nie znają par­
donu dla bramkarza przeciwni­
ków. Uwaga ta wiąże się z czę­
sto obserwowanym na naszych 
boiskach błędem obrony, która 
dopiero na własnym polu karnym 
pamięta o obowiązku uniemożli­
wiania napastnikom oddania 
strzału.

Pierwszym warunkiem powodze 
Ilia, jest więc dokładna praca 
formacji obronnych. Właśnie ons 
zawiodły we Wrocławiu, zgodnie 
więc z logiką obowiązującą na­
szych piłkarzy, w Warszawie... 
znów winny wznieść się na odpo­
wiednio wysoki poziom.

Dołem, mości panowie, 
dołem!

As atutowy obrony węgierskiej 
lludas, niemal w przeddzień spot­
kania z Austrią doznał złamania 
nogi. Ta kontuzja kapitalnie osła 
biła siłę madziarskiej defensywy. 
W Wiedniu, jak o tym donosił 
„Sport,“ w poprzednim numerze, 
zawiódł również lewy pomocnik.' 
Z wypowiedzi kapitana związko­
wego Sebesa wynika, że bram­
karz Henni nie zawinił wpraw­
dzie -przy utracie pięciu bramek, 
ale też nie wyróżnił się. ._

. Są to sygnały wskazujące dro­
gę naszemu atakowi. Istnieją mo-

żliwości przełamania obrony wę­
gierskiej. O tyńi, że nie jest ona 
nie do pokonania, świadczą zre­
sztą bramki zdobyte w dwu po­
przednich naszych powojennych 
spotkaniach. A więc...

Musicie panowie grać dołem, 
płasko! Piłka nie może w każdym 
razie — nie powinna szukać pod 
niebem drogi do posterunku Hen- 
ni‘ego. W grze głową nie macie 
nic do szukania, Węgrzy są tu 
zdecydowanymi artystami. Tylko 
płasko, tuż przy ziemi, o parę mi­
limetrów ponad wierzchołkami 
trawy stadionu CWKS winna pły­
nąć piłka w waszych kombina­
cjach. Cieślik, Gracz, Bożek — 
trójka wewnętrzna napadu,, potrą 
fi stosować taką grę. Oto jedyny 
sposób na defensywę Węgrów.
Na bezdrożach taktyki

Wiele czasu i ... atramentu 
kosztowała nas dyskusja na te­
mat - systemu, czy nawet, syste­
mów. Rumuńscy koledzy byli, tak 
uprzejmi, że po meczu wroeław-

Warszawa me »

•— Warszawa nie „leży” węgier­
skiej jedenastce — oświadczył 
Sebes.

Sebes sam nie wierzy W to, co 
mówi. Zdaje sobie wprawdzie 
sprawę z tęgo, że tym razem trud­
niej będzie zwyciężyć Polskę, ale 
wie również, że jego drużyna, 
mimo ostatniej porażki z Austrią, 
jest jedyną w Europie, która wie, 
jak „robić“ bramki. Znają się na 
tym doskonale węgierscy strzelcy. 
Strzelają z wszystkich pozycji, 
jak gdyby nie znali pardonu dla 
bramkarza przeciwnika!

Ponieważ jesteśmy przy ataku, 
pozwolimy sobie przedstawić go 
czytelnikom: ”

jprawoskrzydłowy BUDAI: Szyb 
ki jak łasica, był niegdyś niebez­
piecznym strzelcem. Dzisiaj tylko 
przygotowuje akcje. 

prawy łącznik KOCSIS: Wielka 
nadzieja węgierskiego piłkarstwa.

skini przypisywali naszej druży­
nie nienaganne stosowanie WM-u 
W ich opinii doszukać się można 
w równej mierze domieszki kur­
tuazji cb i ... braku znajomości 
obyczajów taktycznych polskich 
reprezentantów. My odnieśliśmy 
wrażenie, że' .wówczas napad był 
groźny, gdy improwizował, stoso- 
wał więc system, najbardziej mu 
w danej chwili odpowiadający. 
Tego poglądu nie obali fakt, iż 
skrzydłowi najczęściej ustawieni 
byli daleko w przodzie...

Zagadnieniom taktycznym na­
leży się specjalny, rozdział i to nie 
tylko w związku z meczem z Wę­
grami. Zdaje się nie ulegać wąt­
pliwości, iż przez wiele lat polski 
futbol żył pod wrażeniem poglą­
dów sugerujących pewien okre­
ślony sposób gry. Kto wie czy 
właśnje nie ow'o kurczowa trzy­
manie się szablonu, poszukiwa­
nie dróg do ślepego naśladowni- 
ctw'a „cudownej“ angielskiej me­
tody nie leży u podstaw' naszych 
powojennych niepowodzeń. Kra­

kowska Gwardia nie stosuje by­
najmniej systemu WM, a jednak 
jest naszą najbardziej klasową 
drużyną. Nie wiemy też dlaczego 
polskiej improwizacji, naszego 
temperamentu, ambitnej upor­
czywej walki — nie mielibyśmy 
określić mianem polskiej metody, 
polskiego systemu...

Jedno jest pewne! Szablon 
WM-u, mimo długotrwałych sta­
rań, nie został przez polskich pił 
karzy opanowany bezbłędnie. Nie 
stosujemy szkoły czeskiej ani 
austriackiej. Jest za późno, aby 
w ciągu paru dni przyswoić dru­
żynie reprezentacyjnej jeden z 
wymienionych systemów. Wystar 
czy jednak czasu, aby wpoić w

Wąf.ły młodzieniaszek. Tak wy­
gląda. W rzeczywistości wirtuoz 
footballu, jakiego się dawno nie 
widziało. On sam. mógłby roz­
strzygnąć spotkanie na korzyść 
drużyny, w której gra.

Środkowy napastnik SZILA- 
GYI: Dobry, niekiedy doskonały. 
Brak mu jednak jednego: wiel­
kiej klasy. Systematyczny gracz, 
bardzo wartościowy dla swych 
partnerów. Strzela z obydwu nóg 
bardzo silnie i celnie, ale... Dea- 
kiem nie jest i nie będzie.

'ń W &

Lewy łącznik PUSKAS: Co ma­
my dużo mówić o tym napastni­
ku, Nerwowy, bardzo nerwowy. 
Udaje, mu się coś, wtedy błyska 
na murawie ogniem brylantowych 
sztuczek technicznych. Łącznie z 
Kocsisem motor węgierskiego na­
padu.

Lewoskrzydłowy HIDEGKUT- 
TI: Wcale, nie jest rasowym 
skrzydłowym. Raczej łącznikiem, 
Ale na bezrybiu i rak ryba — 1 
dlatego Sebes zrobił z łącznika 
skrzydłowego. Zawiódł przeciw­
ko CSR i Austrii. Uwaga dla Bo- 
rucza i Janika: Bardzo niebez­
pieczny strzelec.

Jako ewentualna rezerwa w ra­
chubę wchodzą: Szusza i Czibor. 
Szusza to gracz o niedźwiedziej- 
sile, bombardier w pełnym 
słowa znaczeniu, podczas 
mocną stroną Czjbora jest 
szybkość.

Budapeszt zdaje sobie sprawę z 
siły tego ataku. Jednak , zna on 
również dobrą markę polskiej po­
mocy 1 obrony. Pytanie więc 
brzmi: kto jest silniejszy — wę­
gierska Unia napadu, czy polska 
defensywa? W tej sprawie infor­

tego 
gdy 

jego

reprezentantów zasadę operowa­
nia piłką tuż przy ziemi, o 2—3 
milimetry ponad boiskiem —-• sto­
sowania zmian w napadzie, tak 
jak podyktuje je sytuacja, szu­
kania w defensywie przeciwnika 
najsłabszych punktów i bezlito­
snego szturmowania poprzez te 
luki.

W cieniu 
zagranicznych nowinek

Gdy piszemy te słowa, jak ży­
we staję nam w pamięci frag­
menty meczu z Bułgarią. Nikt 
po tym spotkaniu nie odważył się 
mówić o doskonałości systemu, 
stosowanego przez polską druży­
nę, wszyscy z uznaniem podkre­
ślali jej niezwykłą bojowość, wo­
lę zwycięstwa, niesłychaną ambi­
cję. To były elementy, które przy 
niosły zwycięstwo. Można się tyl­
ko dziwić, że dotąd nie starano 
się wykorzystać tych ce<!h pol­
skiego piłkarza dla stworzenia 
specyficznego, polskiego systemu 
dla wymieszania zimnej, wyra­
chowanej kalkulacji WM-u z go­
rącą, pełnokrwistą improwizacją, 
stosowaną przez nasz futbol.

Węgrzy są arcytrudnym prze­
ciwnikiem, Ta ich przewaga 
trzech bez mała dziesiątków • lat 
ciągłych zwycięstw', ten ojcowski 
stosunek w’ pewnym stopniu wią­
zały swobodę poruszania się na 
boisku naszych _ reprezentantów. 
Wydaje się, że wychodzili oni na 
boisko z kompleksem niższości, 
z góry nastawdeni na porażkę. 
Wszak i jedyne zwycięstwo, 11 
lat temu odniesione w stolicy, na 
stąpiło dopiero w drugiej części 
meczu, gdy okazało się, że nie ta­
ki diabeł straszny... Chodzi o to, 
żeby polska jedenastka 4-go czer 
wea 1950 zdała sobie sprawę ze 
wszystkich zalet, ale i ze wszyst­
kich słabości przeciwnika. I żeby 
uwierzyła, że zwycięstwo nie le­
ży poza granicami jej możliwości.

Ostatecznie i w Budapeszcie 
gotują tylko na wodzie. A jest 
sprawą do dyskusji czy w Duna­
ju woda. jest lepsza niż w Wiśle.

WIESŁAW KACZMAREK

jedenastce
macji udzielić może jedynie 4 
czerwca.

Linię defensywną Węgrów zna­
my również w grubszych zary­
sach. Przedstawiamy;

Bramkarz HENNI: W ostatnim 
sezonie nabrał ostatecznego szli­
fu. Obecnie zalicza się do długiej 
listy swoich wybitnych poprzed­
ników. Nie łatwo daje się zwy­
ciężyć. Tego dokonać potrafią tyl­
ko pierwszorzędni strzelcy!

Prawy obrońca. BALOGH II: 
Polacy znają go aż za dobrze. 
Jest szybki, twardy i wytrwały. 
Szczególnie dokładny w poda­
niach. Jego dewizą jest: przyjem­
niej jest dawać, niż brać. Bardzo 
często dochodzi do konfliktu mię­
dzy nim a sędziami!

Lewy obrońca LANTOS; Silny, 
muskularny gracz. Twardszy od

f 1

\

Hęnnl
Balogha. To coś znaczy, koledzy 
z polskiego ataku. Nie jest gra­
czem przebiegłym i doświadczo­
nym. Specjalista od jedenastek, 
niestety w znaczeniu negatyw­
nym!

Prawy pomocnik BOZSIK: Je­
go wyczyny są bardzo nieregular­
ne. Raz doskonały, drugi raz sla­
by. Miej my „nadzieję“, że tym 
razem będzie u szczytu swej for­
my.

Środkowy pomocnik LORANT: 
Nadzwyczajny stópper. Przylepia 
się do środkowego napastnika 
przeciwnika i stara się nie dopuś­
cić go do strzału. W jaki sposób 
to robi — trzeba samemu zoba-

LU BU E
@ Na ostatnim Kongresie 

Olimpijskim w Kopenhadze, oma­
wiano nie tylko sprawy Igrzysk, 
które odbędą się w Helsinkach w 
roku 1952, ale także i Igrzysk w 
roku 1956 Melbourne w Au­

stralii. Naj­
więcej dysku 
sji, wywołał 
przy tym ter 
min tych 
Igrzysk. Au­

stralijczycy chcicliby je zorga­
nizować w drugiej połowie grud­
nia a nawet w ostatnim tygodniu 
grudnia i pierwszym stycznia. W 
tym czasie klimat australijski 
wchodzi właśnie, w pełnię lata. 
Termin taki w żadnym jednak 
wypadku nie .może odpowiadać za 
wodnikom europejskim i właści­
wie z góry przesądza o niepowo­
dzeniu. Olimpiady. Postanowiono 
zaproponować Australijczykom 
ostatni tydzień października, i 
pierwszy listopada. Ale akr es ten 
jest w Australii chłodny i przy­
pomina do pewnego stopnia euro­
pejski marzec. Przypuszczalnie 
sprawa będzie jeszcze przedmio­
tem dalszym dyskusji na następ­
nych Kongresach, z których naj-

Przemyska klasa A
Przemyśl. W czwartą niedzielę mi­

strzostw przemyskiej klasy A padly 
następujące wyniki: W Jarosławiu, 
JKS Zw. — zw. Przeworsk 3:1 (1:0). 
W Nisku Ogniwo — Kol. Jarosław

uchyli? decyzję

1:0. w Lubaczowie, Gwardia—Stal 0:1
TABELKA
Stal 9 14 20:7
Kolejarz Jar. 9 11 14:8
JKS Zw. Jar. 9 11 17:15
Zw. Przeworsk 9 10 177:15
Gw. Lubaczów 9 5 10:14
Ogniwo Nisko 9 3 9:28

Zarząd podokręgu
WGiD unieważniającą mecz klasy A 
rundy jesiennej Koi. Jarosław — Zw. 
Przeworsk 3:0, gdyż nie stwierdził, 
aby sędzia tych zawodów ob. Czarnec 
ki z Przemyśla naruszył przepisy.

nie

bliższy odbędzie się w maju roku 
przyszłego w Wiedniu. — Kan­
dydatury na organizację Olimpia 
dy w roku 1960 zgłosiło już 5 
miast: Los Angelos, Buenos Ai­
res, Rzym, Bruksela i Lozanna.

Q Na Kongresie Olimpijskim, 
w Kopenhadze był obecny w cha­
rakterze obserwatora, przedstawi­
ciel Japońskiego Komitetu, Olim­
pijskiego Ryotaro Azuna, wpro­
wadzony tam dzięki usilnym sta­
raniom Amerykanów.

(•) Zawód,owy sport piłkarski 
Austrii, jest do gruntu przeżarty 
demoralizacją. Raz po raz w je­
go szeregach ujawniane są kry­
minalne afery. Po 

zeszłorocznym 
skandalu z prze­
mytem zapalni­
czek do Turcji i 
skazaniu kilku 
graczy przez sądy 
tureckie na wię­
zienie, tym razem 
piłkarze innej z
drużyn, a mianowicie Vienny za­
jęli się przemyceniem do swego 
kraju większej ilości opium przy 
okazji ostatniego pobytu w Egip­
cie. Przestępstwo wyszło na jaw' 
i kilku reprezentantów Austrii 
powędrowało do kryminału. M. 
in. Schaffem zabrała policja 
wprost z meczu Austria —• Wę- 

tgry, a Stritticha, który w tym 
samym dniu grał w Budapeszcie 
w teamie B, przytrzymano na 
dworcu po powrocie do Wiednia.

@ Podczas ostatniej konferen­
cji w PZN poświęconej zagadnie­
niom treningu kadry reprezenta­
cyjnej, dużo miejsca zajęła'.dy­
skusja na temat czy organizować 
długookresowe obozy, jak to było 
w ub. roku, czy też przejść na 
trening całkowicie, indywidualny, 
względnie, znaleźć formę pośred- 

Z ciekawym wnioskiem wy­
stąpił b. wie­

lokrotny 
mistrz i re- 
. prezentami 
Polski, .długo­
dystansowiec 
Zdzisław Mo­
tyka. Stanął 
on na, 
wieku, 
ile dla 
ków i 

dawców obozy mogą dać 
korzyści,

stano- 
że o 
skoez- 

zjaz- 
pewne 

to dla biegaczy są one 
z gruntu szkodliwe. Trening bie­
gacza długodystansowca musi być 
—• zdaniem Motyki — całkowicie 
indywidualny, nieskrępowany sza 
błonami programowymi dla każ­
dego jednakowymi. Dotychczaso­
wy brak postępu u biegaczy nar­
ciarzy jest winą obozów. Motyka 
zastrzegł się, że zniesienie, obo­
zów treningowych dla biegaczy, 
nie powinno oznaczać, pozbawie­
nia ich pomocy z jakiej mają ko­
rzystać zawodnicy kadry reprezen 
tacyjnej w formie dożywienia, ' 
sprzętu, kąpieli, masaży itp.

(•) Im bliżej tak zwanych mi­
strzostw piłkarskich świata, któ­
re. odbędą się w Brazylii, ftym 
wyraźniej zarysowuje się fiasko 
całej imprezy. Nie pomoże, nawet 
stadion na 155 tysięcy widzów, 
specjalnie wybudowany i specjal­
nie reklamowany. Po -zrezygnowa 
niu z udziału kilkunastu państw, 
każdego niemal tygodnia, docho­
dzą nowe rezygnacje. W ostat­
nich dniach odwołały swój udział 
Indie i Portugalia.. Chcąc jednak 
mimo wszystko zwrócić uwagę 
na mistrzostwa, organizatorzy sta 
rają się wywoływać wokół nich 
jak najwięcej szumu. M. in. ogło­
sili,. . że nowością „mistrzostw“, 
będzie granie marszów zamiast 
hymnów narodowych, poszczegól­
nych drużyn. Poza tym drużyny 
podczas defilady nie będą niosły 
swych flag narodowych a jedynie 
flagi związków krajowych. „Rze­
czywiście a,trakcja.!“

(•} Szwedzki fachowiec w lek­
kiej atletyce Goeste Holmar 
twierdzi, że w tym roku- rekord 
światowy w pchnięciu kulą zosta­
nie doprowadzony ponad granicę 
18 metrów.

(•) „Echo Krakowa“ zwraca 
uwagę, iż nie wszystkie kluby, 
które wzięły na siebie zobowiąza­
nia, wywiązały się z nich, „Po- 
zaczynane roboty a niewykończo­
ne na boiskach sportowych — pi­
cze „Echo" — świadczą o słomia­
nym ogniu i o chęciach ale, tylko 
w dniu zobowiązania,, a potem 
hołduje się zasadzi.* *,  żc „jakoś to1 
będzie...“ A tym czasem „współ­
zawodnictwo nie może, być chwi­
lowe. Musi trwać stale, musi do­
pilnować innych, obojętniejszych,. 
Przysporzy nam ono wielu do­
brych i prawdziwych sportowców. 
A tymi są nic zawsze tylko re­
kordziści lecz i, działacze!“

* * *
* Mistrzem śr, szkól Przemyśla w 

piłce siatkowej męskiej został 
spół Lic, Im. Słowackiego, a w 
licówce żeńskiej Lic. Handlowe.

czyć. Wszystkiego zdradzić 
można!

Wyeliminowany został z I dru­
żyny Banyai: Jesienią ub. roku 
grał w b-klasowej drużynie. De­
biutował przeciwko Austrii w 
Budapeszcie. Debiut był udany. 
W moczach przeciwko ĆSR i Au­
strii w Wiedniu zawiódł i w War­
szawie zagra prawdopodobnie na 
tej pozycji BEKANY.

Jako kandydaci wchodzą jesz­
cze w rachubę następujący gra­
cze: Zacharias na pozycji lewego 
pomocnika oraz Nagymarosi jako 
środkowy pomocnik. Zacharias 
grał już przeciwko Polsce. Nagy­
marosi uważany jest w Buda­
peszcie za wielki talent jako sto­
per. Rozpoczął swą karierę jako 
boczny pomocnik. W ostatnim 
czasie jednak zaobserwowano u 
niego poważny spadek formy i 
dlatego, desygnowany został do 
drużyny B. Nie wykluczona jest 
jednak jeszcze zmiana decyzji 
kpt. Śebesa.

Jeszcze^ kilka słów o Dcaku. 
Wszyscy na Węgrzech są tego sa­
mego zdania, jeżeli chodzi o jego 
zdolności piłkarskie. Deak byłby 
niewątpliwie dla drużyny warto­
ściowym j pożytecznym graczem 
ponieważ umie błyskawicznie wy­
korzystywać nadarzające się pod 
bramką sytuacje.

Deak nie żyje jednak w zgodzie 
ż moralnością sportową. Jest ty­
powym graczem profesjonalnym: 
lekkomyślny, złośliwy, zarozu­
miały, ponad treningi przenosi 
wino, kobiety i karty. To był 
główmy powód, dla którego zwol­
niono go z drużyny. Gdy przed 
kilkoma miesiącami został zawie­
szony, wszyscy wierzyli w jego 
„uzdrowienie i opamiętanie“. 
Deak jednak nie wykazuje na ra 
zie chęci poprawy i zmiany try­
bu życia.

Trzeba pamiętać o tym, że pod­
porą drużyny są obaj łącznicy; 
Kocsis i Puskas. Oni to są moto­
rem teamu. Jeśli naszym defen­
sorem uda się ich unieszkodliwić 
(co. możliwe jest jedynie przy 
bezbłędnej grze i nieustannej do­
kładnej opiece, roztoczonej nad 
każdym napastnikiem węgier­
skim), wtedy z zespołu gości wy­
łączony zostanie najważniejszy 
napędowy tryb. Wtedy może.dojść 
do niespodzianek — wtedy Polska 
może odnieść bardzo cenne a za- 
razem bardzo sensacyjne zwycię­
stw»- H. F.
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ZJEŹDZIE Z.S. KOLEJARZ
WARSZAWA. W Warszawie od. 

byl się w ub. czwartek i piątek 
I Krajowy Zjazd Delegatów Zrze­
szenia Sportowego Kolejarz.

W obradach wzięli udział sekret 
tarz GKKF — Szemberg, kierów*  
njk Działu Kultury Fizycznej i 
Sportu CRZZ — Dołowy, przedsta 
wiciel Zarządu Głównego ZMP — 
Okapiec, delegaci związkowych 
zrzeszeń sportowych, zarządów o. 
kręgowych i klubów.

Zjazd otworzył przewodniczący 
Zarządu Głównego Związku Zawo. 
dowego Kolejarzy — Stachaez, po 
czym nastąpiły przemówienia powi 
talne. Na przewodniczącego obrad 
powołano ppłk. Malczewskiego, któ 
ry wygłosił referat na temat ces 
lów i zadań sportu związkowego.

i

\ SPRAWOZDANIA

rzęsistymi oklaskami, ekipa pięściarzy 
— robotników, członków francuskiej 
federacji sportowej związków zawodo 
wych. Gości powitał, prowadzący 
obrady, członek Zarządu Głównego 
ZZK — Drozdowski, zapraszając do 
Prezydium kierownika drużyny—red. 
Rousseau.
PRZEMÓWIENIE RED. ROUSSEAU

Red. Rousseau, witając zebranych 
stwierdził, że klasa robotnicza Fran­
cji z uwagą śledzi osiągnięcia pol­
skiej klasy robotniczej. Sportowcy 
FSGT, którzy poprzednio byli w Pol­
sce, przywieźli jak najlepsze wraże­
nie o sporcie polskim, który służy 
całemu społeczeństwu

„Zapewniam Was. towarzysze — 
oświadczył red Rousseau _ że. 
mimo szykan rządu francuskiego, 
przyjaźń narodów polskiego i fran 
cuskiego stale sie pogłębia. Łączy 
nas wspólna walka o sprawiedli­
wość klas pracujących, o obronę

i

pokoju. Klasa robotnicza Francji, 
a wśród niej j kolejarze, walczą 
o lepszą przyszłość dla narodu 
francuskiego. My, robotnicy fran­
cuscy, walczymy przeciw planowi 
Marshalla, przeciw paktowi atlan 
tyckiemu. walczymy o pokój. 
Obowiązkiem naszym jest złożenie 
podpisów pod apelem sztokholm- 

r skini. We Francji najlepsi sportow 
cy, artyści, uczeni, wszyscy uczci­
wi ludzie podpisują apel Światowe 
go Komitetu Obrońców Pokoju.

K'asa pracujaca Francji przy­
rzeka, że naród francuski nigdy 
nie będzie walczył przeciw Związ 
kov.'j Radzieckiemu j krajom de­
mokracji ludowej”.

Red. Rousseau zakończył swe prze­
mówienie okrzykiem na cześć między 
narodowej solidarności klasy 
czej, która pokrzyżuje plany 
czy wojennych.

Jeszcze n;e umilkły oklaski 
ki na cześć klasy pracującej 
Komunistycznej Partii Francji

robotni 
podżega

i okrzy 
Francji,

i jej

przywódcy — Thorez/a, gdy na salę 
obrad weszli deleg. radzieckich związ 
zków zawodowych. Wszyscy uczestni­
cy Zjazdu wstają, witając gości spon­
tanicznymi oklaskami.

Do Prezydium Zjazdu zostaje zapro 
szony kierownik radzieckiej delegacji 
— Rżanow oraz przewodniczący 
Związku Zawodowego Kolejarzy Ra 
dzieckieh — Kawriąnin.

PRZEMÓWIENIE KAWRIANINA
Przewodniczący Kawrianiń w imie­

niu Związku zawodowego Kolejarzy 
Radzieckich pizekazał braterskie po­
zdrowienia dla pierwszego Zjazdu ZS 
Kolejarz.

..Podziwiamy —- stwierdził mów 
ca — osiągnięcia produkcyjne i po 
lityczne polskiej klasy robotni­
czej, osiągnięcia, które kładą run 
danrenty pod budownictwo społe­
czeństwa socjalistycznego. Szcze­
gólnie imponująco wygląda odbu 
dowa Waszej stolicy — warszawy 
i innych miast. Buduje się domy 
mieszkalne, rabryki j obiekty, siu 
źące kulturze fizycznej. Wszystkie

Sprawozdanie z działalności aa*  
rządu złożył sekretarz ZS Koleś 
jarz — Eberhąrdt.

Przyczyną wielu niedociągnięć 
ZS Kolejarz była zła pracd po. 
przedniego zarządu, który został 
przez władze sportu związkowego 
zawieszony w sierpniu ubiegłego 
roku. Od tej chwili wdadze sportu 
kolejarskiego przejął zarząd korni, 
saryeżny. z przewodniczącym ZZK 
— Stąchaezem na czele.

Nowy Zarząd postanowił sobie 
za główne zadanie upowsaechnie. 
nie sportu w’śród szerokich mas 
kolejarzy Rezultatem wysiłków by 
ło zorganizowanie w okresie spra*  
wozdaw’czvm 163 nowych kół spor*  

T.owych oraz uaktywmienie prac w 
96 klubach. Duży naesk położono 
również na szkolenie kadr instruk*  
torskich. W okresie sprawozdaw*  
czym przeszkolono 196 osób.

Pod względem organizacyjnym 
Wyróżnia się okręg poznański któ. 
ry zorganizował 27 kół sportowych 
Dobrze pracuje również Gdańsk. 
Najpopularniejszym sportem w 
Zrzeszeniu jest piłka nożna. Kole, 
jarz posiada 2 drużyny w I Lidze, 
zaś 4 — w II Lidze. Wysoki po*  
ziom reprezentują gironastycfij 
gimnastycy Kolejarza, 
biet najmocniejszą gałęzią 
jest lekkoatletyka, gdzie 
kolejarskie z Torunia i 
należą do najsilniejszych ’

Następnie sprawozdanie 
Komisja Rewizyjna.

* * *
W drugim dniu I Krajowego Zjazdu 

ZS Kolejarz, na salę przybyła, witana

i 
Wśród ko*  

l sportu 
zespoły 

Krakowa 
w kraju, 

złożyła

W śląskiej klasie A
sytuacja

KATOWICE. Jeszcze tylko trzy 
mecze dzielą nas od ukończenia 
półfinałowych rozgrywek o mi­
strzostwo w Śląsk: ej klasie „A”, a 
sytuacja nadal jest nie wyjaśnio­
na.

Obydwie grupy posiadają copraw 
dą swych leaderów grupa T — Gór-

się wynikiem remisowym

mecz, między Daugawa 
Dynamo (Tbilisi) ,zakoń-

MOSKWA. W sobotę w. Moskwie 
odbyły się dwa spotkania piłkarskie 
z cyklu rozgrywek o mistrzostwo 
ZSRR.

W pierwszym meczu Spartak (Mo 
skwa) Spotkał sie z drużyną le- 
ningradzkiego Zenitu. Zawody te za 
kończyły 
0:0.

Drugi 
(Ryga) i
czył się również wynikiem remiso­
wym 1:1. '

Dwa te nierozstrzygnięte spotka­
nia wniosły zmiany w tabeli. Obec­
nie na czele znajdują się Zenit (Le­
ningrad) i Dynamo (Tbilisi), mające 
po 13 pkt., przed Skrzydłami So­
wietów' (Kujbyszcw) — 12 pkt i 
Spartak:em (Moskwa) — również 
12 pkt.

HONVED PROWADZI 
ZDECYDOWANIE 

W LIDZE WĘGIER
BUDAPESZT. Ostatnia niedziela 

mistrzostw ligi piłkarskiej Węgier

nadal nie wyjaśniona
nika Knurów, grupa II. Budowla­
nych Mysłowice, ale pozycje tych 
klubów są poważnie zachwiane.

W grupie I. konkurentem Górni­
ka Knurów są katowiccy Górnicy. 
Katówiczan czeka ostatni mecz z 
Ogniwem w B elsku. W wypadku 
wygrania, co leży w granicach ich

przyniosła następujące wyniki: 
Edosz — Dozsa 8:1, Honved — Do- 
rog 7:2, Gyoery — Vasas 3:2, Cse- 
pel — Postas 5:1, Textiles — Szom- 
bathely 4:0. Teherfuvar — Eloere 

0:0. 
4:2.

4:2, Olajmunkas — Sorok.^ar 
Tarna — Debrecen Lokomotiv

Honved (1) 27 45
Edosz (2) 27 43
Textiles (3) 27 38
Dozsa (4) 27 33
Csepel (5) 27 32
Lyory (6) 27 31
Vasas (7) 27 29
Teherfuvar (9) 26 28
Postas (8) 27 28
S. Tarna (11) 26 25
Dorog (10) 27 25
Szombathely (12) 27 21
Elore (13) 27 15
Olajmunkas (14) 27 15
Debrecen Lok (15) 27 11
Soroksar (16) 27 11

W Opolskiej klasie A

możLwoścj zdobędą równą ilość 
punktów z Knurowem i wówczas 
dodatkowe spotkanie na neutral­
nym terenie zadecyduje o tym, któ­
ra z tych drużyn zakwalifikuje się 
do finału.

Wielkie szanse na drugiego fina­
listę posiada Górnik Knurów, dzię­
ki nieoczekiwanemu zwycięstwu 
nad cieszyńskim Ogniwem. Jeżeli 
wiec Górnik Radzionków powtórzy 
swój sukces i wygra u siebie re­
wanżowe spotkanie z Ogniwem Cie­
szyn. to zdystansuje Budowlanych 
Mysłowice i wejdzie do finału.

Rozegrane w ubiegły czwartek i 
w pierwszy dzień zielonych świąt 
mecze półfinałowe przyniosły na­
stępuj a ce wyniki:
24. 5. 50 r.

Stal Łagiewniki — Górnik Kato­
wice 1:2 (1:1).

Ogniwo Bielsko — Górnik Knu­
rów 1:2 (1:1).

Górnik Radzionków — Budowlani 
Mysłowice 0:1 (0:1).

Ogniwo Cieszyn — Górnik Dę­
bieńsko 1:1 (1:0).
28. 5. 50 r.

Górn:k Knurów — Stal Łagiew­
niki 3:0 (3:0).

Górnik Katowice — Ogniwo Biel 
sko 2:0 (2:0).

Budowlani Mysłowice — Górnik 
Dębieńsko 2:0 (2:0).

Ogniwo Cieszyn — Górnik Ra­
dzionków 1:4 (1:1)
Tabele półfinałowych rozgrywek po 

uwzględnieniu wyników spotkań z 
nastpoujący

te sukcę^y są wynikiem ustroju 
państwa hidowego i przodującej 
roli partii klasy robotniczej — 
PZPR* ’.

Przewodniczący K.awrianin pod­
kreślił, że organizacje sportowe, gru 
pujące młodzież, spełniają olbrzymią 
rolę w odbudowie gospodarczej i kul 
turalnej Polski Ludowej. „Przyszłość 
należy do młodzieży — powiedział 
Kawrianin _ dlatego witani Was z 
całego serca, życząc najlepszych re­
zultatów w dziedzinie wychowania fi 
zycznego i sportu. Życzę Wam, aby 
Wasze Zrzeszenie było w pierwszych 
szeregach budowniczych socjalizmu.

Niech żyje wieczna, przyjaźń na­
rodów polskiego i radzieckiego* ’.

Przemówienie delegata radzieckiego 
przyjęte zostało przez uczestników 
Zjazdu entuzjastycznie. Zebrani skan 
dują; „Stalin — Bierut — Tliorez”, 
po czym odśpiewano „Międzynaro­
dówkę”.

KOLEJARZE PODPISUJĄ APEL 
POKOJU

po przemówieniach, ppłk. Malczew­
ski zgłosił wniosek do Polskiego Ko 
mitetu. Obrońców Pokoju w Warsza­
wie, w którym delegaci. 1 Krajowego 
Zjazdu ZS Kolejarz, wraz z towarzy­
szami — przedstawicielami radziec­
kich związków zawodowych oraz spor 
towców francuskich związków zawo­
dowych, solidaryzują się z uchwałami 
sztokholmskimi, wyrażając' nieugiętą 
wolę walki o pokój przez podpisanie 
apelu Światowego Komitetu Obroń­
ców Pokoju.

Wniosek przyjęto entuzjastycznie, 
po czym wszyscy uczestnicy złożyli 
swoje podpisy poćL-apelem Sztokholm 
skim.

Na salę obrad przybyły następnie 
sztafety kolejarzy — ZMP-wców z 
woj. warszawskiego oraz z klubu Ko 
lejarz — Znicz (Pruszków), które zło 
żyły meldunki.

DYSKUSJĄ
W dalszym ciągu obrad toczyła się, 

rozpoczęta w dniu poprzednim, dysku 
sja. Wypowiedzi poszczególnych de­
legatów stały na wysokim poziomie. 
Przebijała w nich troska o dobro spor 
tu związkowego. Mówcy wskazywali 
na wiele niedociągnięć i braków w

pracy organizacyjnej i sportowej. Du 
żo uwagi zwrócono na szkolenie ide­
ologiczne w klubach i kolach «porto 
wych, współpracę Zarządów Okręgo­
wych z klubami oraz, z ZMP. Duży 
nacisk położono również na brak ka­
dry organizatorów i instruktorów 
sportowych oraz na odbudowę i roz­
budowę obiektów sportowych. Dysku 
towańo ponadto na temat zwiększenia 
opieki lekarskiej nad zawodnikami i 
ożywienie życia świetlicowego. Szero 
ko omówiono udział sporlowców —ko

■ lejarzy w akcji obrony pokoju.
Dyskusję podsumował dyr. Skoczy­

las — przewodniczący ZKS Kolejarz 
— Polonia.

Następnie Zjazd udzielił absoluto­
rium ustępującemu zarządowi oraz 
przyjął przez aklamację nowy Statut 
Zrzeszenia. Z ważniejszych' wniosków 
przyjęto następujące: zorganizowanie 
ośrodków medycyny sportowej, w 
oparciu o kolejową służbę zdrowia 
oraz przyjęcie jednolitej nazwy Ko­
lejarz dla wszystkich klubów w kra- 
jn.

Rada Główna Zrzeszenia Sportowe 
go Kolejarz wybrana została w nąstę 
puiącym składzie: przewodniczący — 
ppłk. Malczewski, i wlceprzęwodmczą 
cy — Skoczylas, jT wiceprzewodniczą 
cy — Rybiński, sekretarz — Eberhardt 
członkowie prezydium — Banasik, 
Waszczuk i Skotnicka.

Zjazd wysłał depesze do GKKF, 
CRZZ oraz do bratniego zrzeszenia 
sportowego kolejarzy radzieckich — 
Lokomotiv, do Moskwy.

* * *
WALCZAK PODPISUJE APEL 

POKOJU
PARYŻ. Znany pięściarz francuski 

wagi średniej — Janek Walczak, Po­
lak z pochodzenia, rozegrał 10-rundo­
wą walkę z mistrzem Francji tej ka­
tegorii — Stockiem

W walce przyznano zwycięstwo 
Stockowi. Decyzja sędziów spotkała 
się jednak z dużym niezadowoleniem 
publiczności, która długo oklaskiwała 
schodzącego z ringu Walczaka.

Przed walką obaj pięściarze podpisa 
li apel sztokholmski, deklarując tym 
samym swą wolę walki o utrzymani- 
pokoju.

Illlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllir

Jak trenn oi sianie Europy
KORESPONDENCJA Z BUDAPESZTU

Można ich było zaobserwować, jak I 
— w przeciwieństwie do hałaśliwych 
włoskich kolegów, siedzą przy linii 
autowej i- tylko pilnie wpisują swe 
spostrzeżenia do notesów. To trene- I 
rzy radzieckiej drużyny koszy karek, 1 
która była właśnie w trakcie zdoby- -I 
wania tytułu mistrza Europy na tur- j 
nieju budapeszteńskim. 1

— Przede wszystkim w karności i 
solidnej zaprawie. Już w marcu ka­
dra reprezentacyjna przeszła 20-to 
dniowy trening. Drugi, również 20 
dni trwający obóz, odbył się tuż 
przed mistrzostwami. Normalnie za­
wodniczki nasze trenują przez 5 dni 
w tygodniu po 2 godziny, ćwicząc

ZABRZE. Niedzielne spotkania 
piłkarskie o mistrzostwo 
skiej klasy „A“ przyniosły 
pujące wyniki:

opol- 
nastę

Włókniarz Prudnik — Zwiążko 
wiec Racibórz 7:1 (3:0)

Unia Racibórz — Kolejarz Gli­
wice 2:0 (1:0).

Stal Bobrek — Górnik 
pice 2:3 (1:2).

Bisku-
24 i 28 
wyg1 ęd :

bra. przyjęły

Grupa pierwsza-
Górnik Zabrze — Górnik 

wice 2:0 (1:0)
Gwardia Głubczyce — 

jarz Opole 3:1 (3:1)

Gli-

Kole-

T

SZKOCJA — FRANCJA 1:0 (1:0)
PARYŻ. Międzypaństwowy mecz 

piłkarski Szkocja — Francja, ro­
zegrany 28 bm. w Paryżu, zakoń­
czył się nikłym lecz zasłużonym 
zwycięstwem Szkocji 1:0 (1:0),

WALCOTT POKONAŁ 
HEIN TEN HOFFA

W Mannheim przeprowadzono 
bm. eliminacyjny mecz bokserski 
zawodowców’. między 
I-Iein Ten Hoffem. a 
Walcottem. W obecności 20 tysięcy 
widzów spotkanie rozstrzygnął na 
swoją korzyść po dziesięciorundo- 
wej walce na punkty Walcott.

28

Niemcem 
murzynem

TABELKA:

Górnik Zabrze 
Unia Racibórz 
Włókniarz Prudnik
Stal Gliwice 
Kolejarz Gliwice 
Górnik Gliwice 
Ogniwo Bytom Ib 
Gwardia Głubczyce 
Ogniwo Nysa 
Związk. Racibórz 
Kolejarz Opole

WYNIKI GRUPY

18
17
18
17'
17
18

15
17
15
17
17

30
23
22
21
19
15

14
12

9
8
6

5*7:11
66:27
50:63
39:33
54:23
35:32
36:26
30:46
20:39
19:43
37:60

DRUGIEJ:

GórnikBudowlani Opole
Miechowice 2:0 (1:0)

Górnik Bytom Ib
Mikulczyce 5:0 (2:0)
Związkowiec Koźle — Kolejarz 
Kluczbork 1:4 (1:0)

Górnik

KOLEJARZ BYDGOSZCZ -
KRAKÓW 1:0 (1:0)
chając Związkowca przez cały 
czas gry do defensywy. Wybitny 
pech miejscowych w strzałach ra­
tował Związkowca od znacznie 
wyższej porażki.

Zwycięską bramkę zdobył w 30 
min. gry Adamowicz. Sędziował 
ob. Przybysz z Bydgoszczy,

ZWIĄZKOWIEC
BYDGOSZCZ (tel. wł.) — Po nie 

dzielnym spotkaniu w Toruniu 
drużyna Związkowca Kraków go­
ściła w drugie święto w Bydgosz­
czy, gdzie uległa niespodziewanie 
lecz zasłużenie miejscowemu Ko­
lejarzowi 0:1 (0:1) Goście zawie­
dli 5-tysięczną publiczność odda­
jąc przez prawie cały czas meczu 
inicjatywę w ręce miejscowych. 
Reprezentanci Nowak, Bożek i 
Bieniek nie wybijali się ponad 
przeciętny poziom swych kole­
gów. Jedynym wartościowym za­
wodnikiem był Parpan II.

Kolejarze zagrali jeden z naj­
lepszych meczów w sezonie, spy-

6~yPOttT j|
i

I

TABELKA:
17 :
18 t
17 i
16 :
17 i
17
17 :
16
17

GRUPA I

Budowlani Opole
Stal Bobrek 
Górnik Miechowice
Górnik Biskupice
Stal Zawadzkie 
Unia Zdieszowice
Górnik Mikulczyce 
Zagroda Lubliniec 
Górnik Bytom Ib
Związkowiec Koźle 7 
Kolej. Kluczbork 17

29
26
24
20
15
15
13
12

8
7
3

87:8-
47:70
43:26
38:26
23:41
28:41
38:50
23:41
25:42
11:13
21:103

Knurów
Katowice

Terminarz rozgrywek
— Poznań; Gdańsk —

— Gdańsk; Szczecin-

GRUPA I
2. 7. Wrocław

Szczecin.
9. 7. Pomorze

Wrocław.
16. 7. Gdańsk — Wrocław; Poznań — 

Pomorze.
23. 7. Wrocław — Pomorze; Szczecin

— Poznań.
30. 7. Pomorze — Szczecin; Poznań— 

Gdańsk.
6. 8. Poznań — Wrocław; Szczecin— 

Gdańsk.
13. 8 Gdańsk — Pomorze; Wrocław

— Szczecin.
20. 8. Wrocław — Gdańsk; Pomorze

— Poznań.
27. 8. Pomorze — Wrocław; Poznań— 

Szczecin.
3 9. Szczecin — Pomorze; Gdańsk— 

Poznań.

Górnik
Górńk
Stal Łagiewniki 
Ogniwo Bielsko

GRUPA
Budowlani Mysłowice 
Górnik Radzionków 
Ogniwo Cieszyn 
Górnik Dębieńsko

II.

o wejście do

6
5
6
5

6
5
4
5

1(1
8
4
0

II

13: 3
8: 7
6:10
4:11

7
6
4
3

9: 8
11: 8
8: 8
4: 8

ligi
16. 7. Śląsk — Częstochowa: Opole — 

Radom.
23. 7. Radom—Kielce: Śląsk—Opole.
30. 7. Częstochowa — Opole; Kielce— 

Śląsk.
6. 8. Opole — Śląsk; Radom — Czę­

stochowa.
13. 8. Częstochowa — Śląsk; Kielce— 

Opole.
20. 8. Radom—Opole; Śląsk—Kielce.
27. 8. Śląsk —

— Kielce.
3. 9. Opole —

Radom.

Radom; Częstochowa

Częstochowa; Kielce—

— Kraków; Lublin —

— Lublin; Zagłębie —

SUKCESY KOLEJARZA 
(KATOWICE)

Odmłodzona drużyna katowi­
ckiego Kolejarza gościła w czasie 
Świąt w Trzebini i Oświęcimiu 
Pierwszego dnia kolejarze zremi­
sowali z Włókniarzem (Trzebinia) 
3:3 (10), a następnego pokonali
Unię (Oświęcim) 31 (1:0), uzysku­
jąc w obu spotkaniach bramki ze 
strzałów Morchata, Prutka i Szym 
szala.

GRUPA II
2. 7 Olsztyn — Warszawa; Białystok

— Lódż.
9. 7. Łódź — Olsztyn; Siedlce — Bia 

tystok.
16. 7. Warszawa — Łódź; Olsztyn — 

Siedlce.
23. 7. Warszawa — Białystok; Lódż— 

Siedlce.
30. 7. Siedlce — Warszawa; Białystok 

—. Olsztyn
6. 8 Białystok

— Łódź
13. 8. Olsztyn 

Wa — Siedlce.
20.8 Łódź —

Olstyn
27. 8. Warszawa — Olstzyn: Lódż — 

Białystok
3. 9 Olsztyn — Lódż; Białystok — 

Siedlce.

GRUPA IV
2. 7. Rzeszów 

Przemyśl.
9. 7. Kraków

Rzeszów.
16. 7. Lublin — Rzeszów; Przemyśl— 

Zagłębie.
23. 7. Kraków — Zagłębie; Rzeszów

— Przemyśl.
30. 7. Zagłębie — Lublin: Przemyśl— 

Kraków.
6. 8 Kraków — Przemyśl; Lublin — 

Zagłębie.
13. 8. Zagłębię 

szów — Lublin.
20. 8. Lublin — Kraków: Rzeszów — 

Zagłębie
27. 8. Kraków — Rzeszów; Przemyśl

— Lublin
3. 9. Zagłębie — Kraków: Przemyśl

— Rzeszów

Przemyśl : Rze-

— Warszawa; Siedlce

— Białystok; Warsza-

Warszawa; Siedlce

* * *
Drugoligowa drużyna Stali (Lipiny) 

Uległa A-kla-owemu Górnikowi w Ru 
dzie SI. w stosunku 0:1 (0:1).

GRUPA III
■>. 7- Kielce — Częstochowa: Radom 

— Śląsk.
9. 7. Opole — Kielce; Częstochowa—

Radom.

PRAGA (tel.) Mecze piłkarskie 
o mistrzostwo ligi CSR, rozegra­
ne w pierwszy dzień Zielonych 
Świąt przyniosły następujące wy 
niki: Sparta Preszow — ATK 1 Ó 
Bohemians—Slavia Praga 0:0. V:t 
kovickie Zelezarny—Teplice 3:2 
Zilina—CSD Pilzno 5:2. Sparta— 
Praga—Bratyslava 2:2 (mecz ro­
zegrano w czwartek).

Fragment z ostatnich mistrzostw Europy w koszykówce kobiecej 
odbytych w Budapeszcie

Temperament Travina i Kalakaus- 
kasa przejawiał się podczas meczu 
który rozegrali trenerzy drużyn zagra 
nicznych z zespołem organizatorów. 
Trenerzy grali w' składzie: Kłyszejko 
(Polska), van Onderbeiger i van der 
Wecken (Belgia), Haselbacker 
(Austria), Busnel (Francja), Dobry 
(CSR), i Storma (Holandia), Garbossi 
i Baratti (Włochy) oraz Travin J 
Kalakauskas. Podczas gry prowadzo­
nej do przerwy przez Czesźkę Ko­
paczkową j Rosjankę Maxilianowową 
a po przerwie przez zawodniczki fran 
cuską i belgijską zgoda i jedność my 
ślj między trenerami była idealna 
Wprawdzie przegrali 37-42 (18:21) z 
organizatorami — wśród których wy 
stąpił znany w Polsce koszykarz wę­
gierski. polskiego pochodzenia, No­
wakowski — ale zadowoleni z gry 
byli wszyscy.

J Najwięcej uciechy miały uczestnicz 
j ki mistrzostw. Wreszcie mogły na 
j własne oczy zobaczyć, jak ich trene- 
I rzy nie stosują w grze tych wszy- 
' stkich rad, których przed każdym me 
i czem sami nie szczędzą swym pupil- 
! kom.

Po tym oryginalnym spotkaniu, zwró, 
j ciliśmy się do wybitnego trenera ra 
I dzieckiego Trawina z prośbą o wyja­

śnienie w czym leży taiemnića sukce 
1 spw koszykarek radzie -

dokładnie poszczególne elementy gry. 
Trening jest dawkowany równomier­
nie, odbywa się w nieustannym ru­
chu j ma na celu głównie uzyskanie 
odpowiedniej szybkości, podczas nie­
go 2x20 min. ewentualnie 2x35 min* 
poświęcone jest wyłącznie na grę, któ 
rej tempo przyspiesza się pod koniec 
na sygnał trenera.

Koszykówkę gra się u nas cały rok z 
małą przerwą po zakończeniu główne 
go sezonu, a uprawiamy ją przede wszy 
stkim na wolnej przestrzeni. Zawo­
dniczki nasze to studentki, instruktor 
ki wychowania fizycznego i, co cieką 
we, wszystkie zamężne. Są nadzwy­
czaj zdyscyplinowane, zrównoważone, 
potrafią sie jednak równie szczerze 
cieszyć z każdego drobiazgu, a śpiew 
jest dla nich najmilszą rozrywką.

Istotnie, „śpiewającym autokarem” 
nazwali mieszkańcy Budapesztu wóz, 
którym zawodniczki radzieckie jeździ 
ly z hotelu do Sportcsarnoku, gdzie 
rozgrywano turniej. Cieszyły sję też 
powszechna sympatią podobnie jak i 
ich opiekun trener Trawin, który po 
zakończeniu mistrzostw urządził ze­
branie wszystkich trenerów reprezen­
tacji państw demokracji luddwej ce­
lem szczegółowego omówienia turnie 
iu i wzajemnej wymiany doświad­
czeń Oto przykład prawdziwej współ 
piaey, Istvan Harayda



że

w P.ekara
Gdyby zapytał mnie ktoś: kie­

dy odbyło się ostatnie zebranie 
SKS-u — nie potrafiłbym dać na 
to pytanie odpowiedzi bez po­
przedniego zastanowienia się. Mo 
że przed 4 miesiącami, a może na 
wet i dawniej? Niestety. A zda­
wało się, że SKS nareszcie zacz- 
nle poważnie pracować i osiągać 
wyniki-

Wszyscy członkowie SKS-u są 
Stałymi czytelnikami prasy1 spor­
towej. Czytając sprawozdania z 
Pucharu Polski, niejeden pytał: 
dlaczego my nie wzięliśmy udzia 
łu w tej masowej imprezie? Czy 
nie istnieje u . nas drużyna piłki 
nożnej? Naturalnie, istnieje — i 
to drużyna niezła, w kilku spot­
kaniach poniosła tylko jedną je­
dyną porażkę. A Biegi Narodo­
we? Wszyscy wzięliśmy w nich 
udział. Ale czy osiągnęliśmy w 
nich jakieś naprawdę poważne 
wyniki? Nie — a to tylko dlatego 
że nie przygotowaliśmy się do 
nich systematycznie, solidnie tra' 
nując. Zdajemy sobie sprawę z 
tego, że nie wystarczyło w przed 
dzień Biegów urządzać „wyści­
gi” z tramwajem na trasie By­
tom — Piekary SI., jak to uczy­
nił jeden z uczniów.

Brak systematycznych trenin­
gów i planu pracy — oto jedno 
z naszych niedociągnięć. Czy na 
reszcie nie trzeba by urządzić ze 
brania naszego SKS-u? Mamy 
przecież tak dużo spraw do omó 
wienia, a przede wszystkim do 
załatwienia! Zwłaszcza, że chce- 
my wziąć udział w zawodach 
szkół średnich w Krakowie.

Koledzy! Weżcie do ręki kilka 
numerów „Sportu“ i zainteresuj­
cie się szczególnie działem 
„Sport szkolny“. Może wtedy, 
gdy przeczytacie jak pracują i ja 
kie wyniki osiągają koledzy z in­
nych SKS-ów zrozumiecie, 
hasz SKS istnieje w 70 proc, tyl 
ko na papierze i zabierzecie się 
do solidnej i wytrwałej pracy.

Weżcie za przykład również 
LZS-y, które w ciężkich warun­
kach. rozpoczęły swą pracę (np. 
LZS Żurawica), a dzisiaj po 3 la­
tach istnienia (tak długo i nasz 
SKS istnieje) mogą poszczycić się 
wskaniałymi osiągnięciami

Pietrowski Kazimierz 
korespondent szkolny

DZIĘKI PATRONATOM 
KLUBOWYM 

SPORT SZKOLNY W POZNANIU 
fosiada warunki rozwoju

POZNAŃ. SKS przy P. Lic. Bu­
downictwa w Poznaniu zostało za­
łożone 3 lata temu. Niestety, koło 
Jl!e mogło rozwijać się pomyślnie. 
Dopiero dzięki uchwałom szkolnych 
władz sportowych oraz GKKF i 
przychylnemu ustosunkowaniu się 
ZMP, ' patronat nad kołem objął 
ZKS „Budowlani”, dostarczając 
niezbędnego,, dla wszystkich sekcji 
sprzętu.

Zarząd koła postanowił pobudzić 
do uprawiania sportu jak najszer­
sze rzesze uczniów. Przeprowadzo­
no nrstrzostwa klasowe w piłce noż 
hej, koszykówce, siatkówce i biegi 
przełajowe. Nawiązano łączność z 
innymi szkołami na terenie Pozna­
nia" i prowincji w powyższych dy­
scyplinach sportu oraz tenisie sto­
łowym 1 lekkoatletyce.

Tla rezultaty nie potrzeba było 
długo czekać. Przykładem niech bę 
dą następujące 
konał w skoku 
GośABo i Pohl 
facji siatkówki, a Hen cz i Wieczo­
rek — koszykówki szkół zawodo­
wych m. Poznania. Poza tym pił­
karze grają o mistrzostwo szkół 
w „Pucharze Polski” itd.

Benon Ilenicz
Toznań, Łąkowa 11.

BOLĄCZKI SKS „CONCORDIA” 
Trzy gimnazjum w Jordanowie

SKS przy Gimnazjum Ogólnokształ­
cącym w Jordanowie rozpoczął swą 
działalność sportową wiosną br. Pra­
wie rv każdy dzień możemy spotkać 
na boisku szkolnym ćwiczącą mło­
dzież, która garnie się do sportu. 
Treningi odbywają się pod okiem 
nauczyciela W F. ob. Leśniakiewicza 
Ludwika i wyszkolonych działaczy 
.sportowych.' Działalność SKS nie Jest 
jednak taka, jakby sobie życzyło wie 
lu członków koła, a to skutkiem ma­
łej ilości sprzętu. Ten brak jest naj­
większym hamulcem w działalności 
poszczególnych sekcji.

Zdobyty niedawno sprzęt Już się 
zużywa; piłki prują się, a jedyny 
dysk popękał.

Niektóre urządzenia sportowe mło­
dzież wykonuje samodzielnie. Kilka 
dni temu na przykład około godziny 
17 na boisku szkolnym słychać było 
Szczęk łopat, turkot taczek i gwar 
To sportowcy gimnazjum Jordanów 
skiego.. wypełniając swe zobowiąza­
nia powzięte na nadzwyczajnym wal 
nym zebianiu SKS, dla uczczenia u- 
chwały o refoimte sportu szkolnego— 
budowali skocznię lekkoatletyczną 
Kilkunastu chłopaków zabrało się do 
pracy i dziś skocznia Jest już goto­
wa.

fakty: Herman po- 
wzwyż Ohnsorgego’, 
grają w reprezen-

À....

Pierwjze wyniki reorganizacji MKS-ów

Sport szkolny potrzebuje instruktorów
ch Slasdi h 11

Chętnych do pracy 1 treningu jest 
wielu, potrzeba im jednak pomocy! 

} E. Krućzalak
Jordanów

wł.) Dyrekcja Okręgo- 
Zawodowego w Gdań- 
okręgowe zawody lek- 
chłopców i dziewcząt.

Gdańsk (teł. 
wa Szkolenia 
sku urządziła 
koailetyczne' 
Zawody poprzedziły eliminacje w re­
jonach, w których brało udział kilka 
set zawodników. Wyniki finałów od­
bytych we Wrzeszczu były następu^ 
jące:

Dziewczęta: bieg 60 m.: 1) Henlng 
(rej. II) — 8,2;*2)  Kaprowska (Rej. II)
— 8,4; 500 m.: 1) Jankowska (rej. III)
— 1,35,8; 2) Helman (rej. IV) — 1,37,9; 
kula: 1) Kozłowska (rej. III) — 7,93; 
2) Łajkówna (rej. II)

Chłopcy: 100 m.: 1) 
III) — 11,9; 2) Kania 
1000 m.: 1) Człapiński

Grabowski (rej. II) — 2,48,0; kula: 
kg.): 1) Kownacki (rej. II) — 14,83; 
Budzisz (rej. II) 
Wolny (rej. II) 

dej. II) — 1,65.

— 7,45.
Iwanowski 
(rej. V) — 11,9; 
(rej. I) — 2,45.4;

(rej.

2)
(5
2)
1)

13,62; wzwyż:
— 1,65; 2) Kownacki

Nowe władze SKS Chrzanów
Ostatnio odbyło 
zebranie SKS=u

CHRZANÓW, 
się tu Walne 
przy Państw. Lic. j Gimn. Staszica. 
Ze sprawozdań poszczególnych sek0 
cji wynka, że koło przejawiało o. 
żywioną działalność co jest zasłu. 
gą prof. Oczkowskiego — prawda, 
wego przyjaciela młodzieży. Jego 
mozolna praca dała rezultaty. Pod 
kreślono również przychylne stano 
wisko dyrektora zakładu oraz ko« 
mendantów SP Guta i Krystyna 

' Sklenarz, których zasługą Jest, że 
działalność ZMP, SP oraz SKS«u 
jest sharmonizowana na odcinku 
sportowym.

Do nowego zarządu weszli najlep 
si uczniowie: BubnickL, MusiaMc, 
Żelazny Kasprzyk i In.

J. Piekarz

1 bieg+1 skok+1 rzut = 
trójbój lekkoatletyczny

Polska zmierzająca do socjalizmu 
musi być., krajem zdrowych, .moc­
nych ludzi, radujących się życiem, 
w których wychowanie fizyczne i 
sport wyrabia siłę woli, opanowa­
nie, odwagę, wytrzymałość na tru­
dy i umiejętność zbiorowego życia. 
Polska zmierzająca do socjalizmu 
musi być krajem ludzi przygotowa­
nych do pracy dla Ludowej Ojczy­
zny i w razie potrzeby do jej obro­
ny.

Jednym z zasadniczych środków 
wykonania powyższych zadań jest 
odznaka sprawności fizycznej, o- 
pracowana przez GKKF. w skład 
której wchodzi m. in. trójbój lek­
koatletyczny.

Jest tó akcja, która ma doniosłe 
znaczenie wychowawcze, nie pro­
wadzi bowiem do wąskiej specjali­
zacji, a będąc wszechstronną, roz­
wija i wzmacnia harmonijnie cały 
organizm.

Trójbój lekkoatletyczny — jak 
każda akcja masowa — łączy w so­
fa.e dwa elementy: sportowy i spo­
łeczny.

Pierwszy z nich to umożliwienie 
wykazania swych możliwości jak 
najliczniejszym rzeszom ludzi pra­
cy, zachęcenie społeczeństwa do 
ciągłego i systematycznego upra­
wiania sportu, to zadokumentowa­
nie stosunku Polski Ludowej do 
kultury fizycznej, stwarzającej co­
raz lepsze warunki dla dalszego 
rozwoju sportu robotników i chło­
pów.

Rola społeczna to jak najmoc­
niejsze. związanie uczestników trój­
boju z istotną treścią naszego ży­
cia społecznego, to mobilizacja do 
najszerzej pojętego Współzawo­
dnictwa pracy do walkj o realizację 
Planu 6-letniego i walki o pokój.

Godzina popołudniowa. Z małego
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Kilka słów o wf w I szkole ogólnokształcącej 
we Wrocławiu

WROCŁAW. I Szkoła Ogólnokszt. 
st. licealnego jest jedną z najbardziej 
usportowionych szkól Dolnego. Śląska 
Niemała w tym zasługa dyrekcji 
szkoły i zarządu ZMP, które do w.f. 
młodzieży przywiązują dużą wagę. 
Sport jest tu popularny nie tylko 
wśród uczniów, ale 1 nauczycieli. 
Przy radzie pedagogicznej Istnieje 
sekcja sportowa, która pod kierow­
nictwem prol Demczenki rozwija 
ożywioną działalność, ostatnio , profe­
sorowie rozegrali mecz siatkówki z 
uczniami, ulegając po trzechsetowej 
grze.

Sportowcy i Szk. Ogólnokszt. starto 
wali na wielu boiskach w kraju, od­
nosząc sukcesy Koszykarze grają w 
dolnośląskiej A-klasie.’ We wrześniu 
ub. roku ekipa sportowa szkoły ba­
wiła w Pradze Czeskiej, nawiązując 
w siatkówce i koszykówce równorzęd

(w godzinach pozaszkol- 
sportowyeh. 

na-

Kto w ostatnich czasach przypatrzy! 
się bliżej boiskom szkolnym i klubom 
opiekującym się sportem młodzieżo­
wym, ten musiał zauważyć wybitną 
zmianę, na lepsze. Gdy do niedawną 
godziny, tak zwanych ,,gier 1 zabaw” 
były traktowane, jak kopciuszek, a 
w wielu szkołach wogóle nie wyzys­
kiwane dla braku odpowiednich- wa­
runków — dziś uderza tłumny udziaf 
młodzieży 
nych) w ćwiczeniach 
Uderzy tu jeszcze inny szczegół, 
p^awający optymizmem: lepszy ład i 
porządek. Dawne boiska, zarosłe ziel 
skiem oczyszczono — wprowadza się 
urządzenia do lekkoatletyki, czasem 
prymitywne, ale świadczące o dobrej 
wolj organizatorów.

Największy pesymista przyzna, że 
po ostatniej reorganizacji MKS-ów, 
sport młodzieżowy podniósł się wy­
bitnie, tak ilościowo jak 1 jakościo­
wo, t. zn. podniosła się przeciętna nor 
ma wyników. Można to było obser­
wować przy Biegach Narodowych, mo 
żna to zauważyć przy innych maso­
wych imprezach młodzieżowych.

Nie znaczy to bynajmniej, abyśmy 
upajali się tym organizacyjnym su­
kcesem 1 spoczęli na laurach — pro­
blem sportu młodzieży jest nadal 
trudny, wiążący w sobie wiele spraw, 
często sprzecznych, wymagający szcze 
gólnej troski i uwagi.

Praca organizatorów 
i zapał młodzieży

Sport szkolny, jego rozwój i życie 
zależy od dwóch czynników: od orga 
nizatorów 1 od wykonawców. Organi 
zatorzy dali ze siebie maximum pra 
cy, doświadczenia 1 dobrej woli — 
młodzież ze swej strony wnosi wkład 
entuzjazmu i zapału, jakiego dawno 
nie widzieliśmy. Czy nie mówi tu 
wiele sam fakt, porządkowania i bu­
dowy boisk, szara, mało ciekawa pra 
ca, którą jednak przeprowadza się 
chętnie, rezygnując z doraźnej poku­
sy gry lub zabawy?

Młodżleż, powiedzmy szczerze, do­
tąd nie wiele zajmowała się podobny 
rril sprawami, wykazywała mało uspo 
łecznienia, przesuwając na plan pier­
wszy osobista przyjemność — tym 
większą radością napawa Ideologiczna 
postawa młodocianych sportowców i 
widoczna zmiana na lepsze.

Jeszcze więcej nadziel budzi zna­
mienny objaw. Sportowe Koła Szkol 
ne z własnej inicjatywy nawiązały 
kontakt z wiejskimi kołami sportowy 
ml, spiesząc im z pomocą 1 radą. Ta

z'

podwórka szkolnego dobiega we­
soły gwar, młodych grosów.

To młodzież szkolna po skończo­
nej nauce ćwiczy z zapałem pod 
kierunkiem nauczycielki w. f.

— No, Hanka, spróbuj jeszcze 
raz Poprzednio nie ,,wypadła ci 
noga”. Musisz przesunąć rozbieg i 
zobaczysz, że będzie dobrze.

— Ale ja nie skoczę 3 metrów.
- — Skoczysz, już przecież prawie 
wszystkie twoje koleżanki, które 
nie opuszczały zajęć, skoczą dalej.

— Ale kiedy ja naprawdę nie 
m°gę.

— Dobrze. Będziesz musia?a ćwi­
czyć skok w dal, ale spróbuj 
wzwyż.

— A ile trzeba skoczyć?
— Chwileczkę. Zaraz zobaczymy

— Im.
Przy nauczycielce skupia «rfę 

większa gromadka 1 zaczynają stu­
diować normy odznaki SPO (Spraw 
ny do Pracy i Obrony). Grupa stop­
nia dziecięcego (11 — 12 j 13 — 14 
lat dziewczęta i chłopcy) ma spra­
wę najprostszą, bo problem wyboru 
istnieje tylko w konkurencjach sko 
ku: wzwyż czy w dal?

Dla grupy młodzieżowej sprawa 
się komplikuje. Jedynie kwestia 
biegu jest przesądzona, ale jaki wy­
brać skok i jaki rzut? Na przykład 
mężczyźni mają do wyboru skok w 
dal, wzwyż, o tyczce lub trójskok, 
a z rzutów dysk, oszczep, granat, 
młot, pchnięcie kulą.

Pozornie wygląda to skompliko­
wanie. Na szczęście tylko pozornie.

Przede wszystkim dużo zależy od 
możliwości terenowych (urządzenie 
boiska) i od sprzętu Poza tym sta­
wiając pierwsze kroki w karierze 
lekkoatlety, pow!nniśmy spróbo­
wać Wszystko po kolei i wybrać nie 
tę, konkurencję w której osiągamy

I

na walkę z mistrzem juniorów ĆSR— 
Sokol Ziżkov. Na szczególne podkre­
ślenie zasbiffuje postawa rady peda­
gogicznej, która zawiesiła w prawach 
czynnych sportowców kilku uczniów z 
ocenami niedostatecznymi. Prawdzi­
wy sportowiec musi być również do­
brym uczniem, a takich jest w szko­
le dużo. '

Młodzież zbudowała przy szkole bo] 
sko do gier sportowych, które jest 
jednym z najpiękniejszych tego ro­
dzaju obiektów we Wrocławiu. Ma­
rzeniem każdego sportowca jest zo­
stać następcą Piechury (reprezento­
wał Polskę na mistrzostwach świata 
w siatkówce), w chwili obecnej naj­
wybitniejszymi sportowcami szkoły4 
są: znany bokser Kurowski II. pił­
karz Wróblewicz, tenisista. Ku rylec- i 
koszykarze Hinyr, Zasycha i Roma­
nowski H. (d) 

kich faktów notujemy kilka w okręgu 
ki akowskim. Oczywiście ma to znaczę 
nie raczej Ideologiczne niz material­
ne, gdyż młodzież musi bardzo eko­
nomicznie operować swym czasem — 
podzielonym między obowiązki szkol­
ne, domowe 1 sport. Ale clmćby je­
dne zawody, rozegrane między mło­
dzieżą wiejską a miejską w kolezeń- 

■ sklej, przyjaznej atmosferze — podzie 
lenie się zdobyczami technicznymi, 
uzyskanymi dzięki lepszym warunkom 
w mieście mogą zdziałać wiele, 
wet bardzo wiele.

na -

Dawniej I dziś
bez przesady stwierdził, te 
reforma, obejmując*  MKS-y, 
nowa erę w rozwoju ‘•portu 

Proszę tylko porównać

Można 
ostatnia 
otwiera 
szkolnego, 
dawne błąkanie się bez celu M tym 
odcinku, w czasach sanacyjnych, len 
widoczny brak konsekwencji w postę 
powaniu i tolerowaną hipokryzję ze 
stanem obecnym, a zobaczymy .ollirzy 
mią różnicę na korzyść.

Ustrój socjalistyczny nie toleruje na 
żadnym odcinku zakłamania ani pół­
środków, wszystkie problemy a Więc 
i sportu rozwiązuje całkowicie 1 
otwarcie.

A nawet « punktu czysto . pedago­
gicznego czyż nie mogły różne przed 
wojenne zakazy i leli obchodzenie wy 
wołać w duszy ucznia szczególnego 
stanu podrażającego zaufania wogóle 
do metod wychowawczych? Idęallsta- 
sportowiec, uczeń uprawiając ukocha 
ny przez siebie sport, popalił w 
konflikt ze sobą, zmuszony do k|aui 
siwa 1 obchodzenia przepisu. Ci 
młodociani sportowcy, również czę­
sto wybitne talenty sportowe, tak po 
tępiane w czambuł przez sanacyjną 
szkołę — zdali później, podczas woj­
ny 1 okupacji egzamin ze swych 
cnót obywatelskich.

Przecież były tam nazwiska kil­
ku uczniów, napiętnowanych wydale­
niem ze szkoły za niedozwolony wy­
jazd na zawody klubowe. Znam wy­
padek, uczeń mógł się wyratować 
kłamstwem przed wydaleniem. ale 
oświadczył dyrektorowi, że sport nie 
godzi się z takim załatwieniem spraw. 
W ówczesnym Ministerstwie Oświaty 
zwyciężyła zasada, że sport mlodzleżo 
wy wogóle nie istnieje, jako osobne 
pojęcie — najwyżej jako dodatek do 
WF, ściśle mówiąc do gimnastyki 
szkolnej, w łańcuchu wychowawczym 
złożonym z ogniw psychicznych 1 fi­
zycznych nastąpiło zerwanie, zakłócę

, wynik najbardziej zbliżony do nor- 
. my. (bo to może być kwestią przy­

padku), ale właśnie tę, która nam 
się najbardziej podoba.

Normy kryją w sobie pewien sto­
pień trudności. Nńe wystarczy 
przyjść na boisko w dniu próby 1 
uzyskać wymagane wyniki. To by­
łoby zbyt proste i mijałoby się x 
założonym celem. Coprawda część

GRUPA STOPNIA DZIECIĘCEGO

ChłopcyDTżewczęt*
11—12 lat 13—14 lat 11—12 ,lai 13—14 łat

Bieg 60 m. 12 sek. 11,4 sek. 11,6 sek. 11 sek.
skok w dal (suma skoków z 
odbicia lewą i prawą nogą) 4 m 4,5 m 4,5 m 5 m
skok wzwyż (suma) 1.2 m 1,35 m 1,4 m 1,6 m
rzut palantem lub kamie­
niem 80 gr. (suma rzutów 
lewą I prawą ręką) 18 m 20 m 32 m 34 m

GRUPA MŁODZIEŻOWA

Konkurencja Dziewczęta Chłopcy
15—16 lat 17—18 lat 15—16 lat 17—18 lat

60 m. 10,8 sek. 10,4 sek. 9,8 sek. —
100 m. — - — 14,5 sek.
skok w-dal 3 m 3,2 m 4 m 4,2 m
wzwyż 1 m 1,05 m 1,15 m 1,2 m
pchnięcie kulą 4 kg. 5 m 5,5 m 7,5 m —
pchnięcie kulą 5 kg. — — . _ 8 m
dysk 1 kg. 15 m 18 m 20 m 25 m
oszczep 600 gr. 15 m 18 m 20 m 25 m
granat 500 gr. 18 m 20 m 32 m 36 m
piłka palant 80 gr. 22 m 26 m 36 m 40 m

GRUPA DOROSŁYCH

Konkurencja Kobiety Mężczyźni
19-25 11 26-32 1 od 33 1 19-29 1 30-39 1 1 od 401

60 m. 10,6seik. 11,4 s. 13 sek — — —
100 m. — — — 14 sek. 15 sek 17 sek
skok w dal 3,3 m 3 m 2,6 m 4,4 m 4,2 m 3.08m
skok wzwyż l,05m 0,95m 0.80m 1,3 m 1,2 m l,05m
tyczka — — — 2,1 m 2,1 m 1,8 m
trójskok — — — 9 m 8,5 m 8 m
kula 4 kg. 6 m 5,5 m 5 m — _
kula 7,25 kg. — — — 8,5 m 8 m 7.5 m
dysk 1 kg. 20 m 18 m 15 m — _
dysk 2 kg. — — 24 m 22 m 20 m
oszczep 600 gr. 20 m 13 m 15 m — _ __
oszczep 800 gr. — — — 23 m 25 m 22 m
gfanat 22 m 20 m 16 m 33 m 35 m 30 m
młot. 7,25 kg. -- — — 16 m 14 m 10 m
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i przyjmuje dziś za pewnik, 
olbrzymi procent energii 
osobnika wykłada się 
i rozwój — nie wiele tej 
możną zużyć na inne celą. A 
jest to tajemnicą olbrzymich 
żywotnych młodego organiz- 
jak praktyka pokazała —

wi­
na

nie widocznie harmonii na*  nlekorzyć 
tych ostatnich.

. Dziś znaleźliśmy rozwiązanie le­
psze, godzące dy/« czynniki pozornie 
sprzeczne. Było ono możliwe tylko w 
obecnym ustroju przy marksisto­
wskim podejściu do wychowania mło­
dzieży. Dziś powiadamy otwaicie: 
obowiązki szkolne są podstawą 
lem zasadniczym ucznia,

Nauka jest pracą i podlega 
stkim normom socjalistycznego 
ścia, jak na innych odcinkach spo­
łecznych. A te prąwa biolog iczne wy­
magają od młohego organizmu 
niecznej dawki ruchu, wyżycia się, 
zapewnienia mu mavimum warunków 
rozwojowych. To daje sport i nowo­
cześnie pojęte wychowanie fizyczne.

Trzeba tu więc jakoś pogodzić dwa 
różne czynniki: zajęcia umysłowe, 
silnie absorbujące młodociany orga­
nizm i zajęcia fizyczne, ąnsorbujące 
stronę fizyczną człowieka. Dodajmy 
do tego szczególne warunki organizmu 
będącego w fazie rozwoju, ,.gdzie 
wszystko nastawione jest na wzrost 
i rozrost, gdy wewnętrzna dynamika 
oiganizmu wciąż prze naprzód, nie 
dopuszczając żadnego zastoju ni bez­
ruchu1’ (Dr. K. Wiesner).

Nauka 
że gdy < 
talnej < 
wzrost 
energii : 
jednak 
rezerw 
mu, że . 
młody człowiek może w tym okresie 
i dobrze się uczyć — 1 dorobić x po 
wodzeniem konieczne pensum ruchu 
dla zdrowia. Jakie z tego można wy 
snuć wnioski, co do organizacji 
chowania fizycznego młodzieży 1 
bów szkolnych?

Trzy zalecenia
PIERWSZE? Jest do przeprowadze­

nia takie zorganizowanie pracy mło­
dzieży i takie nastawienie ideologicz­
ne. by dany uczeń wykazał dobre po 
stępy w nauce 1 sporcie. Właśnie wy 
robienie ideologiczne, porywające przy 
kłady przodowników pracy będą dla 
ucznia bodźcem pokonania teł istot­
nie trudnej przeszkody, a znam wy­
padki konkretne z przystani szkolnej 
w Krakowie, gdzie uczennice -zdały 
egzamin dojrzałości (2 nawet z wy­
różnieniem) będąc równocześnie do­
brymi kajakarkaml 1 wioślarkami 
Czwórka mistrzowska x Wrocławia, 
która rozpoczęła trening jako ucznio 
wie licealni, przeprowadza doskona-

wy- 
klu

sprawniejszych fizycznie i bardrłej 
utalentowanych może właśnie -uzy­
skać normy bez przygotowania. Je­
dnak próba nie będzie zaliczona, 
ponieważ trzeba mieć zaświadcze­
nie z uczestnictwa (50 proc, obec­
ności) w zaprawach, które odby^ 
wają się w okresie 15,5. — 15.9.

1 le zawodowe studia' uniwersyteckie, 
godząc sport z nauką.

Polska ma tutaj bardzo piękną i da 
wną tradycję: wielu pionierów i zało 
życieli polskiego sportu odznaczyło 
się wybitnie w nauce, a wystarczy 
przytoczyć nazwisko śp. prof. Smolu- 
chowsklego wybitnego sportowca, a 
równocześnie uczonego w skali świa 
tówej lub śp. lnż. dr. Bujaka czoło­
wego alpinisty, zdobywcy Nanga Devi 
Eazt w Himalajach, przy , tym uczona 
go technika i Inżyniera.

DRUGIE: organizacja pracy w
Szkolnych Kołach Sportowych musi 
wykazać maximum oszczędności 1 
ekonomii czasu — oraz najlepszego 
wyzyskania go dla osiągnięcia wyni­
ków. Wymaga to całej sieci personelu 
odpowiednio wyszkolonego prócz 
opiekuna koła, profesora WF, także 
trenerów i pomocników.

TRZECIE: Harmonijne ułożenie Ra-, 
jęć naukowych ze sportowymi. Temu 
czyni zadość zasada punktowania po 
stępów w nauce obok wyników spor 
towych — oraz scisTa Współpraca ople 
kuna koła z radami pedagogicznymi 
1 komitetami rodzicielskimi.

Ludwik Lessko 
(Dokończenie w następnym numerze)

ilość uczniów, jak

okresie swej dala«, 
masę zawodów w

te-

Pol
ma

W spiawie 
„Kopernika"

W czwartkowym numerze „.Spor 
tu” z dnia 15 maia br. w działa 
„korespondenci terenowi piszą” 
zamieszczona jest notatka korespon 
denta terenowego Szkolnego Klu­
bu Sportowego ..Kopernik” w Bę, 
dżinie. Korespondent omawia sżero 
ką działalność i osiągnięcia .Klubu 
Szkolnego. Bliżej nie wtaiemniczo 
nemu wydawało by się, że w klu 
bie tym wszystko >,gra’’.

Niestety, z działalnością tą ńla 
jest w porządku. Byłoby bardzo 
pożądanym, gdyby w każdej szko 
le zrzeszonych w SKS była tak pro 
centowo wielka 
w „Koperniku’".

.,Kopernik"’ w 
łalności rozegrał 
siatkówce i koszykówce i to nie po 
dlega dyskusji. Jest tu jednak mas 
łe ale — bowiem jak każdy chyba 
zdaje sobie sprawę, w zawodach 
tych mogła brać udział tylko garti 
stka wybranych. Co w tym czasie 
robiła reszta, pozostanie chyba 
jemnicą.

Rozwój kultury fizycznej w 
sce Ludowej jest wielki, na co 
my liczne dowody. Od kilku,już 
lat cała nasza młodzież kierze u- 
dział wre wszelkich imprezach maso 
wych. Na starcie Biegów Narodo- 
wych oraz Marszów Jesiennych 
nie brakowało nigdy również 1 
przedstawicieli „Kopernika”. ZaJ, 
mowali oni z reguły czołowe miej 
sca czemu również nie możną za, 
przeczyć. Jak jednak wygląda dru 
ga strona medalu? Korespondent 
szkoły pisze. że „Kopernik” od 
dwóch lat przoduje w Biegach Na 
rodowych.

Wydaje mfę jSę, ż® aktywisto® 
sportowym z „Kopernika” nie zna» 
na jest Jak dotąd sprawa upow« 
szechnienia kultury fizycznej. Czy 
do osiągnięć można zaliczać wynl 
ki Jednostek — chyba nie. Czy ńa 
polu upowszechnienia może się 
..Kopernik” czymś poszczycić? 
Spróbujmy jednak porównać cyfry 
bardzo często jasno przedstawiają 
pewne sprawy, Weźmiemy pod u, 
wagę rok bieżący. Zgłoszonych do 
Biegów Narodowych było olc, 140 
zawodników, z tego udział wzięło 
ok. 80 osób. Czy na liczbę 430 
zgłoszonych w kole szkolnym nie 
iest to trochę za mało? Zapytuję, 
co Zirobił aktyw ZMP-owskl W 
kierunku powiększenia liczby star« 
tulących? Czy wynik taki można 
nazwać osiągnięciem?

Aktyw sportowy „Kopernika**  
winien przeanalizować swą pracę 
— w pierwszym rzędzie musi' ża. 
dbać o to, by szersze grono zrze. 
szonych miało dostęp do racjonalne 
go uprawiania sportu, by na star 
cie w zdobywaniu odznaki ..Spraw 
ny do pracy i obrony"’ nie brakło 
mkogo, wtedy dopiero, będzie moż 
na mówić o osiągnięciach.

Obserwator z Będzina

KWALIFIKOWANEGO INS.TRTT- 
KTÓRA PŁYWANIA na sezon od 
1. 6. — 30. 8. 1950 zatrudni. od zarais 
ZKS Włókniarz „Beskid” w Andry­
chowie. Mieszkanie, kawalerskie 
zapewnione. lOOOkr

INSTRUKTORA SPORTOWEGO 
z wyższym wykształceniem (możli­
wie A. W. F.) dla swych sekcji 
(lekkoatletyczna, piłka ręczna, P^ys 
Wacka, narciarska) na stałe zaanga­
żuje ZKS Włókniarz — „Beskid” 
w Andrychowie. Mieszkanie zapew- 
nione- ' lOOOkr
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GMINA GARDAWI.CE
LICZY 999 MIESZKAŃCÓW

Wzdłuż asfaltowej szosy, wio­
dącej z Katowic do Zor, leży 
gmina Gardawice.

Uwagę zwraca piękny dwupię­
trowy gmach szkoły podstawo­
wej. Właśnie dzwonek oznajmił 
uczącej się młodzieży przerwę. 
Mali chłopcy o jasnych włosach i 
dziewczęta z kokardkami, wple­
cionymi w warkocze, wybiegają 
na olószerny dziedziniec. Rozwie­
szona siatka zaprasza do gry. Ko­
rzystają z tego skwapliwie.

Kierownik szkoły, Karol Moty­
ka jest zadowolony z przyszłych 
„absolwentów zakładu”. Zresztą 
nie tylko młodych zaz.najamia z 
podstawowymi tajnikami nauki 
czytania i pisania. Niedawno od­
był się kurs dla kilkunastu anal­
fabetów Gardawic. Prymus kur­
su 42-letni Jan Mazurkiewicz da- 
je nam próbkę korzyści, które 
wyniósł z nauki. Dość wprawną 
ręką pisze na tablicy... to trak­
tor. Będzie teraz uczęszczał na 
dalszy etap szkolenia — na dobre 
czytanie.

— W zimie znów zapiszę się na 
kurs — zapewnia Jan Mazurkie­
wicz.

Mijamy urząd pocztowo-telegra 
ficzny, podarunek od pocztowców 
katowickich, stanowiący ich czyn 
1-majowy. Idziemy dalej. W ma­
gazynie sklepu Samopomocy. 
Chłopskiej pracuje Józef Spendcl. 
Mimo młodego wieku za dokładną 
i sumienną pracę awansował z 
pomocnika na głównego magazy­
niera składu. 18-letni młodzie­
niec zalicza się poza tym do naj­
lepszych piłkarzy gardawickiego 
LZS-u.

Drużyna piłkarska
w powiecie pszczyńskim na Śląsku

i
• "W

W'

*4. .5«

Ludowego Zespołu Sportowego z Gardawic
Foto; Seko

'Ułież na staccie
Pamiętajcie owe frazesy w rodza­

ju: Frontem do wsi. Chłop potęgą 
jest i basta!

Czy pamiętacie, co robiono do ro­
ku 1939 dla kultury fizycznej na 
wsi? Dla higieny sportowej? 
Owszem. Premier Składkowski po­
lecił dla hig eny. kopać nowe „sła- 
wojki”. Było więc i kopanie i higie­
na. Ale potem pan premier wraz 
z kolegami wystartował do długo­
dystansowego biegu zaleszczyckie- 
go — a w 1945 roku w Polsce Lu­
dowej zaczęły się rzeczy, o których 
dawniej się nie śniło

LZS to jest skrót. Ale czy można 
nazwać skrótem organizację, która 
skupia setki tysięcy sportowców. 
To nie skrót, to rozrost w głąb, 
wszerz, wzwyż, w dal. To nowe ka­
dry, jutrzejsi mistrzowie, przyszli 
trenerzy.

Chłop już uprawia nie tylko ro­
lę. Uprawia siatkówkę, koszyków­
kę, lekkoatletykę. Rozumie rolę 
sportu, rolę, na której tak bujnie 
rodzą się nowe, młode talenty.

Chłop umie władać piłką. Rżnie 
deski do parkanu czy lawy. Nauczy 
się teraz władać piłką 
czy zwodów, strzałów,

Ciłop umie władać 
pem, sierpem f nauczy
młotem, nauczy się cepów i sier­
pów na ringu Chłop jest ciągle za­
jęty na wsi dyszlem, tyczką, płot­
kiem — nauczy się teraz dyszli Szy 
mury, tyczki Morończyka, płotków... 
(tu chciałem wymienić jakiegoś 
sławnego naszego plotkarza, ale nie 
stety, żaden z naszych nowych mi­
strzów nie może się jeszcze pochwa 
lić przyzwoitym wynikiem).

Jest zwyczaj, że na zakończenie 
takich felietonów podaj? się cyfry. 
Że imponujący dorobek, że tyle t.o 
i tyle, że dalszy wzrost, i że w pro­
centach przekroczyliśmy b:lans że 

. znacznie, więcej niż było i że cyfro­
wo przedstawia się tak i tak.

Nie, Nie podamy na zakończenie 
żadnej liczby. Jeżeli chcecie je zna­
leźć, szukajcie za rok w tabelach

nożną. Nau- 
robmsonady
młotem, ce­
sję rzucać

Ludowy zespół sportowy za­
wiązał się w Gardawicach przed 
niespełna dwu laty. Poczynaniom 
wiejskich sportowców nieodłącz­
nie towarzyszy zainteresowanie 
całej gminy. Z liczby 999 mieszkań 
ców, która wkrótce — jak po­
wiedział z uśmiechem wójt gmi­
ny Franciszek Suślik — zaokrągli 

'■

Piłkarze LZS z Gardaipic rozum ieją, że trening piłkarza to nie 
tylko kopanie piłki ńa jedną

się do tysiąca, prawie wszyscy 
odwiedzają — imprezy sportowe, 
organizowane przez zarząd LZS-u. 
Piłka nożna cieszy się najwięk­
szym powodzeniem. Miejscowi 
piłkarze zaliczeni do klasy „C“ 
grupy pszczyńskiej, walczą am­
bitnie o pierwsze miejsce. Prowa­
dzenie w tabeli zmienia się w każ 
dą prawie niedzielę, a najgroź­
niejszym konkurentem do mi­
strzostwa są dla Gardawic spor- 

mistrzów i najlepszych wyników 
sportowców polskich. Te cyfry bę­
dą wynikiem solidnej pracy LZS, 
Na pewno.

(PRUT)

Bobrow w Czechosłowacji
bratys 

pisze: 
po wojr.le 

> „Dyna;

Obecnie goszczą w Karlo; 
w i ch Tarach wybitni piika. 
rze radzieccy, Z tej okazji 
specjalny wysłanrtik 
sławskiego „Startu"

Gdy bezpośrednio | 
piłkarze moskiewskiego 
ma“ udawali się do Anglii i Szkocji 
na kilka spotkań, nikt nie oczeki­
wał tak wielkich sukcesów radziec­
kiej drużyny, którymi wprawiła 
w zdumienie cały świat sportowy. 
Słynny zespół „Chelsea” był zado. 
wolony, że w meczu z >,Dynamem * 1 
•uzyskał wynik n-ierc i trzygnięty 
3:3, podobnie, jak najlepsza jede­
nastka szkocka „Glasgow Rang-ers” 
2:2. Sensacyjnymi były zwycięstwa 
„Dynama” nad ,-Arsenałem’’ 4:3 i 
„Cardiff City" 10:1.

WARSZAWA., Polski Związek 
'Szermierczy opracował szczegóło­
wy regulamin ligi, który przewiduje 
zwiększenie ligi do 10 drużyn w ro 
ku przyszłym. W bieżącym roku 
spadną z ligi 2 ostatnie‘drużyny, a 
na >ch miejsce wejdą do ligi 4 dru 
żyny wyłonione z roz<my\yek el:- 
mirticyinycb 10 mistrzów ' okrę­
gowych.

Na Śląsku w rozgrywkach o mi 
strzostwo okręgu (I Liga Śląska) 
— weźmie udział 8 drużyn: AZS 
Rofcitnica, AZS Gliwice, Górnik 
Katowice, Górnik Czeladź Górnik 
Mysłowice, Stal Rybnik, Stal Gli­
wice < ZKS Kolejarz Katowice.

Pozostałe drużyny — LZS Zagro 
da Lubliniec ZKS Sial Zabrze. ZKS 
Sta; Łabędy, ZKS Górnik Zabrze, 
ZKS Górnik Biskupice, ZKS Stal 
Cieszyn, ZKS Związkowiec Kato­
wice ’ ZKS Ogniwo Katowice two­
rzyć będą II ligę. Z I ligi śląskiej 
spadną 2 drużyny a na ich ■ miej­
sce wejdą- dwie pierwsze druży­
ny II l’gi. Rozgrywk' rozpoczynają 
się w pierwszych dniach czerwca
i trwać będą do 15 października. W 
roku przyszłym obowiązkowo we­
zmą udział w rozgrywkach okrę­
gowych rezerwy ligowe S*ali z Ka 
Iowie i ZKS Górnika z Radlina.

W okręgu łódzkim w rozgryw­
kach okręgowych wezmą udział: 
ZKS Kolejarz Łódź, AZS Łódź 
LKS Włókniarz Łódź i Ogniwo 
Częstochowa.

W okręgu gdańskim — AZS 
Gdańsk, Flota Gdynia, Związkowiec

W rozgrywkach tych postrachem 
bramkarzy .angielskich był świetny 
strzelec Bobrow. Wówczas po raz 
pierwszy usłyszeliśmy jego nazwi. 
sko. Później powtarzaliśmy je z 
podziwem niezliczoną ilość razy. 
Zwłaszcza po przyjeźdżie C.D.K A 
do naszego kraju Poznał śmy wte; 
dy Bobrowa bliżej W tym roku 
baw) on w Czechosłowacji po raz 
drugi« w towarzystwie dwu in. 
nych piłkarzy radzieckich: Wino; 
gradowa i Babicza. Trzej sportow 
cy przebywają na wczasach w 
Kavlovyeh Vąrach, lecząc zarazem 
doznane kontuzje.

Są to weseli chłopcy, szczęśliwi 
ludzie radzieccy, którym szczery 
uśmiech nie schodź; z warg. Gdy 
się ich pyta o ojczyznę ,o sport ra 
dzjecki, gawędzą chętne. Z miło; 
ścją i zapałem mówią o swej pra 
cy i o rozkwicie radzieckiej kultu 
ry fizycznej.

Do Karlovych Varów przyiecha. 
li w ubiegłym tygodniu. Sama 
miejscowość bardzo im się .podoba 
tak sarno, jak jej mieszkańcy, któ 
rzy już po kilku dniach pobytu 
gości radzieckich ,-odkryli”- ich, 
wskutek czego centrala telefonicż. 

towcy wiejscy z Orzesza. Prócz 
piłki nożnej, która siłą rzeczy sta­
nowi w Gardawicach najbardziej 
atrakcyjną gałąź sportu, mło­
dzież wiejska uprawia siatkówkę. 
Tenis stołowy,' który zyskał sobie 
sporo zwolenników, znalazł lo­
cum w obszernej świetlicy Samo­
pomocy Chłopskiej.

W zamku dawnego majątku

bramkę.
Foto; Seko 

ziemskiego mieści się gminna bi­
blioteka publiczna. We wnętrzu 
na ścianie zgrabnie wykaligrafo­
wany napis głosi słowa Wieszcza: 

„Gdyby też wzięły wieśniaczki 
do ręki 

Te księgi, proste, jak ich pio­
senki!

Cały przybytek tonie w pięknie 
rozkwitających drzew. Ja­
śminy roztaczają upajającą woń, 
obok bez opalizujący gamą barw 
w słońcu i głogi pokryte białym 
kwieciem urzekają przypadkowe­
go obserwatora.

W styczniu 1949 r., kiedy po­
wstała biblioteka, ledwie 34 mie­
szkańców korzystało z dobrodziej 
stwa czytania. W chwili obecnej

Czekamy na powieść sportowa.

i

„PAŁECZKA” jest tytułem ostat­
niego utworu Adolfa Rudnickiego. 
Tytuł jest sportowy. Chodzi o pa­
łeczkę sztafetową, która przechodzi 
z rąk do rąk. Adolf Rudnicki, czo­
łowy prozaik polski upuścił pałecz­
kę przed metą. Zaprzepaścił świet­
ny bieg żołnierzy, Lata i Szekspira.

Adolf Rudnicki był kiedyś nie­
złym piłkarzem. Graliśmy kiedyś w 
trójkę na ataku — z Putramentem. 
Adolf Rudnicki mógłby napisać do­
skonałą powieść sportową — zna 
sport, umie pisać.

Razem z Rudnickim chodzi na 
mecze, bodaj wszystkie ważniejsze 
mecze piłkarskie — Jan Rojewski. 
Widziałem go na bokserskich mi­
strzostwach Warszawy w charakte- 

na w hotelu „Richmond” musi co 
daienn-e odpowiadać na mnóstwo 
pytań dotyczących Bobrowa i-jego 
towarzyscy i przekazywać im za 
proszenia.

Pierwszymi byli oczywiście pił« 
karze miejscowej „Slavii”, którzy 
nie zmarnowali wyjątkowej sposob­
ności nauczenia się czegoś i zapro 
sili miłych gości na swój trening. 
Rzecz prosta ne spotkali się z od; 
mową. Wołodia Bobrow pokazał 
piłkarzom z Karlovych' Varów, 
jak str:| Ifł Arsenałowi” dwie 
bramki. Nie trzeba dodawać, że 
wdzięcznych słuchaczy j uczniów 
było bardzo dużo. Jedynie boisko 
nie podobało się Bobrowowi leży 
przecież na tak falistym terenie...

Gdyśmy go odszukali w Karlo; 
vych Varach, żeby przeprowadzić 
z nim krótki wy-wiad, stał na kor 
cie klubu tenisowego z rakietą 
w ręce. Rozgrywali z Winogrado. 
wem partię. Obaj oświadczyli, że 
w tej dziedzinie sportu stawiają 
dopiero pierwsze kroki. Ale Bo­
brow ma talent sportowy. Choć 
trzyma w reku rak'etę po raz dru 
gi, czy trzeci w życiu, widać było, 
że posiada doskonały styl i że brak 
mu jedynie treningu. — Nic nie 

I

Farkas i Sido
turnie u w

KRAKÓW. Na wysokim pozio­
mie, niewidzianym dotychczas w 
Krakowie, stały rozgrywki w dru 
gim dniu międzynarodowego tur­
nieju tenisa stołowego.

W ćwierćfinałach: Andreadis 
(CSR) pokonał Soosa (Węgry) 3:1 
(21:11,21:11,19:21.21:15), a b.mistrz 
świata Varta (CSR) po niesłycha­
nie emocjonującej i zaciętej grze 
zwyciężył mistrza Węgier Kócia- 
na 3:2 (18:21, 13:21. 21:18. 21:17, 
21:15). Trzecia rakieta świata Si­
do (W) z trudem uporał się z ju-

kartoteki wykazują 214 stałych 
czytelników, a regały pęcznieją 
1270 tomami, książek .

Zbliża się godzina 15-ta. Na szo 
sie wzmaga się ruch. Widać cy­
klistów. To mieszkańcy Garda­
wic, wracający z pracy. Z zakła­
dów „Elektro“ w Łaziskach Gór­
nych,' z kop. „Bolesław Śmiały“ 
w Łaziskach Średnich. Nadjeżdża 
komendant Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Gardawicach Józef 
Szoforz, prezes LZS-u.

— Zjem obiad, przyprowadzę 
się do porządku i spotkamy się 
na boisku. Dziś trening sekcji 
piłkarskiej.

Boisko piłkarskie znajduje się 
kilkaset metrów za wsią, wśród 
wysokiego! strzehstego żyta. Mło­
dzi chłopcy w czerwonych spo­
denkach uwijają się już między 
dwoma bramkami Z dala spra­
wiają wrażenie polnych maków, 
wyrastających z zieleni jeszcze 
niedojrzałego zboża.

Prezes już nas oczekuje;-

Najmłodsi entuzjaści sportu Gar dawic z zainteresowaniem obser­
wują treningi zawodników, których szeregi powiększą niewątpli­
wie w przyszłości. Foto: Seko

rze widza i na meczach ping-pon- 
gowych „Szpilek” w charakterze 
reprezentanta. Rojewski jest jed­
nym z najwszechstronniejszych li­
teratów polskich (satyra, powieść, 
sztuka, scenariusz filmowy, wiersz, 
piosenka). Poświęca sportowi dużo 
czasu, nie pisze o sporcie nic.

Janusz Minkiew.cz znany jest 
przede wszystkim z „Pigułek”. A 
mało kto wie, że Minkiewicz jest 
bardzo dobrym narciarzem, że gra 
w tenisa i ping-ponga, że zna się 
na piłce nożnej. Janusz Minkiewicz 
mógłby napisać satyryczną, współ­
czesną powieść sportową. Nie pisze,

Wojciech Natanson pisał już o 
sporcie, pisała Magdalena Samoz­
waniec i Stefania Grodzieńska — 

mu się

są nie 
lecz i

roz 
noż

szkodzi... — mówił do siebie z u» 
śmiechem, ilekroć serwis 
nie udawał.

Trzej goście radzieccy 
tylko dobrymi piłkarzami, 
hokeistami. Wszyscy trzej reprezen 
tują „Wojskowe Siły Powietrzne" 
— WWS. Hokeiści czechosłowaccy 
pamiętają doskonale Bobrowa ze 
swego pobytu w Związku Ra. 
dzieckim (polacy również — przyp. 
red.) Inżynierowi Modremu strzelił 
wówczas dwie bramki. Rabicz na­
leży do najlepszych hokeistów 
ZSRR. Nic więc dziwnego, że 
mowa przeszła z tenisa j piłki 
nej na hokej.

Bobrow i Babicz zwierzyli 
nam, że cała drużyna WWS chęt; 
riie przyjechałaby na początku se= 
zonu hokejowego do Czechosło. 
wacji, najchętniej do Karlovych 
Vąrów, aby się tam wraz z zawód 
nikami czechosłowackiimi przygoto 
wać do sezonu.

Niewątpliwie życzenie sportow. 
ców radzieckich spełni się ku rado 
ścf hokeistów czechosłowackich. 
Bo od takiego wspólnego trenmgu 
do pierwszego spotkania Czecho­
słowacji! zte Związkiem Radziiec; 
kim będzie już tylko krok. (m)

się

zwycięzcami
Krekcwie
morem CRS Vychnanęvskim 3:2 
(15:21 16:21. 21:15. '21:14. 21:19), a 
Tereba (CSR) wygrał z Szenes>m 
(W) 3:0 (21:18. 21:18. 217) Półfi­
nały: Vana—Andreedis 3:1 (6:21, 
21:16. 21:17 21:16). Sido—Tereba 
3:1 (16:21, 21:14. 24:22. 21:19). Fi­
nał był wielką, grą Vany i Sido. 
Tylko pierwszego seta wygrał Us­
ną 22:20. trzy następne Sido 21:15, 
21:18. 21:19.

W finale kobiet Gizi Farkas 
(Węgry) pokonała łatwo Kreicovą 
(CSR) 3:0.(21:17, 21:17, 21:12).

Dwa fragmenty z życia jednego z czołowych piłkarzy 
w Gardawicach Józefa Spendla. Praca w magazynie Gminnej 
Spółdzielni Związku Samopomo cy Chłopskiej jest codziennym 
zajęciem (z lewej) po którym na stępuje... przygotowywanie do 
występów na boisku. Gaszenie piłki to elementarna zasada 
umiejętności każdego piłkarza. Dobrze trenuje Spendel.

— Robimy co w naszej mocy 
Staramy się przezwyciężyć wszel­
kie trudności. Prawie wszystko, 
co tylko leży w naszej mocy ro­
bimy gospodarczym systemem. 
Częste przedstawienia kółka sce­
nicznego i wieczornice taneczne

ale temat sportowy został tylko lek­
ko muśnięty ostrym piórem.

Stan sław Dygat jest przedstawi- 
cieleińr. Rady Sportowej we Wrocła­
wiu, był na mistrzostwach bokser­
skich przewodniczącym komisji na­
gród dla najlepszych zawodników, 
gra w siatkę, kosza, tenisa (bardzo 
dobrze).

Ostatnio spotkałem się z nim w 
Klubie Literatów w Warszawie. 
Było to w okresie ostrej walki mło­
dych poetów ze starszymi:

— Młodzi mają w tym roku szan­
se — zauważył Dygat — Rutkowski 
w ciężkiej, Grzelak w półciężkiej, 
Dębisz, Szczawiński, Brzeziński — 
to wszystko młodzież.

— Ale starzy to jednak Szymura, 
Kolczyński...

— Jeszcze tylko w tym roku.
Dygat zna się na sporcie Dygat 

powinien napisać sztukę sportową. 
Nie potrzebowałby żadnych spółek 
i konsultantów.

Sportem interesują się żywo i 
starzy pisarze i młodzi. Młodziutki 
Broszkiewicz napisał powieść spor­
tową (co z nią się stało?), a laureat 
nagrody państwowej Lucjan Rud­
nicki...

To było tak. Spotkaliśmy się, zno- 

dają nam dochody na bieżące wy 
datki. Otrzymujemy też pomoc z 
referatu sportowego Woj. Zarzą­
du Samopomocy Chłopskiej. Mło­
dzież męska chętnie uprawia 
sport, szczególnie piłkę nożną. Nie 
sposób jednak ściągnąć i zwer­
bować dziewczęta. Tu pokutują 
jeszcze stare, zaśniedziałe zapa­
trywania rodziców, którzy uwa­
żają, że dziewczynie nie przystoi 
uganiać w krótkich spodenkach 
za piłką.

— Zwrócimy teraz baczniejszą 
uwagę na lekkoatletykę. Jasne, 
że włożymy cały wysiłek, by ją 
już wkrótce dostatecznie spopu­
laryzować.

Tymczasem trenują członkowie 
sekcji piłkarskiej LZS-u. Ćwiczą 
starty, przebiegają kilka rund. A 
potem piłkę. Podania, stoppingi, 
strzały. Poziom nienadzwyczajny, 
lecz i nienajgorszy. Najważniej­
sze, że widać ogromny zapał.

Wracamy utwierdzeni w prze­
świadczeniu, że sport dotarł na 
polską wieś i wkrótce coraz szer­
sze kręgi wiejskiej ludności za­
poznają się z pięknem i radością, 
które dąje stały kontakt z kultu­
rą fizyczną. (Wg) 

wu- w Klubie Literatów, we trójkę: 
Lucjan Rudnicki, Lucjan Motyka 
i ja.

Powiedziałem Lucjanowi Rudnic­
kiemu:

— To ‘jest Lucjan Motyka, wódz 
sportowców.

Lucjan Rudnicki ma prawie 70 
lat. Lucjan Motyka jest o połowę 
młodszy Lucjan Rudnicki jest ni­
ski, szczupły, siwy. Lucjan Motyka 
wysoki, barczysty, mocny. Ale Lu­
cjan Rudnicki powiedział:

— A wiecie, ja co dzień rano przy 
łóżku uprawiam trochę gimnastyki.

Na to wódz sportowców:
— A ja nie mogę. Serce mi na­

wala.
W. L. Brudziński czytuje stale 

„Sport” i „Przegląd Sportowy”, 
Broniewski z entuzjazmem obser­
wuje wyścigi konne, Swinarski 
przyjaźnił s:ę z czołowym bokse­
rem świata Czechem Frantą Ne- 
kolnym. Piszą o sporcie Sadowski 
i Pytlakowski, Otwinowskj i Bo­
gdan Brzeziński — ale powieści 
sportowej nie ma.

A może wreszcie w 1950 roku wy­
startują pierwsze utwory? Każdej 
książce towarzyszyć będą dziesiątki 
tysięcy kib ców J. Prutkowski 
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Gdańsk, Ogniwo Gdańsk. Unia 
Gdańsk i ZKS Kolejarz Gdańsk.,

W okręgu krakowskim — AZS 
Kraków, Gwardia Kraków i Budow­
lani Kraków.

W okręgu wrocławskim — Legfa 
Wrocław, AZS, Związkowiec, Un!a 
Wrocław.

W okręgu Szczecińskim — AZS 
Budowlani. Gwardia i Związkowiec 
Szczecin.

W okręgu lubelskim — AZS. Ko­
lejarz i Gwardia Lublin.

W okręgu poznańskim 
Gwardia i AZS Poznań.

W okręgu warszawskim — Ogni 
wo, AWF. Gwardia, SKS Warsza­
wa.

Stal,

Kobieta pierwszym 
przewodniczącym 

Miejskiego Komitetu 
Kultury Fizycznej 

w Polsce
W -sali Miejskiej Rady Narodo­

wej odbyło się zebranie inaugu­
racyjne Miejskiego Komitetu Kul 
tury Fizycznej. Przewodniczącą 
Komitetu została ob. Elżbieta Łu- 
niecka — dotychczasowy inspek­
tor kultury fizycznej w Gdyni. 
Na polu wychowania ■ fizycznego 
i sportu ob. Łuniecka pracuje 
już od kilkunastu lat.

>
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